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Jego ces. i król. Apostolska Mość ra­
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 8 
listopada b. r. n aj miłości wiej zatwierdzić 
wybór Bolesława Ni w i e k i  ego , właściciela 
dóbr, na prezesa Bady powiatowej w Bochni.

0 . k. ministerstwo handlu zamianowa­
ło komisarza pocztowego, Jana D a 1 e »■ 
s k i e g o ,  zarządcą urzędu pocztowego w 
Przemyślu.

0. k. sąd krajowy wyższy w Krakowie 
zamianował praktykanta sądowego, Karola 
K u l i k o w s k i e g o ,  auskultantem bezpłatnym.

D o d a t e k  n a  a ż io
do opłat za jazdę i frachty na austryackich 

kolejach żelaznych.
Od Igo gruduia 1879 dodatek na aźio 

pobierany będzie przez uprawnione do tego 
zakłady kolejowe w wysokości 1 %.

Ustanowione na rzecz publiczności wy­
jątki od opłaty dodatku na ażio pozostają 
niezmienione.
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CZĘŚĆ IIE D R ZĘ D O W A  j
Lwóir, 26 listopada.

Kiedy w Izbie partów uchwalano 
adres, uważany słusznie czy niesłu­
sznie za pierwszy poważny objaw 0- 
pozycyi przeciw obecnemu gabinetowi, 
prasa liberalna wielbiąc autorów7 a- 
dresu i tych, którzy za nim glosowali, 
upatrzyła pewną różnicę w znaczeniu 
obu ciał ustawodawczych. Izba panów 
wydawała się jej wtedy niejako wyż­
szą i ważniejszą korporacyą aniżeli

Izba deputowanych, chociaż wobec 
konstytucyjnej równorzędnośei obu ciał 
ustawodawczych, ustanawianie takiej 
rangi byłoby tendencyjną niedorzecz­
nością. Przypominano prasie liberal­
nej, że dopóki większość Izby depu­
towanych była wierno konstytucyjną, 
a Izba panów często musiała miarko­
wać jej zbyt śmiałe porywy, klasyfi­
kacja wypadała inaczej. Wtedy Izba 
deputowanych była szczytem konsty­
tucyjnych urządzeń, a Izba panów, 
nic wychodząca z wyboru, lecz złożo­
na z członków mianowanych, wysta­
wiona była- nawet na złośliwe przy­
cinki w tym rodzaju, że jest tylko za­
wadą w pracy ustawodawczej, hamul­
cem w rozwoju postępowych urządzeń. 
Nie potrzeba dodawać, że to wywyż­
szenie Izby deputowanych było w 
swoim czasie taką samą niedorzecz­
nością tendencyjną, jaką było nie­
dawno przypisywanie Izbie panów 
wyższego znaczenia.

Teraz znowu z kolei Izba panów 
znieść musi degradacyę polityczną dla­
tego, że większość jej członków 0- 
świadcza się za uchwaleniem ustawy 
wojskowej w takiej formie, w jakiej 
rząd ją przedłożył. Aby nie zrazić so­
bie Izby panów, prasa opozycyjna nie 
nazywa; jeuwprawdzie tym razem ani 
zawadą ani 'hamulcem, nie wytyka 
jej nawet wyraźnie tego, że nie może 
się powołać na tysiące wyborców, 
lecz tylko na martwe dekrety nomi­
nacyjne. ale w końcu przychodzi do 
konkluzji, że wotum parów w takiej 
sprawie jak ustawa wojskowa nie mo­
że osłabić wotum deputowanych. Pa­
rowie nie są bezpośrednio przed lu­
dnością odpowiedzialni za ciężary po­
datkowe, więc nie zastanawiając się 
głębiej nad rzeczą, ślepo glosować 
mogą za projektem rządowym. Go in­
nego deputowani, zostający w najści­
ślejszej łączności z ludnością, znający 
z blizka jej potrzeby i życzenia. Im

nie wolno wierzyć rządowi, że pewien 
wydatek jest nieunikniony, że dobro 
państwa wymaga niezbędnie uchwale­
nia pewnej ustawy bez względu na 
przykre konsekweneye finansowe! Z 
tej szczególnej argumentacji wypływa 
ostatecznie to, że jak dawniej tak i 
teraz prasa liberalna stosownie do po­
trzeby chwilowej dziś jednej a jutro 
drugiej Izbie przyznaje wyższość.

Dla czegóż tak wiele zależy na tom 
opozycji, aby wotum Izby panów w 
sprawie wojskowej zostało osłabione? 
Wszakżeż ustawa każda musi być 
uchwalona w obu Izbach a jeżeli w 
jednej tylko przejdzie, uważana być 
musi za odrzuconą. Jeżeliby zatem 
stronnictwu wiernokonsiytucyjuemu po­
wiodło się obalić projekt ustawy woj­
skowej w Izbie deputowanych, to już 
nie potrzebuje się oglądać na Izbę 
panów. Ale właśnie chodzi o to, żeby 
stronnictwo wiernokonstytucyjne oba­
liło ten projekt, żeby jego członkowie 
przystępniejsi dla motywów rządu i 
uznający powoli niezbędność przedło­
żonego projektu, zostali sterroryzowani. 
Tylko zapomocą terroryzmu mogłaby 
ppozycya zapobiedz dezercji w swo­
im obozie i pozbawić ustawę większo­
ści 2/s głosów. Z tego powodu prze- 
wódzcy opozyeyi starają-się um-oe 
o to, aby głosowanie nad ustawą 
wojskową zostało przez wszystkie li­
beralne kluby formalnie przepisane 
członkom. Postawa Izby panów krzy­
żuje te plany, bo cała siła stronnic­
twa wiernokonstytucyjnego nie ma 
dziś punktu ciężkości w Izbie depu­
towanych lecz w Izbie panów, Ztąd 
pochodzi cały ten źle ukryty gniew 
na Izbę panów i dążność do odebra­
nia jej powagi w kwestyach, które 
odbijają się bezpośrednio na ludności 
opodatkowanej. Jest to wysilenie osta­
tnie, i jak się już teraz pokazuje, nie­
szkodliwe dla szans ustawy wojsko­
wej.

Rada państwa.
O obradach w komisy! ekonomicznej 

nad zniesieniem wolnego okręgu cłowego 
b r o d z k i e g o ,  podaliśmy jeszcze w sobotę 
sprawozdanie według R&khsraihcorrespon- 
denz. Dziś powracamy raz jeszcze do tej 
sprawy, obchodzącej bezpośrednio kraj nasz, 
znajdujemy bowiem w liście wiedeńskim Cza­
su kilka nowych i ważnych szczegółów.

Najdłużej trwały w komisy i rozprawy 
nad projektem ustawy wcielającej z dniem 
1 stycznia wolno handlowy okręg brodzki. 
Sprawozdawca tego projektu ustawy, p. P a­
ch er, wniósł, aby zgodnie z projektem rzą ­
dowym orzec teraz zniesienie wolnohandlo- 
wego okręgu brod/kiego, z którego przemy-, 
canie do Galicji znacznej części towarów 
zagranicznych, sprowadzanych do B»odów, 
wyrządza szkodę tak przemysłowi i handlo­
wi krajowemu, jak i skarbowi państwa, ale 
postanowienie to wykonać dopiero za dwa 
lata, iżby przez ten czas mieszkańcy Bro­
dów mogli się przygotować do nowego dla 
nich porządku rzeczy.

Poseł Izby handlowej brodzkiej, p. Ral -  
lir, żądał w pierwszej linii, aby wcielenie 
Brodów odroczyć aż do chwili wcielenia 
Tryestti i Rieki, a przynajmniej aby orzec 
w ustawie, że dopiero za dwa lata wejdzie 
w wykonanie zniesienie wolnohandlowego 0- 
kręgu brodzkiego, bo jeśli to nastąpi zaraz, 
nagle, miasto ulegnie ruinie. Ten drugi 
wnioseH opierał poseł brodzki, p. S o c h o r .

Polscy członkowie kom isji; Bcdyński, 
'Chrzanowski, Dunajewski, Krzysztofo wicz 
Józef, Onyszkiewicz, Rapoport popierali znie­
sienie wolnohandlowego okręgu brodzkiego, 
którego istnienie Sejm galicyjski, na wnio­
sek Wydziału uznał szkodliwem dla kraju 
i oddzielną rezolucją uchwaloną jeszcze w 
1873 r. wezwał rząd o zniesienie tego przy­
wileju. Jednak równocześnie polscy członko­
wie komisji oświadczyli, że popierać będą, 

j aby to zniesienie przywileju szkodliwego 
krajowi odbyło , się z możliwem uwzględnie­
niem uprawnionych interesów mieszkańców 
miasta Brodów, między innemi z ułatwie­
niem wysprzedaży towarów wprowadzonych 
do Brodów pod prawem wolnohandlowem.

P. B o d y ń s k i ,  poseł Izby handlowej 
lwowskiej, przedstawiwszy szczegółowo szko­
dy, jakie krajowi a mianowicie handlowi w 
reszcie Galicyi wyrządza przemytnictwo to­
warów zagranicznych z Brodów (z któremi

Cesarz Hatsyiiliai U i Mste.

Ktoby na podstawie wyczerpujących stu- 
dyów w bogatych archiwach wiedeńskich 
skreślił historyę stosunku Austryi do Polski, 
tenby niezmiernie ułatwił pracę przyszłemu 
pisarzowi, mającemu całokształt dziąjów Rze­
czypospolitej przedstawić nie w formie śmia­
łych a nieuzasadnionych umiejętnie twierdzeń 
i paradoxów, nie wedle z góry powziętych do­
ktryn i dowolnych podszeptów fantazji, ale 
zgodnie z istotnym stanem źródeł, z rzetel- 
nem uwzględnieniem tych naukowych zdoby­
czy, które przebyły zwycięzko ogniową pró­
bę krytyki.

Pierwsze kroki w tern waż nem dziele 
już uczynione ; pp. Szujski i Zakrzewski po­
dejmowali w Wiedniu szczegółowe poszuki­
wania, i owoc swych trudów ogłosili drukiem; 
wiele trafnych poglądów na tę sprawę rzu­
cił przedwcześnie zgasły Władysław hr. Kra­
siński, syn znakomitego poety i autor Przy 
esynku do historyi dyplomacyi w Polsce, któ­
ry w ogólności podzielał zdanie Szujskiego, 
wypowiedziane w rozprawie p. n. „Stosunki 
dyplomatyczne Zygmunta Augusta z domem 
austryackim“, a wymownie zbijał lekceważą­
cą opinię Zakrzewskiego o Zygmuncie Augu 
ście, wyrażoną przy ocenianiu Biblioteki K ra ­
sińskich. Niemniej jednak prof, Zakrzewski 
nie dał się przekonać, i w dziele wydanein 
niedawno : Po ucieczce Henryka , niepochle­
bny sąd wydaje o ostatnim z Jagiellonów,

sławiąc tern goręcej charakter i talenta po­
równywanego z nim Maksymiliana.

Przeciw tak niespodziewanemu wyro­
kowi wystąpił świeżo w szranki pisarz mło­
dy, dotąd 'nieznany, lecz pełen energii i za­
pała do pracy, obeznany gruntownie z przed­
miotem , o którym mówi, p. Teodor Wierz­
bicki. Jego recenzje książki pana Zakrzew­
skiego i piątego tomu Jagiellonek, wydania 
Szujskiego, świadczą nader korzystnie «  roz­
ległości atudyów, poczynionych prze. 1 ń w 
wiedeńskich archiwach ; krytyk nietyiKo na 
stwierdzenie opinii urnie przytoczyć znaczny 
zasób przekonywujących argumentów, lecz 
nadto wskazać w archiwach cały szereg do­
kumentów, dotychczas uiezuźytkowanyeh a go­
dnych. przytoczenia. Należało się spodziewać, 
że młody historyk rezultaty tak sumiennych 
poszukiwań zechce ogłosić w osobnych pra­
cach; jakoż przed opracowaniem dzieła o sła­
wnym. arcybiskupie Uchańskim, które stano­
wi główny przedmiot jego badań, umieścił 
•on w Ateneum kiikuarkuszową rozprawę p. n. 
Zabiegi cesarza Maksymiliana, o koronę pol­
ską: która jest niejako uzupełnieniem i dal­
szym ciągiem wymienionego powyżej studyara 
profesora Szujskiego, podjętego również, jak 
czytamy w samym nagłówku „z szezegóinem 
uwzględnieniem starań Maksymiliana II o 
następstwo po Jagiellonach za życia Zygmun­
ta Augusta “

Rzecz p. Wierzbickiego nie jest w ści- 
słem znaczeniu wyrazu rozprawą, któraby w 
wyczerpującym i artystycznie ukształtowa- 
wanyrn obrazie przedstawiała nam daną chwi­
lę dziejową, uwzględniając wszystko to, eo 
już poprzednio w tejże kwestyi napisano; sam 
autor nadał jej skromniejsze znaczenie, na­
zywając ją po prostu „streszczeniem mate-

I ryałów, zebranych w archiwum cesarskiego 
domu , dworu i państwa w Wiedniu." Tuk 
określonemu zadaniu odpowiada praca pana 
W. zupełnie; możnaby jej chyba zarzucić, 
że autor, nie posiadający jeszcze dość wpra­
wy pisarskiej, co się przebija zarówno w je­
go stylu , jak języku, pełnym częstokroć nie- 
poprawności i gramatycznych usterek — nie 
panuje nad obfitym materyałem, ale jemu po­
zwala panować nad sobą i ztąd zbyt ściśle i nie 
wolniczo trzyma się chronologicznego następ­
stwa akt i korespondencji, zamiast je odpowie­
dnio ugrupować i zastosować do organicznego 
związku wypadków. Okoliczność ta, nużąca nie-, 
co czytelnika, nie uwłacza jednak naukowej 
wartości rozprawy, aa tle której postanowi- 

: liśmy przedstawić w zwięzłym zarysie gł'ó- 
i wne momenta dziesięcioletnich z górą starań 
, cesarza Maksymiliana II o elekcyjny tron 
i graniczącej z jego dzierżawami Rzeezypospo- 
. litej polskiej.

Jakkolwiek -kandydatura ta odpowiada- 
’ ła wielostronnym, interesom domu habsbur­
skiego i krojów, nad któremi panował, nie- 
j mniej przeto jest faktem, że myśl osadzenia 
| na tronie Jagiellonów jednego z członków 
1 spokrewnionej z nimi niejednokrotnie a tak 
j potężnej i świetnej dynastyi Habsburgów, 
wyszła nie z Aastryi, ale z samej Polski, 
że ją nawet podsunęli jeszcze ŵ roku 1.562 
cesarzowi Ferdynandowi I Marcin Zborow­
ski, wojewoda poznański i Filip Padniewski, 
biskup 'krakowski. Sędziwy Ferdynand je­
dnak, czy przeczuwając, że nie przeżyje młod­
szego Zygmunta Augusta, czy też uważając 
czynioną sobie nadzieję za płonną, nic n-e 
uczynił dla jej urzeczywistnienia. Natomiast 
syn jego i. następca, Maksymilian II, nietyl- 
ko zrozumiał całą doniosłość propozycyi op-

tymatów polskich, lecz nawet jako jedno z 
najważniejszych zadań swego panowania u- 
znawszy posięśeie tak rozległego naonczas 
sąsiedniego państwa, dla dopięcia tego celu 
nie szczędził ani zabiegów ani ofiar, i 
jeszcze stojąc nad grobem myślał o oręźnem 
rozprawianiu się ze szczęśliwym rywalem, 
który raźniej wziąwszy się do dzieła ubiegł 
go i objął rządy nad rozdartą niesnaskami 
Rzeczpospolitą.

Andrzej Dudycz i Wilhelm Kurzbach, 
posłowie cesarscy, wyprawieni w r. 1565 do 
Polski, otrzymali prócz jawnej instrukcyi dru­
gą tajną, która się tyczyła kwestyi nastę­
pstwa tronu po ostatnim męzkim potomku 
Jagiełły. Zaleca im ona pilne wywiadywanie 
się o innych kandydatach i silne działanie 
przeciw kandydaturze Iwana Groźnego, W. 
Kniazia moskiewskiego, niemniej Jana Za- 
polji, księcia Siedmiogrodu — w końcu na­
kazuje ostrożność względem samego Zy­
gmunta Augusta, któremu me należy wyja- 
wiiić cesarskich zamysłów, jeśli wprzód sam 
tej sprawy nie poruszy. Wbrew nadziejom 
na odbytym tegoż roku sejmie nio traktowano 
wcale o tem ; Dudycz więc ograniczył się na 
śledzeniu opinii i porozumiewaniu się z se­
natorami, których przeważna część, jak do­
nosił w relacyi z 9 czerwca, była jak najle­
piej usposobioną względem cesarza , sławiła 
jego zalety, cnoty i zwyeięztwa; sam król 
wyrażał się nader życzliwie i przyjaźnie o 
Maksymilianie. O rywalach swego pana nie 
uważał nawet poseł za właściwe rozpisywać 
się, upewniając, że kandydatury Iwana nie 
potrzeba się zgoła lękać.

Ażeby poruczoną sobie sprawę posunąć 
dalej, postanowił Dudycz utworzyć w Pol­
sce silne stronnictwo austryackie, a za śro-



kup ej krajowi opłacający cło od swoich to­
warów ni'- mogą wytrzymać konkurencji), 
jak to przemytnictwo demoralizuje okoliczną 
ludność, co wszystko skłoniło Sejm. galicyj­
ski do powzięcia wsporanionej rezolucji, o- 
świadczył, że posłowie polscy popierać mu­
szą zniesienie okręgu wolnohandiowego brodz- 
fciego, ale zarazem popierać będą łagodny 
sposób zniesienia.

Na zapytanie posłów polskich m i n i ­
s t e r  h a n d l u  oświadczył, iż na dwuletnie 
a nawet krótsze odroczenie zgodzie się rząd 
nie może, już to z powodu, że wspólnie z 
rządem węgierskim wypracowane projekty 
ustaw naznaczyły jednakowy termin 1 stycz­
nia 1880 r. na zniesienie wszystkich wolno* 
handlowych lub wy łączno-celnych okręgów, 
tylko z wyjątkiem Tryestu i Bieki; po wtóre 
z powodu, że przemytnictwo towarów zagra­
nicznych z Brodów do Galieyi jest bardzo 
wielkie i znaczną szkodę skarbowi monarchii 
wyrządza.

Naczelnik sekcji ministerstwa handlu 
p. B a u m g a r t e n  przytoczył szczegółowe 
cyfry, między innetni że do Brodów spro­
wadzają rocznie przeszło 1,500 metrycznych 
centnarów herbaty, z których, najwyżej li­
cząc kilkadziesiąt tylko zużywanych jest 
w brodzkim okręgu, a do .1,500 przemyca­
nych w części wprawdzie do Bossyi, ale i 
w znacznej eaęści do Galieyi.

Znaczna większość komisji odrzuciła 
wniosek Pachera 2 Kallira, aby jeszcze przez 
dwa lata trwała wolność handlowa Brodów; 
przeciwko temu wnioskowi głosowali posło­
wie polscy po oświadczeniu ministra, że 
uchwalenia takiej zwłoki obaliłoby całą usta 
wę. Odrzucono także wniosek p. Sochora, 
żądającego jednorocznej zwłoki, a nawet 
wniosek" Bapoporta proponującego zwłokę 
sześciomiesięczną. Natomiast na wniosek p. 
Wurmbranda i posłów polskich przyjęto 
poprawki do ustawy, przedłużające istotny 
okres przejściowy i uwalniające całkiem od 
opłaty cła, wszystkie zapasy towarów prze­
robionych na miejscu na suknie. Mianowicie 
w miejsce rocznego terminu proponowanego 
przez rząd, dano na wniosek posłów pol­
skich dwuletni termin do opłaty cła- od 
wszystkich towarów zagranicznych, które 
się po 1 lutego 1880 znajdą w Brodach i 
złożone zostaną do magazynów rządowych, 
z których właściciel towaru może go bez 
opłaty cła w ciągu tych dwóch lat wypro­
wadzać zagranicę. Powiększono ilość eu«ru 
z 25 na 50 kilo; piwa 50 na 100 litrów, 
którą to ilość każda rodzina bez opłaty cła 
może dla siebie zatrzymać.

( W a lk a  z  k o ś c i o łe m  w F r a n c j i ) ,
Czytamy w Germanii: „W  Prusiech 

rozpoczął walkę kulturną minister oświaty, 
a prowadził ją dalej minister wyznań. Tak 
samo dzieje się we Fraaeyi. I tam kampanię 
przeciw kościołowi rozpoczął minister oświa­
ty, Juliusz Ferry, swoje mi projektami szkoł- 
nemi a mianowicie owym siódmym artyku­
łem, a jego kolega, minister spraw wewnętrz­
nych i wyznań, prowadzi tę walkę dalej na 
w łaśeiw em  polu kościelnem, ograniczając

dek do tego użył sprawy nieszczęśliwej kró­
lowej Katarzyny, którą król polski zaślubił 
jedynie z p budek politycznych , dla odcią­
gnięcia Ferdynanda I od związków z księ­
ciem moskiewskim, a obecnie wszelkiemu, 
sposobami starał się jej pozbyć i pojąć ioną 
małżonkę, któraby mu dała tyle upragnio­
nego syna. Działał on w tym duchu energi­
cznie, przekonany, że party a, która mu się 
w tym razie okaże pomocną, nie odmówi tak­
że poparcia habsburskiej kandydaturze. Ale 
poseł siły i chęci swych przyjaciół polity­
cznych ocenił zbyt wysoko, wpływ i dyplo­
matyczną' zręczność króla zbyt nizko. Zy­
gmunt August nietylko rozbił stronnictwo 
Katarzyny, nietylko nie dopuścił do publicz­
nych rozpraw w tej drażliwej materyi na 
sejmie lubelskim r. 1566, lecz nawet z tera 
mistrzostwem w dyplomatycznych fortelach, 
jakiem celował bystry syn. Bony, ci o ka­
zał, że Dudycz wyjazdu królowej zażądał i 
kroku tego nie mógł już cofnąć.

Tak dotkliwa porażka? poniesiona w 
sprawie, uważanej za środek, oddalała oczy­
wiście sam cel i nasuwała obawę, że i en 
się nie ziści. Nie poddał się jednak zwątpię- 
niu cesarz, lecz tylko postanowił zmienić 
plan kampanii, i zamiast traktować z pana­
mi , którzy mimo zobowiązań w stosownej 
chwili nie dopisali, popróbować układów z 
samym królem., którego osobista potęga w 
ciągu ostatnich wypadków tak znacząco wyszła 
na jaw.

Zdawało się, że najłatwiej będzie do- 
kazać tego na kongresie, od dawna już za­
powiadanym, dla przyspieszenia którego przy­
rzekał cesarz solennie, że o królowej wcale 
na nim nie wspomni. Niemniej przeto pro­
jekt ten nigdy się nie spełnił a tak rzecz 
pozostała w zawieszeniu. Lubo cesarz nie

prawa kościelnych instytucyj. Dwa projekta 
ustaw, które radzie stanu zostały przedłożone, 
i jedna już dawno zapomniana ustawa z cza­
sów pierwszej rewolucji, wydobyta z pyłów 
archiwalnych, stanowią pierwszą broń pana 
Lepere, Pierwszym projektem ustawy mają 
być katolickim dyecezyom Francji odebrane 
prawa osoby moralnej, drugi projekt oddaje 
księgi rachunkowe majątkó w kościelnych pod 
kontrolę rad prefekturałnych i Izb rachun­
kowych; wreszcie reskryptem ministeryal- 
nym zostali wezwani prefekci, aby demu a - 
cyowali każdego biskupa, któryby bez po­
zwolenia opuścił swoją dyecezyę. Te trzy 
akta walki kościelnej nie są bynajmniej środ­
kami presyi, aby opierających się senatorów 
nakłonić do przyjęcia 7 artykułu projektu 
Ferry’ego, a choćby nawet miały taki cel, to 
z istoty swojej są one tylko następstwem 
kampanii rozpoczętej przeciw duchowieństwu 
i kościołowi. Projekta Ferry’ego mają ogra­
niczyć wpływ kościoła na szkoły i o ile 
możności stłumić go; nowa ustawa o biu­
rach dobroczynności i pobożnych fundacjach 
ma wyjąć uboższe klasy z pod wpływu, ko­
ścioła. Jednakże ofiarność katolików grozi w 
obydwóch kierunkach pokrzyżować plany re­
publikańskie. Biskupi i -parafie przy pomocy 
legatów pozakładali wyższe i niższe wolne 
zakłady szkolne, które szkołom państwowym 
nawet w takim razie robiłyby konkurencję, 
jeżeliby nieautoryzowane zakony zostały wy­
kluczone od nauczania. Katolicy potrzebo­
waliby w takim razie, jak to ma miejsce w 
Belgii, ustanowić przy swoich wolnych szko­
łach częścią autoryzowanych zakonników, 
częścią zaś świeckich nauczycidli katolickich. 
Nadto noszą się katolicy z planem, aby ofi­
cjalne bióra dobroczynności, z których pro­
boszczowie są wykluczeni, a członkami będą 
niewątpliwie mianowani tylko nieprzyjaźni 
dla kościoła ludzie, pozbawić wszelkich, 
wsparć dobrowolnych, i obok tych oficjal­
nych biur pozakładać własne wolne zakłady 
dobroczynności. Otóż przeciw tym wolnym 
katolickim, zakładom szkolnym i dobroczyn­
nym są wymierzone projekta Lepera. Dyece- 
zye mają być odtąd pozbawione prawa przyj­
mowania jakichkolwiek fundaeyj i legatów, 
parafiom zaś ma być zabronione zakładanie 
wolnych szkół katolickich i katolickich za­
kładów dobroczynności, niemniej i przyjmo­
wanie legatów na te cele. Obydwa ogra­
niczenia będą dotkliwym ciosem dla ko­
ścioła katolickiego we Francy i. Niektóre 
<iy<łf?sj,*A zobowiązały się do utworzenia i 
utrzymywania wolnych katolickich uniwer­
sytetów i na ten cel poświęciły znaczne 
sumy. Wielkie barny zapisano także kościo­
łom "z tym wyraźnym warunkiem, aby pro­
centa były obracane na zakładanie i utrzy­
manie szkół, które mają być kierowane przez 
zakonników. W roku 1872 przyznała, wyra­
źnie francuska Bada stanu dyecezyom i ko­
ściołom prawo przyjmowania legatów i fun­
dacji na zakładanie i utrzymywanie insty­
tucyj szkolnych i dobroczynności. W rzeczy 
samej według ustaw francuskich może tylko 
osoba fizyczna posiadać, ale wyjątek z pod 
tej reguły uczyniono dla instytutów, którym 
przyznano charakter zakładów dobra publi­
cznego (dhttiiUe puhligue). Tego charakteru 
nio można wprawdzie odmawiać dyecezyom 
i parafiom, ale prasa republikańska ucieka 
się do wybiegów adwokackich i tak argu-

występował odtąd ze swemi żądaniami jaw­
nie, nie dał jednak bynajmniej za wygraną 
tera bardziej, że stargane siły Zygmunta Au­
gusta nie rokowały mu już długiego życia, a 
nietylko Dudycz, ale nadto fca nera szlązka, 
legat papież ki, Wincenty Portico, z Polaków 
Bafał Leszczyński i inni dodawali mu otu­
chy i zachęcali do nowych zabiegów. Jakoż 
gdy ci przyjaciele rakuskiego dworu donosili 
jedno,zgodnie, że na sejmie r. 1571 ma być 
poruszoną kwestya następstwa tronu a w 
marcu umarł młodociany Jan Zapolya, uwa­
żany za najniebezpieczniejszego współzawod­
nika, cesarskiego, pńruezył Maksymilian wa­
żną misyę do Polski bawiącemu już w niej 
Janow,i Cyrusowi i Bartoldowi z Lipy, mar­
szałkowi czeskiej korony, zalecając im w ob­
szernej instrukcji z dnia 18 maja, aby je­
dnali stronników jemu samemu, albo jedne­
mu z cesarzewiczów, w szczególności zaś ar- 
cyksięeiu Ernestowi, gdyby zaś wybór któ­
regokolwiek członka habsburgskiego domu 
był nieinożebnym, ażeby stawiali przeszkody 
wszelkiej innej kandydaturze i nie dopuścili 
wcale do stanowczej decyzji. Między powo­
dami, któreby króla, i stany powinny były 
skłonić do dania rodowi rakusfeiemu pierw­
szeństwa przed innemi. mieli posłowie przed­
stawić „wzajemne stosunki Polski z państwa­
mi Habsburgów, jej blizfcie plemienne po­
krewieństwo z Czechami, familijne związki 
samego króla z cesarzem” oraz tę okoliczność, 
że cesarz „stara się o koronę polską nie w 
samolubnych celach rozszerzenia posiadłości, 
zwiększenia potęgi swego domu, lecz w wi­
dokach korzyści nietylko dla samej Polski i 
własnych krajów, lecz. całego chrześcijaństwa” .

(Dokończenie nastąpi.)

montuje; Dyocezya i parafia zostały tylko 
dla kościelnych celów uznane za publiczne 
zakłady; szkoły i zakłady dobroczynności 
nie mają celów kościelnych a zatem i przyj­
mowanie legatów na te cele nie może być 
dozwolone. Dziwna logika, ale nienawiść 
przeciw kościołowi i jego instytucjom nie 
przestrzega ani prawideł logiki ani też spra­
wiedliwości. Podczas gdy obydwa te projek­
ty uszczuplają prawo nabywania własności 
przysługujące dotąd kościelnym instytucjom, 
to wspomniany reskrypt rainśsteryalny wskrze­
szający ustawę jakobińską, ogranicza wprost 
osobistą wolność biskupów, wzbraniając im 
opuszczania dyecezyj bez zezwolenia władzy 
cywilnej. Przez odświeżenie tej ustawy 
z X rosa pierwszej rewolucji cheian.oby wi­
docznie przeszkodzić biskupom, 8by nie mo­
gli odbywać obowiązkowej podróży ad Mmi- 
na Apostoiorum, brać udziału w konferen­
cjach mających na celu obronę kościoła, w 
otwieraniu i zamykaniu kursów na kato­
lickich uniwersytetach i w wielkich uroczy­
stościach kościelnych i zgromadzeniach ka­
tolickich, odbywających się w innych dye- 
cezyach. Przepis, na który się odwołuje Le­
pere, opiewa dosłownie: „Biskupi są obo­
wiązani rezydować w swoich dyeeezyach, 
i mogą je opuszczać tylko za pozwoleniem
pierwszego konsula.” Nawet republikańskie
dzienniki dziwią się, że minister chciałby
wskrzesić tę ustawę, nie odpowiadającą no­
woczesnemu duchowi prawa i zasadzie swo­
body przenoszenia się. Zresztą należy bar­
dzo wątpić o tera, aby który z biskupów 
gwoli tego widzimisię ministeryalnego za­
niedbał spełnienia swego obowiązku wzglę­
dem kościoła. A może minister chce zatrzy­
mać biskupom pensję, zawezwać ich przed 
radę stanu lub nawet „usunąć?® Kroki ta­
kie na nieby się nie przydały, gdyż na 100 
Francuzów zaledwie jeden wystąpiłby wobro- \ 
nie takiego reskryptu ministeryalnego. Ale . 
i owe ustawy chybią swojego celo. Zamiast 
korporacji kościelnej będą katolickie indy­
widua nabywały legata dla celów kościel­
nych a indywiduom prawa nabywania wła­
sności chyba czerwony komunizm będzie 
mógł zaprzeczyć.”

(P o w s ta n ie  w SSyryi.)

Z Damaszku pisze 4 b. m. sprawozda­
wca Polit. Gorr. : „Już od tygodnia nadcho­
dziły ciągle do Damaszku niepokojące wie­
ści a H&uran, okręgu położonego na połu­
dnie od Damaszku, zamieszkanego 'przez wo­
jownicze szczepy. Zawsze niezadowoleni i 
kłótliwi Drażo wie chwycili za broń, gdy na­
wet nowa przez Mi aha ta baszę zainauguro­
wana era nie zdołała usunąć chronicznej 
choroby, stora dokuczała całej ludności w 
Hau ran. Bezpośrednia przyczyna powstania 
była bardzo błahą. Dwie małe miejscowości, 
z których jedna ma ludność druzyjską a 
druga maronieką, rozpoczęły krwawą walkę, 
która po obu stronach skończyła się śmier­
cią wielu ludzi. Według zestawień urzędo­
wych poległo ogółem w tej walce około 40 
osób. Gdy się Midhat o tem dowiedział, wy­
siał natychmiast na widownię rozruchów 
specjalną komisję, która miała zbadać przy­
czynę tego smutnego wypadku i ukarać win­
nych. Komisja zbadawszy, że wina cięży na 
15 najznakomitszych Drażach, zażądała wy­
dania ich władzom. Ale ponieważ ci wino­
wajcy stali już od dawna na czele malkon­
tentów, którzy na każdym kroku robią rzą­
dowi opozycję i od dawna już nosili się z 
zamiarem wywołania rozruchów, przeto nie 
chcieli Druzowie zadość uczynić wezwaniu 
Jcaima/cana z Ezry. Przewidując, że Midhat 
basza poprze swą wolę siłą zbrojną, zgro­
madzili się Druzowie w największym po­
spiechu w sile 4000 Judzi w centrum Hau- 
ranu, około 80 kilometrów od Damaszku. 
Następstwom tej koncontracyi było, że ko­
mendant armii, muszir Achmed Ejub basza, 
otrzymał rozkaz wysłania oddziału wojsko­
wego przeciw zbuntowanym Druzom. Na 
nieszczęście wysłał dywizyoner Dżemii ba­
sza, którego sztab stoi w Ezrą, tylko dwa 
bataliony przeciw Druzom, którzy usadowili 
się w dobrem miejscu i mieli przewagę l i ­
czebną, tak, że sukces tej wyprawy wojsko­
wej był już z góry zafcweatyonowauy. I isto­
tnie pobili Druzowie wojska tureckie, które 
od zupełnej zagłady musiały ratować się u- 
cieczką. Stare doświadczenie, • że tylko prze­
wagą liczebną można pokonać walecznych 
Druzów, sprawdziło się ponownie. To nie­
powodzenie zmusiło rząd do użycia innych 
energiczniejszych środków celem ukarania 
nieposłusznych Druzów. Midhat basza pole­
cił tedy wysłać ptzeeiw buntownikom całą 
dywizję wojska i ustawić ją w sercu Hau- 
ranu, niedaleko Ezry pod rozkazami Ach- 
meda Ejuba baszy, który w wojnie serbsko- 
tureckiej zjednał sobie sławę dzielnego i o- 
ględnego generała. Należy tedy oczekiwać 
zaciętej walki, zwłaszcza że Druzowie ko­
rzystają ż każdej chwili i przygotowują się 
do zaciętego oporu. Według autentycznych 
sprawozdań liczą Druzowie w górach około
15.000 zbrojnych. Ale co gorsza i co może 
wywrzeć wpływ stanowczy na cały przebieg

tej sprawy, że Druzowie z Libanu i okolic 
przyrzekli pomoc swoim braciom z Bauman. 
Na prośbę Druzów z Hańr&nn o pomoc i o 

■ poparcie w walce, która, jak zapewniali, de- 
; legaci 7, Hauranu, przyniesie wielkie korzyści 
całemu narodowi, c-dpowisdzieli Libańczyey,

: którzy odznaczają się niepospolitą walecz- 
. nośeią, te golowi są połączoneini silami 
i zwalczyć wspólnego wroga, że tedy najdalej 
i w przeciągu 4 tygodni wyszła do boju armię 
i złożoną z najwaleczniejszych swoich synów, 
j Trzeba uwzględnić i tę okoliczność, że rząd 
( nie może liczyć na wierność Beduinów. No- 
j sząc się już od dawna z zamiarem, utworze- 
S nia niezawisłego państwa i zrażeni złem i 
i rządami tureckiemu, skorzystają niezawodnie 
\ szczepy beduińskie od Damaszku aż do Pal* 
j miry z dobrej sposobności, aby zrzucić z sie­
bie już pd dawna znienawidzone jarzmo tu 
reckie. Że agitaeya tego rodzaju szerzy się 
między synami pustyni, nie jest dla nikogo 

1 tajemnicą. Najlepszym, jeżeli nie jedynym 
środkiem stłumienia powstania, byłaby szybka 
i energiczna akcya; należałoby także na­
tychmiast obsadzić silną załogą wszystkie 
podejrzane miejscowości. Ale niestety, do 
takiej akcji nie ma rząd dostatecznych, sił 
zbrojnych. Achmed Ejub basza nie wypro­
wadzi w pole więcej jak 6 000 ludzi. Panu­
jąca tu zresztą o tej porze ulewne deszcze 
uniemożliwiają wszelką akeyę wojenną, z po­
wodu zupełnego braku dróg Nareszcie nie 
mają wojska tureckie taboru wozów, a w sku­
tek tego nie można wysyłać armii w okolice, 
w których zaprowiantowanie na miejscu na­
leży do rzędu rzeczy niemożliwych. Z tyrh 
tedy powodów, które stanowią znowu tyleż 
momentów korzystnych dla powstańców, nie 
można nawet marzyć o szybkiem stłumieniu 
wcale groźnego powstania” .

K E O I I K A

(m) P og rze li*  ś w . p. T i ir a a w -  
s ls ie g o , prezydenta lwowskiego sądu krajo­
wego, był wymownym dowodem głębokiej ezoi 
i sympatji, jakiemi cieszył się zgasły we wszy 
stkich sferach ludności, naszego miasta. Mimo 
przykrej niepogody zebrało się kilka tysięcy o- 
sób, ażeby zasłużonemu mężowi oddać ostatnią 
posługę. Wszystkie stany były iioznie repre­
zentowane. W orszaku żałobnym, wzięli udział 
J. E. namiestnik, hr. Potocki, z J. W* wicc- 

j prezydentem Namiestnictwa Zaleskim i z gre­
mium radców Namiestnictwa, J. E. br. Sehenfc 
prezydent wyższego sądu krajowego w gronie 
radców apelacyjnych i wszystkich niemal urzę­
dników sądowych, JW. prezydent br. Jorkasch- 
Koch i inni dygnitarze. Młodzi urzędnicy sądowi 
utworzyli długi szpaler z pochodniami. Bepre- 
zentowany był również Wydział krajowy i 
wszystkie tutejsze władze rządowe i autonomi­
czne przez liczny zastęp reprezentantów swo­
ich. Prezydent miasta, p. Jasiński, przybył w 
towarzystwie członków Bady miejskiej. Izba a- 
dwokatów i Izba notaryalna były niemniej li­
cznie reprezentowane. Udział publiczności był 
tak znaczny, że w chwili poruszenia się kon­
duktu, czoło pochodu znajdowało się koło sądu 
kryminalnego a ostatnie szeregi stały jeszcze 
przy kręconych słupach. Na czele pochodu 
postępowała umundurowana kapela stowa­
rzyszenia weteranów; za nią liczny zastęp 
publiczności, dalej postępowało duchowieństwo 
wszystkich trzech obrządków, OO. Bernardyni 
i alumni gr. kat. seminaryum, którzy tak w 
chwili wyniesienia zwłok z mieszkania jak nad 
grobem odśpiewali pieśni pogrzebowe. Za du­
chowieństwem jechał karawan, bez trumny, ca­
ły okryty wieńcami, złożonemi u stóp sarkofa­
gu. Wieńce z stosownemi napisami na pięk­
nych wstęgach i szarfach, pochodziły od Izby 
notaryalnej, od sądów powiatowych miejsko-de- 
legowanyeh , od urzędników tabnli krajowej i 
miasta Lwowa, Izby adwokackiej, prokuratoryś 
państwowej, sądu krajowego wyższego, od słu­
chaczów wszechnicy, od kondydatów notaryal- 
nych, sądowych urzędników manipulacyjnych, 
od auskuitantów i praktykantów sądowych a na­
reszcie wieniec z napisem: „A L L. G. przy­
jacielowi” . Za karawanem postępowało ducho­
wieństwo obrządku łacińskiego i ormiańskiego 
a mianowicie alumni seminaryum łacińskiego i 
księża obrząd, orm. a następnie długi szpaler 
urzędników sądowych z pochodniami. Kondukt 
prowadził ks. infułat Mossing, a za nim nieśli 
urzędnicy sądowi trumnę z zwłokami. Przed, 
duchowieństwem nieśli urzędnicy sądowi wspa­
niały wieniec ofiarowany przez lwowski sąd 
krajowy. Cała ulica Piekarska od hotelu 
Krakowskiego aż do bramy cmentarnej by­
ła oświetloną lampami. Orszak pogrzebo­
wy poruszał się zwolna z powodu czę­
stej zmiany osób, które niosły zwłoki aż na. 
miejsce wiecznego spoczynku. Nad mogiłą prze­
mówił radca sądu krajowego, p. Majer. Wyli­
czywszy znakomite przymioty umysłu i serca 
zgasłego, jego niezmordowaną pracę, jego spra­
wiedliwość i słodycz charakteru, podniósł mów­
ca wielką stratę, jaką kraj i sądownictwo po­
noszą przez przedwczesny zgon ś. p. Kornela. 
„Zmarłeś zawozi:śnie dla rodziny dla kraju i dla 
nas! Ale Twe zasady, których urzeczywistnię-



nie jest 
na zawsze 
piołom
nym żalu po Tobie trwać będą na zawsze w 
naszych sercach.“ Przy końcu swego przemó­
wienia zł<żył p. Majer na grobie dwa wieńce, 
ofiarowane przez gremium sądu krajowego we 
Lwowie i w Krakowie. Następnie przemówił 
Ksawery hr. Dziednszycki, sędzia auskultant, 
w imieniu młodszych urzędników sądowych; 
„Strata tak nagła —  tak zakończył swe prze­
mówienie —  dotknęła najsilniej nas młodych, 
którzy, stawiając pierwsze kroki na obranej dro­
dze, potrzebujemy co chwila wsparcia, pomocy 
i życzliwej rady. A właśnie ś. p. prezydent u- 
miał przyciągnąć nas wszystkich do siebie; 
lgnęli do niego całem sercem wszyscy ci, któ­
rzy mieli szczęście znać Gro, pracować pod Je­
go kierownictwem. Wyrwany jest z pośród nas! 
Umarł, ale nie zginął! Sława i pamięć po To­
bie przetrwa całe pokolenia —  przewodnią rę­
kę tylko tracimy bezpowrotnie. Żegnamy Cię, 
więe ukochany nasz prezydencie, boleścią ser­
deczną, nieutuloną; żegnamy Ciebie, któryś sam 
pełen cnót obywatelskich i niezrównanej dobro­
ci serca, wszczepił w nas młodych uczucia nie­
wygasłej wdzięczności! “ Niejedna łza szczera, 
cicha a wymowna, skropiła wczoraj świeżą mo­
giłę, która pokryła zwłoki zacnego obywatela. 
Cześć Jego pamięci!

—  E g E a m iu a  kl& ssErarowe kan­
dydatów na nauczycieli w szkołach realnych, j 
odbywać się będą w dniach 11 i 12 grudnia '

odzyskał już skradzioną sumę, a to wsposób wca­
le tajemniczy. Dnia 17 b m. wieczorem zaje- 

przyjmować będą- hołdy. Dnia 80 b. m. wielki! chał przed gmach banku dorożkarz i oddał
a na- i obiad w zamku, dnia 1 grudnia bai urządzony \ portyerowi paczkę adresowaną do kasyera. Po

stępnie był adiutantem Paszkiewicza w Warsza- j przez deputacye z prowineyi, a dnia grudnia ; otworzeniu paczki pokazało się, źe zawiera ona
  - ......1------  — -- ' igrzysko walki byków oraz galowe przedstawię- j większą część skradzionych papierów wartościo-

gu, odbył świetnie kampanię kaukazką,

wie. Wyjechawszy za urlopem za granicę, w 
Paryżu i Ezymie wzbudzał podejrzenia amba­
sad rossyjskich stosunkami swemi w świecie 
liberalnym i rewolucyjnym europejskim. Zaszedł 
ów znany i głośny epizod obiadu dla Proudho- 
ua, po którym wzywany do powrotu, zamiast 
prośby o dłuższy urlop, przesłał pismo do ce­
sarza Mikołaja, w którem stanowczo za sobą 
zrywał mosty. Skutkiem tego kroku nastąpiła 
konfiskata tej części olbrzymich dóbr ukraiń­
skich, która miała przypaść w udziale najstar- 

j szemu z rodu. Stratę tę wynagrodziła matka 
| hr. Branicka, przesyłając synowi za granicę 
; znaczne kapitały. Rzutny, przedsiębiorczy, na- 
| dewszysfcko zaś szczęśliwy, niebawem i kilka- 
j krotnie pomnożył fortunę do takich rozmiarów, 
i że nawet w bogatej Francy i uchodził za Na- 
boba. Wtedy, oddał rzeczywiste usługi i zdobył 
sobie stanowisko finansisty założeniem potężnej 
instytucji Credit foneier, do której z Polaków 
należał także Ludwik Wołowski. Branieki bu­
dował koleje w Afryce, należał do wielu przed­
siębiorstw. Związany przyjaźnią z księciem 
Napoleonem, która miała być dla niego, jak 
twierdzą, do końca drogą, wraz z nim udał 
się Branieki w czasie kampanii wschodniej do 
Krymu, jako pułkownik gwardyi narodowej ; 
również brał udział w kampanii włoskiej w

nie
Seliagera z 
w Wiedniu

r. b., od godziny 9 rano, w gmachu lwowskiej j sztabie księcia Napoleona. Po pamiętnej mowie 
c. k. szkoły politechnicznej. i fes. Napoleona w senacie o Polsce hr Bpa

W l e c i t o  M icS s ie w icE w w sk l. nicki zsolidaryzował aię z nią Po wojnie f-an 
Ze skromnych obchodów rocznicy zgonu księcia ; enskiej podpisał znaczne sumy na kontrybucje" 
poetów polskich, które przed dziesięciu laty , Złożony chorobą przepędził czas wojny w Lon- 
młodzież lwowskiego uniwersytetu urządzać za- , dynie, a podobno*znaczną część swych kapita- 
ezęła w ciasnem kółku kolegów, urosły z cza-; łów przeniósł do Ameryki. Pisał broszury eko- 
sem dzisiejsze wieczory Mickiewiczowskie, które j nomiczae obmyślając środki spłaty kontr/buoyi" 
z dawnemi, oprócz poważnego nastroju ■ ■ - - - • -  " • j •

i

i szla­
chetnego pietyzmu dla wielkiego poety nic nie 
mają wspólnego. Wczorajszy mianowicie wie­
czorek miał już cechę formalnego koncertu, któ­
remu udział pani Modrzejewskiej niezwykłej 
dodał świetności, a przeznaczenie dochodu na 
pomnik dla nieśmiertelnego wieszcza nadało 
znaczenie więcej niż platonicznej manifestacyi. 
To też obszerna sala ratuszowa pełną była kon- 
certowych gości, którzy pospieszyli, aby oddać 
hołd pamięci wielkiego poety, a oraz dorzucić 
cegiełkę do dzieła, które hołd ten ma uzmy­
słowić i przekazać późnym pokoleniom. Na 
estradzie vis d vis drzwi wchodowyeh umie­
szczono w pośrodku biust Adama, otoczony ży­
wą zielenią, całą długość sali zajęły fotele i 
krzesła ustawione w dwóch szeregach z przej­
ściem pośrodku. Młodzież uniwersytecka we 
frakach i białych krawatach pełaiła funkcje 
gospodarzy wskazując przybywającym damom, 
numera krzeseł. Galerye były obsadzone prze­
ważnie płcią piękną. Około godziny 8 rozpo­
częły się produkeye Marszem żałobnym Cho­
pina odegranym na fortepianie przez pana Mar­
ka a illustrowanym deklamacją p. Ładnowskie- 
go, który wygłosił piękne słowa K. Ujejskiego. 
Następnie utaieatowana dyletantka panna Ziem- 
bicka odśpiewała nie bez wdzięku dwie ładne 
piosenki, Precz z moich oczu Mickiewicza z 
muzyką Chopina i Dwa słowa Mickiewicza z 
muzyką Marka. Panna Majewska, znana z ama­
torskich wystąpień, odegrała na fortepianie 
trzy utwory Chopina, za które zebrała obfity 
plon oklasków. Nastąpiła deldamaeya pani Mo­
drzejewskiej. Artystka, którą za pojawieniem 
się na estradzie przywitały frenetyozne brawa, 
wygłosiła dwa utwory: Świteziankę Mickie­
wicza i Dzieje piosenki Asnyka. Prostota obok 
wysokiego artyzmu cechowały tę deklamacyę, 
która bezsprzecznie była punktem kulminacyj­
nym wieczorku. Nastąpiły jeszcze udatne pro­
dukcje panny Majewskiej na fortepianie, a na 
zakończenie odśpiewała panna Ziembicka aryę 
z opery E/rnani. O godzinie ł/4 na 10 skoń­
czył się wieczorek, który tein jeszcze wybitnie 
różnił się od poprzednich, że studenci nie brali 
w produkcjach żadnego udziału.

—  P o s t e d is e n le jR a d y  m i e j s k i e j  
odbędzie się jutro, we czwartek, o godzinie 6 
wieczorem. Na porządku dziennym pomiędzy 
iuuemi: zatwierdzenie taryfy jazdy koleją kon­
ną; wnioski w sprawie uregulowania fundacji 
stypendyjnej ś. p. Agnieszki Garaniowej i Aloj­
zy Ziętkiewiczównej, oraz sprawozdanie fizykatu 
z czynności lekarzy miejskich.

— Ps&jeI M . M o d r z e je w s k a  wy-i 
stąpi we czwartek po południu z grzeczności w 
przedstawieniu pięknej komedyjki Fortepian 
Berty na rzecz towarzystwa Harmonii.

§ JSiacfe c h o r y  c l i  w lwowskim szpi­
talu powszechnym w październiku r. b. wyka­
zywał następujące cyfry: Z końcem września 
pozostało chorych 462; przybyło w paździer­
niku 715; było przeto ogółem leczonych 1177; 
z tych wydalono wyzdrowiałych 470; niewy- 
leczonych 46; z polepszeniem zdrowia 93; 
umarło 52; ubyło tedy razem 661. Pozostało 
przeto z końcem października 1879 roku 516 
chorych

—  H r .  K s a w e r y  B r a n i e k i ,  o
którego śmierci donieśliśmy wczoraj, był po­
stacią wybitną i wielce charakterystyczną. Czas 
podaje o nim kilka ciekawych szczegółów, któ­
re godne są powtórzenia. Sp. hr. Branieki był 
najstarszym synem hr. Władysława a wnu-

Właśeiciel pięknego i starożytnego zamku 
Montresor w środkowej Francyi i hotelu przy 
ulicy Abatueei w Paryżu, zapragnął po wojnie 
zostać senatorem, lecz krzesła sobie nie zdobył. 
Jedną z specjalności hr. Br&nickiego było zami­
łowanie i znawstwo drogich kamieni. Prócz 
milionów posiadał zbiór słynnych W świecie 
klejnotów, między innemi dwa najpiękniejsze 
szafiry. Lubo mienił się zwykle Francuzem i 
lubiał występować na polu kosmopolitycznem, 
zachował przymioty i wady polskie. Ludwik 
Blanc mówił o Braniekim, że trzeba być Po­
lakiem na to, aby mając miliony i tytuły od­
grywać rolę demokraty. Mimo prywatnych opi 
•tsij zachował ukraińską fautazyę i był to pan 
z popularnością dawnych naszych możnowładz- 
ców, z staropolską ich gościnnością i hojnością. 
Dla kraju, nie zobojętniał. Instytucje emigra­
cyjne popierał; gotów był zawsze do ofiar na 
cele narodowa i niezawodnie miał zawsze Pol­
skę na myśli Pod koniec życia wystąpił na 
arenę literacką, ogłaszał pisma po polsku i po 
francusku, w których nie omijał osobistych i 
drażliwych kwestyj. Ożeniony z Pelagią, córką 
ordynata Konstantego Zamojskiego, primo voto 
hrabiną Rembiełińską, w ostatnich latach czę­
ściej do kraju przybywał dla odwiedzenia kre­
wnych. Był też obecnym na ostatnich uroczy­
stościach krakowskich, poezera dla poratowania 
zdrowia udał się ua zimę do Egiptu, gdzie go 
śmierć zaskoczyła. Bystrego niezaprzeezenie u- 
mysłu, posiadał istotne zdolności finansowe, 
które we Franeyi ceniono, obdarzony zdumie­
wającą pamięcią, pomimo wydalenia się z kra­
ju pisał poprawną polszczyzną. Wielkiej i zna­
nej odwagi osobistej, ozdobiony został krzyżem 
legii honorowej.

t  K in a r l l  w ostatnich dniach: w
Peszcie prezydent węgierskiego trybunału naj­
wyższego, Samuel Bonis, przeżywszy lat 69; 
w Lutticb. msgr. Karol Józef Benoit hr. Merey- 
Argenteau, arcybiskup Tyru, w 93 roku życia. 
Zmarły był najstarszym biskupem kościoła ka­
tolickiego. W Tulonie umarł wiceadmirał fran­
cuski Jaequinot, licząc lat 83. Wiatach 1837— 
1.840 Jaequinot w towarzystwie Dumont-d’Uml- 
le’a odbył podróż na około ziemi, którą opisał 
w 22 tomowem dziale p. t, „Podróż do biegu­
na południowego i do Oceanii."

— K r ó ló w ©  W  i  k t ó r y  a  w tych 
dniach odłożyła na parę dni odjazd swój z Bal- 
moral do Windsoru z tego jedynie powodu, 
ażeby być na pogrzebie zmarłego nagle w B.tl- 
moral starego sługi swojego, Granta.

— Si a  n r o c z y s t o f i c !  w e s e ln e
udał się do Madrytu między innymi także mar­
szałek Mac Mahoń. —  Program tych uroczy­
stości w ogólnych zarysach jest następujący: 
Dnia 24 b. m powitanie Arcyksiężniezki przez 
króla aa wspaniale udekorowanym i częściowo 
z tego powodu przebudowanym dworcu półno­
cnym w Madrycie. Z dworca Areyksiężniezka 
udała się w towarzystwio dam swego dworu i 
markiza Santa Cruz do pałacu del Pardo, król 
zaś do swojego zamku, gdzie pomieszczeni są 
także panowie orszaku narzeczonej. W czasie 
od 25 do 28 b. m. król będzie składał krótkie 
wizyty etykietalne przyszłej królowej. W dniu 
29 b. m. Areyksiężniezka uda się z damami 
swego orszaku do pałacu ministerstwa mary­
narki, gdzie przystroi się do ślubu, a ztąd ze 
zwykłą ceremonią do bazyliki de Attoeha. Je­
dnocześnie król uda się z zamku do tego ko-

w operze nadwornej.
— Ł  i«?It w ia r a  js Izydora 

Sambora, uwięziono przedwczoraj 
na rekwizycyę sądu karnego.

—  S ssa le iiiee  issaj
Dzienniki morawskie opowiadają: W Horce pod 
Ołomuńcem d. 19 b. m, zdarzyła się niesły 
ehana zbrodnia. Kiedy pleban tamtejszy, ksiądz 
Vysloużil po odprawieniu mszy św. powrócił 
do zakrystyi, przystąpił do niego niejaki Jan Beza 
i dobywszy nagle z kieszeni surduta pistolet 
strzelił do kapłana, który ciężko raniony z o- 
krzykiem upadł na ziemię. Morderca bezpośre­
dnio potem pobiegł do kościoła usiadł ua sto­
pniach przed wielkim ołtarzem i po raz drugi 
wypalił do siebie. Kula przeszyła serce tak, że 
Beza zginął w jednej chwili. Ciężko raniony 
ksiądz Vysłoużil liczy lat 55 i jest rodem z 
Brzezowicy; morderca zaś pochodzi z Horki i 
był już skazany za skrytobójcze morderstwo na 
karę śmierci, która to kara w drodze łaski 
zmienioną została ua 18 letnie więzienie. Po 
odbyciu tej kary Beza był ponownie ukarany 
dwułetniem więzieniem za kradzież i dopiero 
niedawno wyszedł z zakładu kary w Miirau. 
Domyślać się nawet nie można, co go popchnę­
ło do tej ostatniej zbrodni, ks. Yysloużil bo­
wiem nie znał go wcale. —  Według depeszy 
z Ołomuńca ksiądz Fysloużil w poniedziałek 
zakończył życie.

— S iu le ta s i a k t e r  węgierski Szakfy 
miał w tych dniach na scenie w Debreczynie 
benefis, i ku zadowoleniu słuchaczy odegrał 
komiczną swą rolę w „trójce hultajskiej."

w górach bawarskich pod 
Passau pozawiewały całe domy i leżą na dro­
gach kilka metrów wysoko. Ze słupów telegra­
ficznych sterczały miejscami tylko końce /. dzwon­
kami, a z wielu domów w dolinach tylko szczyty 
kominów. Wszelkie komunikaoye były poprze­
rywane.

—  P o ż a r  w tych dniach zniszczył ca­
łe miasto Oazere pod Mulet, w departamencie 
Garonny. —  W Rzymie wybuchł w nocy na 
zeszły wtorek pożar tak gwałtowny w domu 
księcia Karola Bonaparte, w pobliżu Porta Pią 
że trzej mieszkańcy nie zdołali wczas uciec 
zginęli w płomieniach

—  F s»*y  b n d o w t e  t u n e l  u na li 
nii kolejową] San Jose-Santa Cruz, według 
depeszy z San Francisco dnia 19 listopada w 
skutek trzech eksplozyj gazów podziemnych 25 
robotników chińskich utraciło życie a .19 robo­
tników zostało skaleczonych. Wybuch nastąpił 
przez zapalenie się żyły oleju skalnego, która 
odkopano.

—  B  R traszraej ibnrssy, która w 
zeszły wtorek i środę srożyła się w Północne; 
Ameryce, telegramy z Nowego Jorku nie wiele 
dotychczas podały szczegółów; wynika z nich 
jednak, że wicher srożył się głównie nad wiel- 
kiemi jeziorami północno-amerykańskiemi i ż- 
na samem jeziorze Ontario 22 osób utraciło 
życie. — W okolicy Johanngeorg*astadt, w Sa­
ksonii, szalał dnia 20 b. m. huragan śnieżny, 
który w lasach zwłaszcza zrządził niezmierną 
szkodę. Około południa dnia tego w tej samej 
okolicy dało się czuć kilkakrotne trzęsienie 
ziemi. To ostatnia zjawisko obserwowano także 
dnia 17 b. m. wieczorem w H&rfourgu.

—  £ i m a  w e  W lo s a e c la . Dnia 17
b. m. spadły śniegi w Medyolanie, Royigo i w 
innych miastach, a w Rzymie panował dotkli­
wy przymrozek.

j wy oh, do których załączona była kartka z na- 
j stępująoemi, ołówkiem widocznie w pospiechu 
’ nakreśionemi słowami: „Posyłam skradzione
papiery, a resztę później odeszlę." Brakło je­
szcze 5 akftyj kolejowych i 6 akeyj paryskiej 
kolei konuej natomiast zaś znajdowało się w 
paczce 9 akoyj, które wcale skradzione nie 
zostały.

—  B k r© | »n y  w y p a d e k  zdarzył
się w Dewsbury, w Anglii, podczas zgroma­
dzenia wyborczego dnia 18 b. m. wieczorem. 
Podczas przemówienia członka parlamentu p. 

I Serjeant Simon runęła część galeryi nabitej słu­
chaczami. Dwie osoby utraciły życie ua miejscu,

| a 30 do 40 doznało uszkodzenia. —  W Hambur­
gu dnia 20 b. m. w skutek wybuchu gazu w 

| jednym z domów prywatnych powstał pożar tak 
! gwałtowny, że kilku mieszkańców utraciło w 
| płomieniach życie. —  W podobnym wypadku 
‘ w miejscowości Lowenberg, na Szląsku pruskim 

dnia 18 b. rn. dwie osoby doznały tak cięż­
kiego uszkodzenia pod gruzami domu, zburzo­
nego wybuchem gazu, że jeszcze tego samego 
dnia zakończyły życie.

(r) J o w i s s  w  k ł o p o t a c h .  Astro­
nomowie niemieccy zwracają uwagę swoich ko­
legów z reszty świata na szczególny obraz, jaki 
w tej chwili przedstawia Jowisz, największy ze 
znanych planet i najświetniejszy po Wenerze, 
dlafj patrzącego bez- lunety którego średnica 
jest 11 tysięcy razy większa niż naszej ziemi. 
Plama purpurowego koloru pokrywa blisko pią­
tą część tarczy Jowisza, widzianej przez tele­
skop aibo silną lunetę. Asfcronomowieizapewniają, 
że nigdy jeszcze podobny wypadek nie był 
obserwowany i że świadczy on o wielkich nie­
porządkach, jakie mają miejsce na powierzchni 
togo planety. Czy by i na Jowiszu komuna 
prawiała swoje harce?

wy-

KR0N1KA PROWINCYONALNA.

— B i e k a  l e w a  i zatoka Fińska w 
tych dniach zaczęły się ścinać lodem, w sku­
tek czego stanęła żegluga na ich wodach.

— Ś m i e r t e l n o ś ć  n a  e a le j  uzie­
m i .  Z wykazów śmiertelności wszystkich kra­
jów obliczono, że na całej ziemi umiera rocznie 
35,693.350, czyli codziennie 97.790 ludzi; 
przychodzi zaś ua świat 104.800 ludzi na 
dzień, czyli 70 na minutę.

—  W  m e n a ś e r y i  Williama Rioe •,••• 
Berlinie niedawno podczas produkcji młoda ty­
grysica ukąsiła w twarz samego właścicieli, a 
iew skaleczył murzynkę „miss Helenę." Rjee 
tyle miał jeszcze siły, że poskromiwszy tygry 
sicę przy pomocy kilku służących, spokojnie na 
pozór wyszedł z klatki; ate omdlał wkrótce i 
musiano go zanieść do domu. W parę dni póź­
niej rzuciła się zgorzelina, której Rice uległ w 
piątek. Natomiast skaleczona czarna „miss“ ma 
się lepiej.

— F a t a l n i e  się wiedzie paryskiemu 
Bangue Europeene. Jeszcze ule ochłonął ze 
strasznej klęski, jaką poniósł w skutek „ulo­
tnienia się" Philipparta, a już według dzien­
ników paryskich dotknięty został nowym cio 
sem, pokazało się bowiem przy zamknięciu ka­
sy, iż niewiadomy złodziej jakiś przywłaszczył 
sobie z funduszów jego sumę 800.000 fraa- 
franków w papierach wartościowych. Wszelkie 
poszukiwania za sprawcą kradzieży okazały się 
bezskutecznemu —  Według późniejszych do

*** B r o d y .  (E o ł o m ł y ń s k i e )  po­
chwyciło 18-letnicgo Hersza Safira w Zagórzu 
wskutek własnej jego nieostrożności i zgruebo- 
tało nieszczęśliwego tak, że na miejscu życie
zakończył.

*** CD hjMsass © w . (W p ł omi eni ach)  
utraciło życie czteroletnie dziecko Maryi Nowa- 
kowej w Długoszy nie, które, jak się zdaje, pod 
nieobecność matki w chacie nieostrożnie bawiło
się koło pieca.

J  a r  © sta w . ( Ur ocz y s t e  po ­
świ ęc en i e )  nowodobudowanej drugiej sali 
szkolnej tudzież pomieszkania dla drugiego na­
uczyciela w Laszkach, odbyło się dnia 12 bm. 
w obecności e. k. starosty, duszpasterzy obu 
obrządków i Zofii hr. Zamojskiej, która przyby­
ła na ten obchód w zastępstwie swojego mał­
żonka, hr. Stefana. Po dopełnieniu aktu reli­
gijnego wśród wystrzałów moździerzowych prze­
mawiali do zebranego ludu podnosząc znaczenie 
uroczystości, pan starosta i ks. pleban miej­
scowy o. gr. Następnie na podstawie zatwier­
dzonych już przez właściwą władzę statutów 
nastąpiło ukonstytuowanie się włościańskiego 
kółka rolniczego. Przewodniczącą jednogłośnie 
wybrano hrabinę Zofię Zamojską, która też o- 
fiarowała na początek kwotę 50 zł. na zaku­
pienie książek rolniczych i narzędzi dla wło

Gazeta, Lwowska z dnia 26 listopada 1879.
ścioła. Po skończonym akcie religijnym orszak niesień poszkodowany bank w znacznej' części

uan. Zastępcą przewodniczącej wybrany gr. k. 
pleban ks. Matiuk, kasjerem kółka łać. pleban 
ks. Treszkiewicz, sekretarzem, nauczyciel miej­
scowy. Pięciu włościan weszło do wydziału.

J iis?© . (Groźby ojca)  z powodu 
jakiegoś przewinienia tak oddziałały na. wło- 
śeiaukę Franciszkę Maślankową w Różance, że 
w gwałtownym, krwotoku utraciła życie.

Ł a ń c n t .  (Okropną ś mi e r c i ą )  
zginął parobek dworski w Urzejowicach Tomasz 
Weseiak, urlopnik. Poganiając konie w kiera­
cie przy młooarni przez własną nieostrożność 
został zgnieciony.

K a d w ó r n a .  (W p r z y s t ę p i e
obłąkania. )  Marya Tokarukowa z Zielonej 
wymknęła się z pod nadzoru domowników i 
rzuciła się do rzeki Bystrzycy, w której później 
znaleziono jej zwłoki.

*** Ż ó ł k i e w .  (Smutny wy p a d e k)
zdarzył się w Dalniczn. Leśniczy miejscowy 
mając nabity przy sobie pistolet, położył go 
na pniu, gdyż przeszkadzał mu w zatrudnieniu. 
Dwaj robotnicy, kiedy się odwrócił, 
broi i naciągnęli kurek, a 
śoie poł

opatrywali 
nie mogąc go spu- 

pistolet z odwiedzionym kurkiem 
samem miejscu. Leśniczy wróciwszy 

wziął go za lufę i chciał wsunąć do kieszeni, 
pistolet wypalił, a kula ugodziła Stefana Lo­
cha w pierś tak nieszczęśliwie, że w trzy go­
dziny życie zakończył.

na tern
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Kasy oszczędności.

(§) W ostatniem dziesięcioleciu insty­
tucja kas oszczędności zrobiła znakomity 
postęp w całem państwie. W r. 1878 już 
około 650 milionów zł. znajdowało się w 
tych kasach. Nie cała ta olbrzymia suma 
reprezentuje kapitał zaoszczędzony w praw- 
dziwem tego słowa znaczeniu, gdyż od dłuż­
szego czasu a zwłaszcza teraz wobec wyso­
kiego kursu papierów wartościowych i tru­
dności korzystnego ulokowania gotówki, na­
wet znaczniejsi kapitaliści zadowolić się mu­
szę tymczasowo procentem, jaki daję kasy 
oszczędności. W "każdym razie jednak z su­
my tej przypadnie na właściwe oszczędno­
ści tak znaczna część, że ztąd da się wy­
snuć korzystny wniosek o rozwoju zmysłu 
ekonomicznego w tych klasach ludności, na 
które instytucja kas oszczędności głównie 
rozciąga swoją działalność.

Dokładny obraz kas oszczędności w 
roku ubiegłym podał w ostatnim zeszycie 
organu wiedeńskiej komisyi statystycznej p.
H.lEhrenberger. Z pracy tej zajmującej wyj­
mujemy daty o Galieyi z uwzględnieniem 
innych prowineyj o tyle, o ile to przyczy­
nia się do objaśnienia stosunków galicyjskich.

"W ostatnich dziesięciu latach (1869 
do 1878) liczba kas oszczędności wzrosła 
w Austryi o 168, t. j. o 11P26 prc. W 
pierwszem pięcioleciu przybyło 110 kas, w 
drągiem tylko 58. Najwięcej kas oszczędności 
posiadały w r. 1878 Czechy (88), po nich 
idą : dolna Austrya (59), Styrya (46), Mora­
wa (88), górna Austrya (32), Tyrol i Szlązk 
(po 15) i G al i cy a  (14). W Karyntyi było 
7 kas, w Salzburgu 8. w Krainie, Dalmacji 
i na Wybrzeżu po dwie, w Bukowinie jedna 
tylko. Kraj nasz stoi tedy pod tym względem 
na szarym końcu a stan rzeczy przedstawi 
się jeszcze niekorzystnej, jeżeli liczbę kas 
zestawimy z ludnością i obszarem. W Gali­
eyi bowiem przypada jedna kasa oszczędno­
ści na 5.606 □  kilom, i 441,286 mieszkań­
ców, gdy tymczasem jedna kasa oszczędno­
ści przypada w dolnej Austryi już na 886 Q  
kiiom. i 87.312 mieszkańców, w Szląsku na. 
348 □  kilom, i 88.151 mieszkańców, w Sty- 
ryi na 488 □  kilom, i 25.908 mieszkańców, 
w .Morawie na 584 □  kilom, i 55.364 mie­
szkańców, a w Czechach na 625 □  kilom, 
i 65.504 mieszkańców. W stosunku kas do 
obszaru Galieya ma za sobą dwie prowin­
c je : Dalmację (jedna kasa na 6 417 □  ki­
lom.) i Bukowinę (jedna kasa na 10.451 □  
kilom.), w stosunku zaś kas do cyfry ludno­
ści niżej niż Galieya stoi tylko Bukowina 
(jedna kasa na 559.434 mieszkańców). Kraj 
nasz zatem posiada w porównaniu z innerai 
prowincjami za mało kas oszczędności. O 
niemieckich zaś prowincjach można już po­
wiedzieć, że stanęły u. kresu, że zakładanie 
nowych kas oszczędności byłoby tam nietyl 
ko zbyteczne, lecz może nawet niepożądane. 
Nowe kasy bowiem odebrałyby tylko już ist­
niejącym część wkładek, w skutek czego ad­
ministracja składanych kapitałów byłaby 
kosztowniejszą, a tem samem ich fruktyfika- 
cya trudniejszą. W Galicji natomiast nowe 
kasy oszczędności nie potrzebowałyby powsta­
wać i żyć kosztem już istniejących, gdyż co­
rocznie wzrasta liczba książeczek, corocznie 
zatem wzrasta udział ludności. Z końcem 
roku 1872 galicyjskie kasy oszczędności wy­
dały 87.481 książeczek, do końca roku 1876 
liczba ta wzrosła na 54 319, do końca roku 
1877 na 57.861, a do końca roku 1878 na 
65.157. Procent, o jaki w roku ubiegłym 
wzrosła w Galieyi liczba książeczek (12 61 
prc.), przedstawia się bardzo korzystnie w 
porównaniu z innemi prowincjami. Wyższym 
był ten procent tylko w Bukowinie (13 48 
prc.). Największy po Galieyi procent wyka­
zują Szląsk (673 prc.) i Morawa (5’75 prc.). 
Bezwzględnie największą liczbę książeczek 
wydały z końcem r. 1878 kasy dolno-au- 
stryacine (430.920) i czeskie (363.928). W 
tem zestawieniu p. Ehrenberger wyraźnie i 
z zadowoleniem uznaje, że w Galicji już od 
kilku lat okazuje się znaczny wzrost liczby 
interesentów, co świadczy o pewnym roz­
woju instytucji kas oszczędności.

W czterech prowincjach, do których 
także Galieya należy, wpłaty w kasach oszczę­
dności wzrastają od kilku lat bez przerwy 
w pomyślnym stosunku. W galicyjskich ka­
sach. oszczędności wpłaty w r. 1871 wyno­
siły 4'64 miliona a do r. 1876 wzrosły już 
na 10 84 miliona. W następnym roku spa­
dły wpłaty na 9'25 miliona, ale już w 1878 
wyrosły znowu na 1.0 06 miliona. Jestto re­
zultat bardzo pomyślny, jeżeli zestawimy go 
z cyframi innych krajów. W dolnej Austryi 
n. p. wpłaty w kasach oszczędności wyno­
siły w r. 1873 przeszło 90 milionów a do 
r. 1878 spadły na 48 milionów.

Bardzo pocieszającym jest fakt, że Ga­
licja należy do rzędu tych prowineyj, w któ­
rych w ciągu ostatnich 8 lat wpłaty zaw­

sze przewyższały zwroty. W całym ośmio­
letnim okresie wpłaty przewyższały zwroty 
najwięcej na Morawie (o 14-86 prc.), w Ty­
rolu (12-27 pro.), Galieya następuje zaraz pp 
tych dwóch prowincjach (8'64 prc.), a więc 
zajmuje trzecie z rzędu miejsce. W czterech 
prowincjach, między któremi Galieya znaj­
duje się na ostatniem miejscu, stosunek ich 
udziału do sumy ogólnej, przedstawiającej o- 
brót kas oszczędności całego państwa,_ z każ­
dym rokiem pomyślniej się przedstawia. U- 
dział Galieyi wynosił w r. 1871 tylko 2-59 
pre., a z końcem r. 1878 wzrósł już na 
3-26 prc. Jestto w każdym razie wskazówka 
bardzo pożądana, świadcząca o polepszeniu 
się stosunków ekonomicznych. Udział dolnej 
Austryi, w której klęska ekonomiczna z r.
1873 najdotkliwiej uczuć się dała, spadł bar­
dzo znacznie. Wynosił bowiem jeszcze w r.
1874 w stosunku do ogólnej samy 3472 prc. 
a w roku ubiegłym tylko 28-80 prc.

Oo do funduszu rezerwowego kas o- 
szezędności, mianowicie jego stosunku do 
wkładek Galieya, zajmuje piąte z rzędu miej­
sce. Fundusz rezerwowy galicyjskich kas o- 
szczędności wynosił z końcem roku ubiegłe­
go 6-04 pre, samy wkładek. Go do pomyśl­
nego wzrastania funduszu rezerwowego kas 
oszczędności, Galieya zajmuje jedno z pierw­
szych miejsc. W r. 1878 fundusz rezerwo­
wy galicyjskich kas oszczędności wzrósł w 
porównaniu ze stanem poprzedniego roku 
o 19-76 prc. Wyższym był ten wzrost tylko 
na Bukowinie (24 prc.) i na Wybrzeżu 
(2D21 prc.).

Oo do stopy procentowej dwie trzecie 
części wszystkich (319) kas oszczędności w 
Austryi ograniczają się do procentu S1/̂  do
0 prc. W roku ubiegłym procent od wkła­
dek wynosił w jednej basie 31/a, w ośmna- 
stu 4, w ośmiu 4Ys> w 194 kasach płacono 
5 prc. w 41 kasach 5% , w 55 kasach 6 pre. 
Jedna kasa płaciła 6'1/* Prc- a jedna nawet 
7 prc. Jednej z galicyjskich, t. j. kołomyj- 
skiej kasie oszczędności, przypadło to wąt­
pliwej wartości odszczególnienie, że płaci od 
wkładek najwyższy (7) procent w całej Au­
stryi. P. Ehrenberger, który słusznie uważa 
niską stopę procentową tak od wkładek jak
1 od lokacji przez zarządy kas oszczędno­
ści wykonywanych, za główny warunek dal­
szego rozwoju tej instytucyi, w kierunku 
wskazanym jej samą naturą rzeczy i obec- 
nemi stosunkami ekonom i cznemi, jest oczy­
wiście poniekąd zgorszony wysokością stopy 
procentowej, przyznanej przez zarząd kasy 
kołomyjsklej. Niestety, mówi potem autor, 
nie możemy wskazać, jaki procent pobiera ko- 
łamyjska kasa oszczędności od swoich dłuż­
ników, gdyż dyrekcja nie wypełniła tej ru­
bryki w swoim kwestyonarzu, zapewne dlatego, 
że sama uznaje niewłaściwość. Dia przestro­
gi zwraca p. Ehrenberger uwagę na jedną z 
morawskich kas oszczędności, która zaczęła 
podwyższać procent od wkładek aż do 6ł/g 
prc, i w skutek tego ściągnęła do siebie ty­
le kapitałów, że nie mogła ich ulokować ko­
rzystnie i bezpiecznie. Dyrekeya rychło prze­
konała się, że takie postępowanie wiedzie do 
następstw najgorszych i już w tym roku za­
częła znowu zniżać stopę procentową.

Kołomyjska kasa oszczędności dała au­
torowi powód do niezadowolenia nadto je­
szcze i- z tego powodu, że choć istnieje od 
czterech lat, dopiero w roku ubiegłym dała 
się poznać t  dat szczegółowych komisyi sta­
tystycznej. Pominąwszy ten jeden powód do 
niezadowolenia, praca p. Ehrenbergera wy­
stawia zresztą Galieyi barizo korzystne świa­
dectwo co do rezultatów osiągniętych na tem 
polu w ostatnich latach.

OSTATIIA POCZTA
Kilka k o m i s y j  I z b y  d e p u t o w a ­

n y c h  Rady państwa odbyło przedwczoraj 
posiedzenia, o których doniósł nam telegram 
wczorajszy. Sprawozdanie telegraficzne uzu­
pełniamy dziś szczegółami bliższemi:

Komisya legalizacyjna wybrała podko­
mitet, któremu poleciła wypracować projekt 
ustawy o zupełneni zniesieniu przymusu le­
galizacyjnego. Do komitetu tego wybrano 
z polskich posłów dr. Ma deys  kiego .

Komisya dla ustawy o zarazie bydlęcej 
ukończyła swoje czynności. Dep. Proskowetz 
odczytał sprawozdanie, które przyjęte zosta­
ło z kilku nieznacznemi zmianami. W oso­
bnych rezolucyaeh wnosi komisya: jaknaj- 
rycblejsze zorganizowanie stałej żandarmeryi 
granicznej ; zaprowadzenie ogólnej, nawet 
przymusowej asekuracji bydła; podjęcie usta­
wodawczych i finansowych kroków celem 
podniesienia chowu bydła w północno-wscho­
dnich prowincjach; kontrolowanie targu i 
prowiantowania w wielkich miastach i miej­
scowościach konsumcyjnych; spowodowanie 
zakładów transportowych do postarania się 
o dostateczne środki do przewozu bydła i 
mięsa świeżego; gruntowną rewizję patentu 
z dnia 25 maja 1829 o podatku konsumcyj- 
nym; skłonienie rządu węgierskiego do wy­
dania analogicznych rozporządzeń. Prezes

komisyi. J a w o r s k i ,  podziękował członkom
i rządowi za udział w pracy, wyrażając na­
dzieję, że ustawa przyniesie spodziewane 
korzyści. P. B a r t m a ń s k i  imieniem człon­
ków wyraził podziękowanie prezesowi i spra­
wozdawcy.

Piszą sam z Wiednia 24 listopada: 
„Wiadomość podana przez kilka dzienników, 
jakoby między hr. Andrassym a ks. Bismar­
ckiem podczas pobytu tego ostatniego w Wie­
dniu stanęła umowa niezmniejszania wzaje­
mnych sił zbrojnych, jest pozbawioną wszel­
kiej podstawy. Sprawy tego rodzaju nie zwy­
kły między niezawisłemi państwami być 
przedmiotem wzajemnych układów. Ze zre­
sztą państwa, zawierające ze sobą alians i 
to alians odporny, mają wielki w tem inte­
res, aby były zdolne do obrony i do akcyi, 
to przecież rozumie się samo przez się i to 
dało prawdopodobnie powód do pogłoski o 
owem rzekomem formalnem zobowiązaniu się. 
Liczne artykuły najbardziej wpływowych or­
ganów niemieckich dowodzą, z jak wielką 
uwagą śledzą w Niemczech rozprawy nad 
ustawą wojskową w Austryi.“

Wczoraj podaliśmy główne punkta irade 
sultańskiego, które zawiera w sobie nowy 
program finansowy i zapowiada spłatę dłu­
gu państ?/owego. Irade to było niezawodnie 
wielką dla wierzycieli Tureyi niespodzianką, 
zwłaszcza, że zapowiada spłacanie długów 
już z początkiem r. 1880. Kwota 1,350.000 
lirów tureckich, poręczona pewnemi stale 
oznaczonemi dochodami, ma być corocznie 
przeznaczaną na płacenie procentów wewnę­
trznego i zewnętrznego długu państwowego, 
nadto właścicielom obligacyj mają być prze­
kazane bezpośrednio niektóre dochody. Spo­
sób repartyeyi ma być ułożony z reprezen­
tantami właścicieli obligacyj a cały ten 
układ ma mieć walor na lat dziesięć. Rzecz 
cała na papierze wcale nie źle wyglada, ale 
bez radykalnej reformy całej tureckiej go­
spodarki nie daje gwarancyi praktycznego 
wykonania. Autorem nowego programu finan­
sowego ma być sam Mahmud Nedim basza.

Prezydent republiki francuskiej miano­
wał niedawno na przedstawienie ministra 
spraw wewnętrznych L ep  era,  niejakiego 
Alfonsa Gent a ,  gubernatorem kolonii fran­
cuskiej M a r t y n i k i .  Ten Gent został w r. 
1851 deportowanym przez Napoleona, a za 
dyktatury Gambetty otrzymał posadę prefe­
kta w Marsylii. Teraz, gdy nominacya jego 
ogłoszoną została, wydobył Pays z Gaz. des 
Tribunaux z r. 1856 proces jego, i przedru­
kował w całości. Był to proces w swoim ro­
dzaju skandaliczny, który jednak do niczego 
nie doprowadził, również sąd honorowy Izby 
adwokackiej w Marsylii orzekł, iż nie ma 
dowodów czynu zarzucanego Gentowi; wsze­
lako zajście to pozostało w pamięci wielu. 
Minister marynarki zażądał teraz od Genta, 
aby pozwał Pays o oszczerstwo, lecz gdy 
Gent nie chciał tego uczynić, wniósł mini­
ster usunięcie go z posady. Jakoż destytuo- 
wano go rzeczywiście i mianowano na jego 
miejsce kapitana fregaty Au be. Z tego po­
wodu p. L e p  er 6 zażądał dymissyi, ale jak 
donoszą, cofnął ją na żądanie prezydenta re­
publiki. Pisma republikańskie ganią rząd za 
odwołanie Genta pod pressyą bonapartysty- 
cznego organu, a sam ez-gubernator umie­
ścił w Hep franę. pismo, w którern poddaje 
krytyce postępowanie rządu. Słychać, że ra­
dykalista M a d i e r  zamierza wnieść z tego 
powodu interpellacyę w Izbie, która jutro 
zbiera się na nową sessyę.

A l e k o  b a s z a ,  pisze filipopolski ko­
respondent Pol. Corr., jest bardzo zadowo­
lony z przyjęcia, jakiego doznał u sułtana, u 
którego był dwa razy. Wschodnio-rumelski 
gubernator postarał się z resztą o to, aby 
znaleść w pałacu dobre przyjęcie. W prze­
dedniu swojego odjazdu podpisał rozporzą­
dzenie, rozwiązujące osławione stowarzysze­
nia gimnastyczne. Wielu jednakże wątpi o 
tem, czy rozporządzenie to zostanie sumiennie 
przeprowadzone. Wjeżdżając w granice wila- 
jetu adryanopolskiego zamienił Aleko basza 
kołpak na fez, co się Turkom bardzo podo­
bało. W Adryanopolu powitał go Reuf ba­
sza, który na cześć jego urządził bankiet. 
Na wszystkich stacjach straże tureckie od­
dawały gubernatorowi, honory wojskowe. 
Aleko baszy towarzyszy sekretarz jego kan- 
celaryi dla korespondencyi tureckiej, były 
attache przy tureckim konsulacie w Tryeście, 
Kiasim bej. Jest to ta sama osobistość, którą, 
jak powiada wspomniany korespondent, u- 
ważano niesłusznie w swoim czasie za ros- 
syjskiego szpiega w Wschodniej Rumelii, 
Jest to inteligentny, gorliwy i dzielny urzęd­
nik, jakich niestety Tureya bardzo mało po­
siada. Z innego źródła dowiadujemy się, że 
Aleko basza przyrzekł sułtanowi i ministrom, 
że polepszy położenie mahometańskich i grec­
kich mieszkańców w Wschodniej Rumelii.

Porozumiano się także co do polepszenia losu 
powracających do Wschodniej Bumslii emi­
grantów mahometańskich.

Rozruchy w Hau ran w Syryi, o któ­
rych piszemy aa innem miejscu, zostały 
dzięki energii M i d h a t a  baszy stłumione 
rychlej, niż się tego spodziewać można było. 
Midhat rozwinął tak znaczną siłę zbrojną, 
że powstańcy, Druzowie, widzieli się zniewo­
leni do paktowania z rządem, i za pośredni ­
ctwem Rus te ma baszy, gubernatora Liba­
nu, przyszedł do skutku układ, który pogo­
dził obie strony.

Według Daily Neios zawarła A n g l i a  
alians z P e r s y ą  w celu obsadzenia na 
przyszłą wiosnę H e r a  tu. Rossya czyni 
przygotowania, aby przeszkodzie temu.

Prywatne telegramy donoszą o nowej 
k l ę s c e  P e r u a ńc  sy k ó w i B o i i wi  j c z y- 
k ó w pod I q u i q u e. Korweta peruańska 
Pilmayo została zabraną przez Ohilijczy- 
ków.

TELEGRAMY BAZETY LWOWSKIEJ

Wiedeń, 25 listopada. Pol. Cor. 
donosi z Konstantynopola: A l e k o  
b a s z a  przyjmowany był przez sułta­
na na audyencyi pożegnalnej jaknaj- 
serdeczniej, otrzymał order Osmanie 
I klasy i powraca 26 b. m. do Fili - 
popola. Po powrocie Aleko wyda e- 
nergiczne rozporządzenia o repatrya- 
oyi muzułmańskich wychodźców.

Przyszła konfereneya g r e c k i c h  
i t u r e c k i c h  d e l e g a t ó w  ma się 
odbyć 27 b. m.

W iedeń, 25 listopada. Przybyli 
tu ambasadorowie Ł o b a n o w  i Hatz- 
feld. Pierwszy udaje sie w tyeh dniach 
do Włoch.

S S w d a p e s z t , 25go listopada. 
Izba ukończyła ogólną rozprawę nad 

( u s t a wą  w o j s k o w ą .  Jutro nastąpi 
głosowanie. W toku rozprawy Tisza 
na zapytanie Pulszkyego uznał, że 
Izba ma prawo wnieść redukcyę sta­
nu armii w eiągu 10-letniego okresu.

B a d e r a -B a d e i i ,  25 listopada. 
Ks. G o r c z a k o w  wyjechał rano do 
Stuttgartu, a w czwartek uda się z 
powrotem do Petersburga na Berlin.

B e r  lira, 25 listopada. K r ó l e ­
w i c z  powróci w czwartek z Włoch.

W iedeń, 26 listopada. (Tel. pr.) 
Przy w y b o r a c h  do d e l e g a c y j  
autonomiści mają zapewnionych 17 
członków, stronnictwo konstytucyjne 13 
członków; 10 wyborów zawisło od 
czeskiej grupy, stosownie do tego, czy 
w niej zwyciężą Czesi czy Niemcy, lub 
czy też przyjdzie do kompromisu.

K o m i s y a  p o d a t k o w a  przy­
jęła wniosek dep. K r z e c z u n o w i ­
eź a w sprawie noweli o podatku 
gruntowym za podstawę obrad, w miej­
sce projektu rządowego.

Deutsche Ztg. ogłasza cyfry b u d ­
że t u  w o j s k o w e g o  na rok 1880, 
z których wypływa, że preliminarz 
wynosi 94,249.000 zł. W porównaniu 
z normalnym budżetem okazuje się 
oszczędność w sumie 130.000 zł.

Fremdenblatt donosi z Berlina, że 
ks. G l o r c z a k o w  przybędzie do Pe­
tersburga równocześnie z carem. Przy­
jaciele Gorczakowa spodziewają się, 
że jego powrót zapobiegnie mianowa­
niu Wałujewa ministrem spraw zagra­
nicznych. Stronnictwo Gorczakowa ży­
czy sobie w danym razie nominacyi 
Ignatiewa.

JL orad jn , 26 listopada. Glajd- 
s t o n e  miał mowę w Edynburgu, w 
której znowu wystąpił ostro przeciw 
polityce lorda Beaconsfield, zarzucając 
jej, że jest ambitną i sprowadza co­
raz nowe niebezpieczeństwa na naród 
angielski. Gladstone zakończył swoją
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mowę wezwaniem wyborców, aby glo­
sowali na kandydatów liberalnych.

J f t o n s t a n t y n o p o l , 26 listop. 
Półkownik V i t a l i s mianowany adju- 
tantem sułtańskim.

W k w e s t y i  g r e c k i e j  usiłuje 
Sawfet basza przekonać gabinet, że 
najlepiej by było, albo zaniechać dal­
szych rokowań i wezwać pośredni­
ctwa mocarstw, a.lbo dać komisarzom 
tureckim nowe pełnomocnictwo.

Telegrafowany kurs wiedeński.
W ie d e ii*  25 listopada 1878, godzina 

% mn. 25. Losy kredytowe 172-50. Węg. akcye 
kredyt. 255'— .. Akeye anglo-austr. 184-—, 
Akcye banku Union 93-30, Akcye kolei Ka­
rola Ludwika 239 80. Akcye kolei północnej 
229-50, Akcye kolei południowej 85'25, Akcye 
kolei Alfóld 137-75, Akcye kolei Elżbiety 
176-— , Akcye kolei Lwow-Czeraiow. 145"50. 
Akeye kolei węg. północno-wschodniej 129-50. 
Akeye koiei .Rudolfa — , Akcye kolei Al­
brechta —- , Węg. obiig. państw, w złoci®
76-50, Galie, obiig. indemn. 97-75, Losy 
% r. 1864 166--—. Akeye koiei siedmiogrodz­
kiej 110-25, .Akeye banku obrotowego 
Losy tureckie 18-50, Akcye kolei węg.-g&lie- 

— , Akcye kolei państwowej — •— , Ak­
cye banku związkowego 134-—, Eubel papie­
rowy 1-22-— , Wiedeńskie losy 117-50. Wę­
gierskie losy 106‘25, Mark. niemiecki — . 
Węgle ska renta 94-70. TJsposob. spokojne.

W i® d© A s dnia 25 listopada, godzina 
5 minut 40. Akcye kredytowe 271-60, Aa- 
gio-Ausfcr. — *— . Unionsbank — •— , Kolej 
Karola Ludwika 239 50, południowa — -— , 
Renta pap. 68-25, Eubel papierowy —.— 
Gal. listy zastawne 98,20, Gal. listy inde- 
mnizaeyjne — -— , Mark ni asa. — Gal, 
bank rustykalny 101-— , Losy ar. 1860 — 
Napoleonsdor 9-31 -ł/8. Usposeb. —-

W ie d e ń ,  dnia 26 listopada, godz. 10 
minut 45. Akcye kredytowe 271-60, Anglo- 
austr. 133-60, Akcye banku Union 93*—, Ko­
lej Kar. Ludw. 239-75, Południowa 84.25, 
Napoleonsdor 9*Bl*,/8, Rubel papier. — •— 
Kenta pap. — °— , Galie, bank hip. — •— . 
Gal. obiig. indemn. Gal. listy zastaw,
banku włość. — — , Losy z r, 1860 — •— , 
Usposobienie spokojne.____________________

| T e le g r a m y  z b o ż o w e  z d. 25 listo­
pada. Wiedeń :  pszenica 13-50 do 14-50, 

i żyto zł. 10-25 do 10.75, okowita pr. 10'000 liter: 
procent zł. 37.—  do 37-25; Buda - Pes z t :  
pszenica 75 klg. (na wiosnę) zł. 14 80 do 14-90. 
rzepak (sierp.-wrześ.) zł. — ; B e r l i n :  
pszenica żółta (listop.-grudz.) 226-— ; żyto 
— ; Spiritus loco zł. 55.20; Olej rzepako­
wy 60-50; S z c z e c i n :  pszenica — •— , rze­
pik (jesień) — •— ; P a r y ż :  mąki 159 klgr. 
71-— ; Olej rzepakowy 80'— , Spiritus— -— , 
W r o c ł a w :  Pszenica — , żyto — •— , o- 
wies — •— . spiritus — , Kukurudza— -— , 
K o l o n i a :  Pszenica — .

Odpowiedzialny redaktor: W ładysław  Łoziński.

( l ® r a w d E i w a  e p i d e m i a .
Słabość, która w nasyeh czasach zwraca 

najwięcej uwagę lekarzy, jest anemia czyli nie­
dokrwistość, która dotyka wszystkich bez róż­
nicy płci i wieku. W żadnym czasie nie zau­
ważano tyle osób dotkniętych chorobami ane­
mii, łymfatyzmn, skrofuł, bladaczki, suchot eto. 
co za naszych czasów.

Dziewięć dziesiątych chorób ludzi zasz­
czepiły się na anemii, albowiem wszelkie osła­
bienia i zwątlenia kompłeksyi, wszelkie gorączki 
są w gruncie wynikiem anemii. Dzieci w ogóle 
są bezkrwiste lub lymfatyczne. Wszystkie ko­
biety mniej więcej cierpią na bladaczkę. Starcy 
zaś, których krew wyczerpana lub w odrętwie­
niu, są więcej skłonni do anemii jak ktokol­
wiek inny. Zdarzają się jeszcze często anemje 
z powodu podagry chronicznej, ciąży i t. d.

Znane są zewnętrzne znaki anemii: jest 
to bladość lic, bezbarwistość błon śluzowych, 
utrata sił i niemoc, posmutnienie, nadzwyczaj­
na wrażliwość na zimno, brak apetytu, etc.

Zapobiega się anemii i leczy takową 
przez użycie Ż e la z a  IS ra v a fs  w kroplach 
zgęszczonych, jako jedynego co odradza gałeczki 
czerwone we krwi, czego przez użycie innych 
żelazistych środków otrzymać nie podobna było.

Płyn ten znajduje się we wszystkich ap­
tekach, skład główny w Paryżu, 13, rue La- 
fayette.

Dostać można we Lwowie w aptekach 
Pp. Mikolascha i Krzyżanowskiego.

W y lr a z  o s ó b  z m a r ły  eh.
w czasie od jgo do lOgo listopada 1879.

Sichulski antoni, inżynier kolei Karola 
Ludwika, 1. 33, na wadę serca. —  Topoi Ma­
ry a, wdowa po profosie, 1. 69, na wybuch 
krw. z płuc. — Mianowski Mikołaj, c. kr. 
adjunkt sądu krajowego, 1. 55, na raka żołąd­
ka. — Mściwujewski Justyn, oficyał Magis­

tratu, I. 34, na wynaczynienie płuca
—  Bissinger An oni, koniuszy, 1. 53, na udar 
mózgu. — Romanowski Piotr, syn zarobnika,
1. 1%, na suchoty płuc. —  Iwański Jan, z 
domu ubogich, 1. 81, na durzycę. —  Kammer 
Jan, cieśla, 1. 45, na suchoty płuc. — Ma­
lewska Aniela, córka fabrykanta korków, 1. 
’ /12, na wodogłowie. —  Jaksmanicka Marya, 
żona woźnego sądowego. 1. 49, na posocznicę
—  Radziejewska Marya, z domu ubogich, 1. 
64, na gruźlicę płuc. —  Mazurkiewicz Karo­
lina, szwaczka. 1. 52, na gruźlicę płuc.
Skalska Magdalena żona stróża, 1. 44, na gruź­
licę płuc. —  Laszkowieoki Szymon, emeryto­
wany dozorca więźni, 1. 56, na raka. — Łuc­
ki Maksymilian, kupiec, 1. 25, na gruźlicę 
płuc. —  Tyczka Maryan, uczeń kupiectwa, 1. 
14, na durzycę. —  Zachajkiewicz Franciszek, 
syn zarobnicy, i. 9, na zapalenie mózgu. —  
Ebrlich N, Ehrlich N, Ehrlieh N, dzieci kraw­
ca w trojakach urodzone, na brak sił żywot­
nych. —  Spritzer Eljukim, syn zarobnika, 1.
2, na błoniawę —  Hirseh Julia, wdowa po 
kowalu, i. 83, na rozedmę płuc. —  Dr. Her­
man Rudolf G-iinsberg, profesor akademii poli­
technicznej, 1. 56, na raka żołądka, —  Sawa 
Paweł, traktyjernik, 1. 61, na upadek sił. — 
Zawijańska Katarzyna, z domu ubogich, i. 63, 
na zapalenie nieżyłowe oskrzeli. —  Heidler 
Tomasz, emerytowany c. kr. oficyał Dyrekeyi 
skarbu, 1. 84, na udar mózgu. —  Boni El­
żbieta, żona murarza, 1. 55, na wygłobienie jelit.

Lwów dnia 12go listopada 1879.

S p ostrzeżen ia  m efeoroiogic& n© * 
s dnia 26 listopada 1879 o godzinie 7 rano 
Barometr 734.73mm. Psychrometr suchy 6.0°C. 

Psychrometr wilgotny — 6.L°Ć. Prężność pary 2.8mm. 
Wilgoć 98°/0. Zachmurzenie 10. Wiatr S2. Ozon 9. 

Temperatura powietrza' — 4.83R.
Barometr idzie w górę.

Stan barometru nad poziom morza 761.73mm.

IPrayJeebaii d® Ł w ew a. 
dnia 26 listopada 1878.

Hste! Angielski.

Pp. K. Pawłowski z Zdeszowa. M. Kra­
jewski z Bobrki. J. Castiglioni z Krakowa.

Hotel Europejski.

Pp. K. hr. Łączyński z Kutkorza. K. 
Monzet z Wiednia.

Hotel Langa,

Pp. J. Figdor z Wiednia. J. Ostessy z 
Wiednia. M. Hiller z Pragi.

Rota! Seer03’ a

Pp. P. i K. hr. Ozosnowscy z Wołynia. 
Dr. J. Rosner z Białej. I. Allair z Kalnicy. 
K. Glogier z Czerniłowa, W. Kraiński z Wy- 
szatycz. B. Ujejski ze Strzelisk. J. Knaus z 
Białej.

Pp. J. Pawlikowski z Siedlisk. K. Ho­
szowski z Trembowli. K. Kolbuszowski z Hujcza.

Hotel W arszaw ski.

Pp. S. Bykowski z Zagwoździa. J. Ja­
nowski z Podola rossyjskiego. S. Kraus z Ok­
nowa. D. Rusiecki z Warszawy. K, Ruiński z 
Przemyśla.

Hotel Krakowski.

P. F. Jacgle z Czerniowiec.
C M je c fe a S f sr.e Ł w o w s .

Pp. Excel. M. Rodakowski do Węgier. 
Dr. J. Billet do Złoczowa. S. Bogusz do Nie- 
bieszezan. W. Ohahowicz do Kijowa. S. Cho- 
mentowski do Krakowa. W. Ciepielowski na 
Bukowinę. W. Ustrzycki do Czelatycz. K. Win­
nicki do Turady. W. Żelechewski do Hreho- 
rowa.

F o c i ą g i  I r o io jo w © .
ffr E y e la o d s ą  d©  Ł s u w a .

Według południka Peszteńskiego.
C z e r n i o w i e c i o godzinie 9 minut 40 

wieczór (pociąg pospieszny); o godzinie 3 
minut 45 rano (pociąg mięszany); o go­
dzinie 3 minut 32 po południu (pociąg 
mięszany).

M MralE.4»w»s o godzinie 5 minut 20 raso 
(pociąg pospieszny); o godzinie 9 m. 7

1 przedwieczór (pociąg osobowy) ; o godz. 1
południem pociąg mięszany).

% P o d w o lo e s y s J k : (na dworzec w Podzam­
czu) : o godzinie 2 minut 53 rano (pociąg 
mięszany); o godzinie 3 min. 19 po połud­
niu (pociąg mięszany) ; 

fg; P ® d .w ® l< s «y ® k : (na dworzec lwowski 
główny): o godzin. 10 m. 10 wieczór (po­
ciąg pospieszny); o goiz. 3 min. 30 rano 
(pociąg osobowy) ; o godz. 3 min. 52 po­
południu (pociąg mięszany).

HS© S t a n is ła w ó r r »  % (na Stryj) do Lwowa 
o godz. 8 min. 24 wieczór.

B d cla od śsą  k© IL w ow a .
Według południka Peszteńskiego;

W® C * © r n fo w I e c  % o godz. 6 min. 10 ra­
no (pociąg pospieszny) ; o godzinie 11 min 
50 w południe (pociąg mięszany); o godz 
10 min. 50 w nocy (pociąg mięszany) 

B o  K r a t o w a ;  o godzinie lOtej min. 30 
w nocy (pociąg pospieszny); o godzinie
4 min. 83 rano (pociąg osobowy); o go­
dzinie 4 minut 49 po południu (pociąg 
mięszany).

B o  F o i i w e l o c z j k k  : (z dworca w Pod­
zamczu): o godz. 10 m. 39 w nocy (pociąg 
mięszany); o g. 12 m. 32 w południe 
(pociąg mięszany).

B o  S t a n i s ła w o w a :  (na Stryj): o godzi­
nie 6 minut 37 rano.

^©nrrik lwowskiej Izby handlowej I przemysłowej.
Lwów., t e  25 listopada 1879.

1. AJseye za szreuę. g
Koi. g. Kar. Ludw.po 200 zł. m.k.gH 
KoL lwów. ezer.-jas. „200 zŁsa. kP* 
Banku hip. g&Iie. 200 zł: w. a. g 
R a t a  kiedyś, gal. p» 200 zł. w.

2 .  I i i f t ty  fflSM#*. aa 100 sŁ

Tew. kredyt, gaiio 5#/„ w. n. . &
w w „ 4  pr. „

„ „ „ 5 pr. okrssowri
Sastku hip. g&iie. 6 pr. w. a. S  
Listy dtenae g. A k r  wl. 6 pr. w. a. w

?
8 .  Ł lg a y  d l m i i t e  *# 100 sŁ gj

OgAln. roin. kred. Zakład dla Gai 
i Bakew. Sjtr. los. w 15 lat '

4 ,  © M i g i  as 100 z ł
indemn!*. gałie. 5 proe. m. k. . 
Obiig. Komunału® gal. Zakł. kred.

włeMańskiege 6 proc. w. &, . 
Petyerid tar. % 1. 1873 g® 6 pre. w. a.

5. Ł o sy  tóiaste Krakowa . .
„ Stanisławowa .

6 . M on ety

Hakat holsateski 
Ditkat cesarski . 
Napeieender 
Pólimp«ry»
Babel rossyjski srabray .

„ papierowy 
100 marek ueaueekiek . 
Srebra . . . . .  
Kwnw? w srebrz®

walutą aastr.
jfr. et. ałr. ct.

!39 - 242 -
42 50 145 50

368 - 272 -
131 — 235 -

93 25 94 25
86 75 87 75
93 25 94 25
97 90 98 80
39 - 101 -

02 — 94 —

94 60 85 60

94 - 95 50
96 50 98 50

18 50 20 50
24 50 26 50

5 43 5 53
5 47 6 56
9 27 9 37
9 55 9 66
1 58 1 70

1 21 1 23
57 40 58 -
99 50 100 50
99 25 1.00 25

K i a r s  g i e ł d y  v r l e d e f i s & l ® j
dnia 22 listopada 1879.

1 . B ł u g  p a ń s t w ® . ^dają

Jednolity dług Państwa w banknot
snaj-ligtopad . . . . .  68.25 68.40
Imty-sierpień . . . . . . .  @8.55 68.40

Jednolity dług państwa w srebrz®
styezeń-Iipiac . . .  70.75 70.90
kiriedeń-jMtćddiniik . 70.75 70.90

Losy z relra 1 54 pe 250 zł. . . 123.75 124.25
„ 1860 po 500 złr. 5 pr. 127.80 128.20
„ 1860 po 100 złr, 5 pr, 130.75 131.25

» „ 1864 (z premia) p® 100 zł. 164 -  164 75
„ 1864 „ pa 50 „ 164.— 164.40

E p fy  Como po 42 lir, asstr. . . . 29.-—
Listy asfaw. demen państw, po 120

zł- 5 pree. . . ) ..................... 143.75 1 4 4 -
Aasfe. stsyg. skarb, zwrotne 18815 pr. 100.75 101.—
Anstr.rents zł. wola* ed podatku 4pr. 80.30 80.45

O blig aey e  indem. S pr. »  —.— —

Lwow. Czerń, koiei po 200 zł. wa. w sr. 
Tow. kol. żel, państ. po 200 zł. m. k. 
Połud. kol. państw, po 200 zł. w. a. 
I. KoL węg. gal. a 200 zł. w srebrze

płseą 
142 25 142.75 
2 6 3 .-  263 50 
81.50 8 2 . -  

111.50 112 —

S .  J L is t y  a s n s in w s t©  losowana.

Gzeeh . . , 
Bukowiny , . 
Galłcyi . . . 
Niższej Awtryi 
Siedmiogrodu. 
Węgier . .

102.75 103.75 
9 1 . -  92.— 
94.75 95.25 

1.05.- 1 0 6 .-  
84.25 8 5 . -  
88.— '88.75

Ogólny rolniezo-kredytowy Zakład dla 
Galieyi i Bukowiny w 151. 6 pr. 

Powsz. austr. zakł. kr. ziem. 5 pr. w sr. 
(M . ®ak. kr. ziem. Krak. los. w 18 i. 6 pr.

w 201.7 pr. 
n r, W §61.5XltW-

Hstó. T#w. kred. wl a. po 4 proet. .
„ P«P ■ 

n » ,, po 5 proet. w
37 latach zw ro tn a .....................

Gal. bauku Mpot. po 6 proet- . . 
Hal. zakł. kred. włość, po 8 proet. . 
Banku narodowego po $ proet. . . 
m~~ T©w. ziam. po 5V# proet

X »

102 . -  
.104.25 
96.75 
9 9 -  
§3.50 
9 5 . -  
93.50

93 50 
98.20 

101. -

100.50 
95 75

i

Keglevieha po 10 zł. m. k . . . . .
Losy miasta Krakowa . . . . .  
Pożyczka miasta Budy po 40 ił .  w. *.
Palnego po 40 zł. m. k.......................
Fundaeya szpitala Areyks. Rudolfa . 
Salma po 40 zł. m. k. . . . .
St. Geneis po 40 zł. m. k..................
Pożyczka m. Stanisławowa po 20 zł. w*. 
Poż. Tryeats po 100 zł. m. k,

„ „ 50 zł. nu. k,
Waidzteina po 20 zł. m. Ł , ,

"  'igrStaa po 20 zł. bl k.

płacą
16.50
19.25 
39.— 
3 7 . -  
17.75 
50.—
44.50 
25 5

1 1 9 -  
61.— 
32 50
39.25

źądsją
17.—"
19.75
39 50 
37 25 
1 8 -  
50.50 
4 5 . -
25.75 

120.—
6 3 . -

3 3 . -
40 —

9 6 . -
94-

9 4 , -  1 
98.40 

101.25 j

1 0 L -  | 
96 25 I

W®k£Sl© (aa 3 miesiące)
Augsburg za 100 zł. w, f. is. . .
Berlin za 100 raark w. p. a.
Frankfurt za 100 mark p...................  —.—
Hamburg za 100 maik w. p, n . .
Londyn z* 10 fi. ssś................................... 116.70
Pary* sa 100 fr. . . . . . . .  46.20

A*cy©o
Bank Anglo-anst. 200 zł. emit. zł. 120 135 10 135.30
insi. kred. dla handlu po 160 zł. . 269.10 269.30
Nifeao-anstr. tow. eakoit. po 500 zł. 810.— 820.—
Gai. banku. Mp. pó 200 zł. . . . —
Gai bank A  han. i prz. a 200 zł. wpł. 40 pr. —.— —
Gai., zakł. kred. ziemski a 200 sŁ . —.—  —
Banku narodowego a 600 zł. . . —.— — .—
Kol. Albrechta a 200 zł, w srebrze —.— — —

?ow. żeglugi par. po 500 zł.
________flAA - T a

Austr.1  K______
KoL Cesarzowi Elżbiety po 200 zł. _  
Kol. Proezów-Tarn. (w.o.)a 200 zł. . 
Północna kolej pa 1000 zł. m. k. 
Kol. Kar. Ludwika po 200 zł. m,

mk. 585.— 1587....
ł 175.50 176 — 

148.25 148 75 
2 2 8 5 .- 2290.— 

sr. 239.75 2 4 0 -

&. O R łlig a cy ©  z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)

Kol. Albrechta a 300 zł. 5 proe. w. a. 80.50 80.75
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w  cz.)

a 800 zł. 5 proe. w srebrz® . . 79.— 79.50
KoL pół. po 100 zł. m. k. . . . 104.— 104 25

„ „ po 100 zŁ w. a. . . .  . 101.50 102.25
Kol. gal. 'Kar. MŁ  po 800 aŁ 5 pr. 102.25 102.50

„ „ E ezakyi . 101.25 101.75
n m „  . . . 1 0 1 -  101.50

» „
Koi. Lwow.-Czer.-Jas. HI. emia. a 300

zł. 5 proe. w srebra® z r. 1865 84.25 84.50
8 r. 1867 87.60 87 90
s r. 1868 81 — 81.40
s st. 1872 77.80 7 8 . -

Węg. gal. kol. a 200 zł. 5 proo. w sr. 77.75 78.—

116 95
46 25

Dukat cesarski 
„ pełnej wagi 

Korona . . .  
20-frankówka 
Rossyjski isnperytó 
Talar związkowy

5.54.—
5.55.—

9.31.50
9 .6 2 .-

5.55.—
5 . 5 6 -

9.32.50 
9 6 4 . -

7. I*o»y.
Insi. kr. dla han. i prz. p® 100 zł. w* 
Clarago ps 40 zł. m. k. . .
Tow. źegł. par.na Dunaju po 100 ,złw. a

171.75 172 25
87.75 38.25 

106.25 106.75

Z  lwowskiej ixby handlowej i przemyoiowaj. 
Telegrafowany kurs wiedański 

s dnia 25 listopada 1879.
Jednolity diug państwa w bankuotaoh 

w srsbrs®
Senta w z ł o e i a .....................................
Losy pożyczki z rok* 1880 . . . ■ ■
Akeye banku a,s«tro-węgier*ki«ge .

„ * „ kredy towege . -
Londyn . . . . . .
Srebro . . -
Kapoieondor . . . . . . . . . .
Dukat cesarski men.
100 marek niemieckich

zł. et
68 35
70 90
80 45

128 25
838 --
272 80
116 55

9 3 0 -
5 52

57 60

(7808 3 - 8 )  l i j l t .
L. 5237. W dniach 18 grudnia 1879, 

15 stycznia i 12 lutego 1880 o godzinie 10 
z rana odbędzie się w sądzie tutejszym przy­
musowa publiczna sprzedaż realności pod 1. 
k. 19 i 20 w Radomyślu położonych, celem 
ściągnięcia wierzytelności Izaka Stieglitaa w 
kwocie 800 złr. w. a. z pn. od Franciszka 
i Eleonory Wiejaków.

Cena szacunkowa realności pod 1. k. 
19 wynosi 290 złr. wadyum 29 złr., cena 
szacunkowa zaś realności pod 1. k. 20 wyno­

si 2190 złr. wadyum 219 złr. w. a.
Protokół zastawniczego opisania, oszaco­

wania tudzież bliższe warunki licytacyjne 
przejrzeć można w registr&turze sądowej.

C. k. sąd powiatowy 
Radomyśl 5 września 1879.

(7824 8— 8) m  -I y  lc  ®»
L. 5207. Sąd powiatowy Kęski odbę­

dzie egzekucyjną sprzedaż realności Pawła 
Fołtyna w Czańeu pod nr. k. 347 położonej 
na pokrycie pretensyi zakładu kredytowego 
włościańskiego we Lwowie w sumie 287 złr.

76_ et. z pn. w sądzie w 3 terminach w 
dniach 22 grudnia 1879, 26 stycznia i 1 
marca 1880, każdym razem o godzinie 10 
rano.

Cena wywołania 500 złr.
Wadyum 50 złr.
Kuratorem dla niewiadomych ustano­

wiono dr. Chrzanowskiego z Kęt.
Kęty d. 20 października 1879.

(7823 3— 3) E i j k f c
L. 4047. Sąd powiatowy Kęeki odbę­

dzie egzekucyjną sprzedaż realności w Po­

rąbce pod nr. k. 107 położonej, do Jędrzeja 
Wawaka należącej na pokrycie pretensyi za­
kładu kredyt, włościańskiego we Lwowie w 
sumie 366 złr. 4 ct. i 100 złr. z pn. w są­
dzie w 3 terminach w dniach 9 grudnia 
1879, 12 stycznia i 16 lutego 1880, każdym 
razem o godzinie 10 raso.

Cena wywołania 900 złr.
Wadyum 90 złr.
Kuratorem dla niewiadomych ustano­

wiono dr. Chrzanowskiego z Kęt.
Kęty 15 października 1879.



(7897 1 - 3 ;  I i  j f e Ł
L, 3-5781. CK k. sąd krajowy we Lwo­

wie t-głasza, źe celem śeiągoięeia prcteasyi 
ogólnego banku depozytowego we Wied.au 
w kwocie 814 złr. 96 ct. w, a. z s. n. do­
zwoloną została przymusowa sprzedaż nale­
żących do R^fki Racheli Bappaport jak Dom 
29 p. 287 u. 7 łuer. 1/9 części realności 1. 
125% i 1/9 części realności 1. 119% w9 
Lwowie położony h, która sprzedaż odbędzie 
się w dwóch terminach dnia 20 }i*topada,
1 daia 22 grudnia 1879, każdym razem o 
godzinie 1.1 przed południem i na których 
to terminach wspomuione części realności 
tylko wyżej ceny wywołania lub przynaj­
mniej za tę cenę sprzedane zostaną.

Cena wywołania 1/9 części realności 1. 
125% wys-osi 15 złr. 8» 9/i9 f-t. a 1/9 częś­
ci realności 1. 1193/4 94 złr. 96 et. w. a.

Jako wadyum ma być 10% cea? WJ~ 
wołania w gotówce przed rozpoczęciem 15- 
cytaeyi złożone.

Reszta warunków licytacyjnych może 
w registraturze sądowej być przejrzaną.

W końcu ustanawia się dis niewiado­
mych z miejsca pobytu i życia' wierzycieli 
.Majera Steger, Abrahama. Meischl, Arona 
Rechen, Majera Wolfa Goldstaub, Isaaka 
Krebs, Jana Dobrzańskiego, Lejby Sak, 
Schabse Eiastofs, Meakesa Kretz, Eisiga 
Kretz, Salomona Kretz, Jechiela Izaaka Sak, 
Józefa Roseabusoh, Salomona Kreiter, Riwy 
Breindl Kretz, Mozesa Arona Ruder i Gella 
Kretz i tych, którzyby po dniu 2 lipca 1879 
jako dniu wydania wyciągu tabularnego rze­
czowe prawo aa częściach realności 
sprzedać się mających nabyli, lub któ­
rym by uchwały tej sprawy egzekucyjnej się 
tyczące z jakiegobądź powodu we&ła lub 
wcześnie doręczone być nie mogły, adw. Dr. 
Emiia Byka kuratorem, a jego zastępcą ad. 
Dr. Manseha.

Lwów dnia 4 października 1879.
(7896 1—3) O tew iesK C sen ie .

L. 9746. 0. k. sąd powiatowy w Ko- 
naarnie podaje do wiadomości, iż w sprawie 
egzekucyjnej Wolfa Rettiga przeciw Micha­
łowi Muoyn pto .123 złr. w. a. 8 pn. odbę­
dzie się przymusowa sprzedaż realności pod
1. k. 15 star./17 no w. w KojdTuazka,ęh kró­
lewski h położonej, w trzech terminach da.
2 grudnia 1879, 2- stycznia i 3 lutego 1880 
każdfin razem o godzinie 10 przed połud­
niem.

Cena szacunkowa wynosi 1280 złr. &w.
Wadyum zaś 10% ceny szacunkowej.
Resztę warunków licytacyjnych, tudzież 

protokół zastawniczego opisania i oszacowa­
nia realności w tutej 3zosądowej registraturze 
przejrzeć można.

Dla wierzycieli którymby uchwała ni­
niejszą licytację rozpisująca doręczoną nie 
zostsła tudzież i dla tych którzyby na sprze­
dać się mającej realności nabyli prawo za­
stawu po dnu zastawniczego opisania usta­
nowiono kuratora w osobie p. Michała Ba­
rana wójta z Koniuszek królewskich.

Kom ar no 12 listopada 1879.
(7892 1— 3) M <t W *

L. 8651. 0. k. sąd obwodowy w Zło­
czowie czyni niniejszem wiadomo, iż celem 
zaspokojenia wierzytelności p. Włodzimierza 
Rozwadowskiego w kwocie 6800 zlr. w. a. 
z pn. odbędzie się w tutejszym sądzie dnia 
16 grud na 1879 o godzinie 10 przed połud­
niem egzekucyjna sprzedaż % 4 części dóbr 
Serwiry „Aibiaówka" zwanych dłużników 
pp. Aleksandra i Albiny m łionków Kociat- 
kiewiczów według Dom 515 p. 315 n. 1 
haer własnych, w którym to terminie dobra 
rzeczone także poniżej ceay szacunkowej 
31883 złr 43 ot, w. a. za jakąkolwiekbądź 
cenę kupna będą sprzedane.

Wadyum zniżone wynosi 1592 złr. aw.
Bliższe ułatwiające sprzedaż rzeczonych 

dóbr warunki, tudzież akt deteksacyi i wy­
ciąg tabularny dóbr Albinówka-- przejrzeć 
można w tusądowej registraturze.

O ezem się wszystkich tych wierzycie­
li którzy po dniu 2gim kwietnia 1879 prawa 
hipoteki na wystawionych na sprzedaż do­
brach uzyskali, lub którymby dla jakichkol­
wiek bądź przeszkód uchwała niniejsza lub 
jaka późnie sza wcale albo w swoim czasie 
nia mogła być doręczoną., przez obecny e- 
dykt i do rąk ustanowionego kuratora Dr. 
Wesołowskiego zawiadamia.

Złoezów dnia 25 'października 1879.
(7883 1— 3) L. 5J68-

Ogloszenie konkursu.
Na posadę fuukeyooaryusza Prokurato- 

ryi Państwa przy c. k. sądzie powiatowym 
w Żmigrodzie z roczną zemuaeracyą 1000 zł.

Dotyczące podania w których uaieży 
wykazać miejsce zam>eszkaui», dotychczaso­
we ̂  zatrudnienie i uzd sinienie wniesione być 
mają do dnia 15 grudnia r. b. do e. k, Pro- 
kuratoryi Państwa w Przemyślu.

Przemyśl dnia 23 listopada, 1879.
(7840 1— 3) B ł y k t  L. 30456.

0. k sąd krajowy w Krakowie zawia­

damia z miejsca pobytu niewiadomych E l i - , 
bietę Krasicką i Ignacego Krasickiego, iż 
przeciw nim Towarzystwo wzajemnego kre­
py ta w Krakowie wniosło daia 19 listopada 
1879 i. 30456 pozew wekslowy o zapłacenie 
sumy wekslowej 5000 złr. w załatwieniu któ­
rego nakaz zapłaty ts. uchwałą z 19 listopa­
da 1879 1. 30456 w&dany został.

Gdy miejsce pobytu pozwanych nie 
jest wiadome, przeto w celu zastąpienia 
tychżs na ich koszt i niebezpieczeństwo ad­
wokat Styczeń kuratorem nieobecnych usta­
nowiony został.

Zaleca się zatem pozwanym, ażeby al­
bo potrzebne środki obrony ustanowionemu 
kuratorowi podali lub innego sobie zastępcę 
obrali i a iem sądowi donieśli w ogóle aby 
wsz-łkś h środków prawnych do obrony 
słu.ią--yeh użyli, w przeciwnym kowiem ra­
zie wynikłe z zaniedbania skutki sami so­
bie przypissćby musieli.

Kraków 19 listopada 1879.
(7898 1— 3) E S y  h i .

L. 53372. 0. k. Sąd krajowy we Lwo­
wie ogłasza, że nad Julianem Karkowskim 
ze Lwowa.z powodu sprawdzonego jego 
marnotrawstwa' kuratelę zarządzono i dla 
niogo kuratorem mianowano Jędrzeja Kost- 
kiewieza, właściciela zakładu litograficznego 
we Lwowie.

Z e. k. sądu krajowego
Lwów dnia 15 listopada 1879.

(7869 1— 3) E d y k t .
L. 5958. 0. k. Sąd powiatowy ogłasza 

że celem zaspokojenia sumy 20 zł. z pn. 
Salomonowi Eriseherowi od nieletnich Szcze­
pana, Antoniego i Jana, Dąbków należącej 
się odbędzie się w dniach 29 grudnia 1879 
i 19 stycznia 1880 roku zawsze o godzinie 
10 rano w gmachu sądowym publiczna li­
cytacja % części posiadłości wyk. hip. 157 
ks. gr. dla gminy Trzebinia objętej.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa 365 zł.

Wadyum wynosi 37 zł. w. a.
Na terminach tych posiadłość ta tyl­

ko wyżej ceny szacunkowej sprzedaną będzie.
Resztę warunków licytacyjnych wykaz 

hipoteczny i akt oszacowania można przej­
rzeć w tutejszej registraturze.

Kuratorem dla tych wszystkich którzy­
by po daia 25go liaca 1878 prawo zastawu 
lub inne do rzeczonej posiadłości nabyli, ja­
ko też dla tych, którymby niniejsza rezolucja 
i  jakich bądź powodów nie mogła być do­
ręczoną ustanawia się tutejszego adw. Dra 
G udzińskiego.

Chrzanów 30 października 1879.
(7863 1— 3) M A  y  łc t .

L 8235. W  dniach 22 stycznia 26 lu­
tego i 1 kwietnia 1880 o godzinie 10 rano 
odbędzie sie w sądzie przymusowa publicz­
na sprzedaż realności pod 1. k. 57/74 w 
Barańczycach położonej ciała tabularnego 
mestanowiącej w sprawie c. k. uprą. Zakła­
du kredytowego włościańskiego przeciw Hryń- 
kowi Wojtowiczowi pto 178 zŁ 33 et. w. a. 
z przyn.

Cena szacunkowa i wywołania wynosi
4.00 zł.

Wadyum 40 zł.
Na pierwszych dwóch terminach real­

ność tylko za lub wyżej ceny wywołania, aa 
trzecio! nawet poniżej takowej sprzedaną bę­
dzie.

Resztę warunków licytacyjnych wolno 
w t u te j s z o  sądowej registraturze przejrzeć.

0 . k. miej. deleg. sąd powiatowy
Sambor dnia 18 września 1879.

(7888 1— 3) O b w  ieazsesen ie .
Ł. 10845. 0. k. sąd obwodowy podaje 

do powszechnej wiadomości, że na prośbę 
Abrahama Lejba Kieinmana dozwoloną zo­
stała w celu ściągnięcia sumy 79 złr. 60 ct 
w. a. egzekucyjna sprzedaż realności dłużni­
ków Aadryja i Maryaany Hawryszczuków w 
Kołomyi pod nr. 508 na przedmieściu na- 
dwómiańskiem położonej, ciała tabularnego 
uiestaaowiącej, która w trzech na dzień 
19 stycznia, 20 bitego i 24 marca 1880, 
każdym razem o godziai« 9 przed południem 
zostania przedsięwziętą, że realność ta na 
pierwszych d fóch terminach tylko za lub 
powyżej ceny szacunkowej, która służyć ma 
także za ©enę wywołania, aa 3 zaś terminie 
za jakąkolwiekbądź cenę zostanie sprzedaną, 
że dla wszystkich tych, którzyby później na 
wspomnianą realność prawa rzeczowe nabyli, 
lab którymby uchwała licytacyjna albo wcale 
hie albo niedośe wcześnie mogła być dorę­
czoną, kurator w osobie adwokata Marii m o - 
rosza ustanowionym został, wreszcie źe akt 
opisania i oszacowania rzeczonej realności 
tudzież reszta warunków licytacyjnych w 
ekspedycie tego sądu przejrzane być mogą.

Kołomyja 6 listopada 1879.
(7895 i — 3) m a j  u  u

Ł, 4997. Dnia 20 stycznia, 24 lutego i 
6 kwietuia 1880 o godz. 10 rano odbędzie 
się w sądzie na rzeez Izraela Seelenfreunda

jako cessyonaryusza Leiby Seele .'.freuada ce­
lem zaspokojenia 211 złr. w. a. z pa. przy­
musowa sprzedaż realności Jana Warehała
1. k. 43 w Zawadzie ustewskiej położonej 
wykazem hipotecznym 43 objętej.

Cena szacunkowa 2600 złr. w. a. 
Wadyum 280 złr. w. a.
Warunki licytacyjne, wyciąg hipotecz­

ny i akt oszacowania przeglądnąć można w 
registraturze.

O. k. sąd powiatowy 
Brzesko daia 22 września 1879.

(7894 1— 3) B  A j  ite U
L. 11149. C. k. sąd powiatowy w Bro­

dach zawiadamia niniejszym edyktem Ludwi­
kę Kreb a względnie i jej z imienia i na­
zwiska, z życia i miejsca pobytu nieznajo­
mych spadkobierców źe przeciw niej Anto­
ni Mayer w dniu 24 października 1879 1. 
11119 o uznanie własności do realności 1. 
75 Klekctówka zwanej na grasicy Radzi wi- 
łowskiej, wniósł pozew w załatwieniu które­
go wyznaczono termin do rozprawy aa dzień 
4 lutego 1880 rano.

Gdy miejsce pobytu pozwanej, a wzglę­
dnie i jej spadkobierców nie jest wiadomem, 
przeto sąd tutejszy celem zastępowania po­
zwanej na koszt i niebezpieczeństwo tejże, 
względnie tejże spadkobierców adwokata dr. 
Orasteina z substytucją dr. Weissteina z 
Brodów kuratorem nieobecnej ustanowił, z 
którym spór wytoczony według ustawy po­
stępowania sądowego w Galicyi obowiązują­
cego, przeprowadzonym zostanie.

Zaleca się zatem niniejszym edyktem 
pozwanej względnie i spadkobiercom * tejże 
aby potrzebne doknmeata ustanowionemu 
dla nieb zastępcy udzielili lub innego obroń­
cę sobie wybrali i o. tern sądowi tutej. do­
nieśli, wogóle zaś aby wszelkich możebnyeh 
do obrony środków prawnych użyli, w razie 
bowiem przeciwnym wynikłe z zaniedbania 
skutki sami sobie przypisaćby musieli.

Brody dnia 28 października 1879. 
(7890 1— 8) SI A  j  k  t .

L. 9571. O. k. sąd obwodowy w Koło­
myi podaje do wiadomości, że na prośbę 
Josla Hutta dozwolone zostało na rnoc- 
uchwały z dnia 24 lipca 1879 do 1. 7175 
prawo zastawu dla tegoż pretensji 500 złr. 
na część sumy legatowej 80.000 #  ciężącej 
na dobrach Kamionki wielkie, Janowi Kurs- 
weilowi przez Rudolfa Kurz w ila logowanej. 
Gdy miejsce pobytu jednej ze spadkobierczy 
ni Jana Kurzweila Aloizy Pipczyńskięj żni­
nem nie jest, .ustanawia się dla.niej kuratora 
w osobie adwokata Zakrzewskiego i temuż 
się powyższą uchwałę doręcza.

Wzywa się zatem Aloizę Pipczyńską 
aby powyższemu kuratorowi odpowiednią ia- 
fomsoyę udzieliła, lub innego pełnomocnika 
sądowi wskazała, gdyż w przeciwnym razie 
wynikłe z ląd skutki sama sobie będzie mu­
siała przypisać.

Kołomyja dnia 30 września 1879.
(7844 1— 3) 12 sl jr is #,

L. 3814. O. k. sąd powiatowy w Rop­
czycach podaje niniejszem zawiadamia, źe 
na zaspokojenie wierzytelności Mojżesza Bie- 
ra 36 złr. 50 ct. i t. d. z przynależytcśeia- 
nti dozwolona egzekucyjna realności wiejskiej 
nr. 7 w Borko-wielkim, dłużników Wawrzeń- 
ea i Jadwigi Przypków własnej, ciała tabu­
larnego niemającej. Sprzedaż odbędzie się 
przez licytację publiczną w sądzie tutejisym 
w trzech terminach dnia 12 stycznia/ daia 
16 lutego i dnia 15 marca 1880, każdym 
razem o godzinie 10 przed południem.

Cena wywołania wynosi 190 złr. 
Wadyum 19 złr. w, a.
Resztę warunków, licytacyjnych przej­

rzeć można w registraturze tutej. sądowej.
G. k. sąd powiatowy1 

Ropczyce dnia 30 września 1879.
(7885 1— 8) ®gi©& s«usle

L. 3976. O. k. sąd powiatowy w Krze­
szowicach zawiadamia niniejszem z miejsca 
pobytu niewiadomego Juliana Kownackiego 
że mu p. Wojciech Gieieeki w soorze Maryi 
Litwińskiej przeciw Julianowi Kownackiemu 
o uznanie ojcowstwa z pn. na dniu 25 czerw­
ca 1879 pełnomocnictwo wypowiedział tu­
dzież że mu się równocześnie kuratora w 
osobie p. Franciszka Piinkiewicza z Krzeszo­
wic ustanawia i termin do obrony na dzień 
21 stycznia 1880 godzinę 9 rano "odracza,

_ Ma się zatem Julian Kownacki albo 
osobiście na termin stawić albo pełnomocni­
ka obrać albo kuratorowi informaayi udzielić 
inaczej bowiem skutki z zaniedbania wyni­
kłe sam sobie przypisze.

Krzeszowice d. 29 października 1879. 
(7865 1— 3) K d j  te S„

L. 6624. W dniach 22 stycznia, 26 
lutego i 1 kwietnia 1880, o godzinie lOtej 
rano odbędzie się w tutejszym sądzie przy­
musowa publiczna sprzedaż realności pod 1. 
k. 6 et. 11 n. w Sąsiado wicach położonej 
ciała tabularnego niestanowiąeej do masy 
nieobjętej ś. p. Kazimierza Piszezaka należą­
cej w sprawie Gittli Miinz przeciw masie 
leżącej nieobjętej ś. p. Kazimierza Piszezaka 
pto 34 złr. w. a. z pn.

Cena szacunkowa wywołania wynosi 
80 złr. w. a.

Wadyum 6 złr. w. a.
Przy pmrwszyoh dwóch terminach real­

ność tylko za lub wyżej eoay wywołania, 
przy trzecim nawet poniżej takowej sprzeda­
ną będzie

Resztę warunków licytacyjnych wolao 
w tutejszo-sądowej registraturze przejrzeć.

O. k. sąd powiatowy miejsko-delegowany
Sambor daia 29 lipca 1879.

(7882) # g l© 8i«mt©.»
L. 15927 G. k. Sąd krsjowy dla spraw 

karnych orzekł na mocy §. §. 489 i 493 
spr. kar. i §, 37 a. p. źe treść wierszów 
pod tytułem „Odezwa do wolnych obecnie 
współbraci z powodu dorocznie przez Mu­
zeum Raperswslskie i przez Galicję Cieniom 
Adama Mickiewicza składanego hołdu" za­
wiera znamiona zbrodni z § 65 u. k. zatem 
usprawiedliwioną jest zarządzona przez c. k. 
prokuratora rządowego konfiskata.

Wskutek tej uchwały wzbrania sąd dal­
sze rozpowszechnienie wierszów tych a za­
brany nakład ma być zniszczony.

Lwów 23 listopada 1879.
(7886) ©gissssaeMie.

L. 3748. Arkusze posiadania w formie 
wykazów hipotecznych dla gminy katastral­
nej „Ruda —  Manasterek" (Zamek —  Krze­
mionka —  Kamienna-góra) z dotyczącemu 
aktem! składa c. k. sąd powiatowy do przej­
rzenia.

Do WE iesienia zarzutów, względnie 
dalszej rozprawy, wyznacza się termin na 
2 grudnia 1879.

Nie&uró-w 23 listopada 1879.
(7884) f  g l  si- m «  Ml©.

L. 2. Komisy* hipoteczna przy c. k. 
sądzie powiatowym w Skawinie zawiadamia 
iż dochodzenia około założenia księgi grun­
towej dla gminy katastralnej Kobierzyn w 
dniu 10 grudnia 1879 rozpoczyna.

Bliższe szczegóły zawierają ogłoszenia 
w nrzędach gminnych.

Skawina 14 listopada 1879.
(7851) irfentttJitffe.

_ ®a§ !. f. Hraggerictjt ulż ©trafgeridjt 
tn Stein (jat auf Slntrag ber i. f. ©taat§an* 
toaLdjaft mit betu ©cfentnifje bom 8 Jlooember 
1879, £j. 11515, bie SBeucroerbreiturtg ber 
Ueitfdjrift „^rautfenauer SBodjenblatt" Sir. 44 
dom 31 en Słotie.mBer 1879 wegeri be§ Slrt. mit 
ber Ueberfdjrift „Slrnan 1 91ot»ember" bon 
,,auc£) noĄ etn" bt§ „betgetragen fjat" nacf) 
fitt VIII be§ ©efeieg bom I7tcn ®cjember 
186 i, 91. ®. 181. 8 <£. 1863, berboten.

®er t  i  Sanbeggeridjt in SnnSbrud ot§ 
©eridjtżtjof I. Snftan^ |at auf iilntrag ber f. 
t  ©taatśantbaltjcljaft mit ©rfenntni^ bont 13 
SłobemBer 1879, jy . 4996, bie SBeiterberhrei* 
tang ber Deilftbrift „Słeue SEiroler ©timmen" 
9hc. 257 bont 8 9fcobem6er 1879, toegen beS 
Slrt. trat ber lleberfcljrift ,,®ie tirolif^e @lau= 
BerJeiufieti —  gitr @inwei£)ung ber erften pro= 
tefta-tUifdjcn litrze in ®trol" uact) ben §§ 300, 
302 unb 303 <ś?t. ©. ber&oten.

®a§ faij. fontgl Sanbe§gericf)t in Sritn 
l)at auf Slntrag ber faif. fonigl. ©taatSan* 
malifcljaft mit bem ©rfenntniffe bom 15 
ifiobember 1879, f)- 15212, bie 2Beiteroer&m= 
tuttg ber gćitfd^rift „Morwsks, orlice® 9Hr. 
260 bom ISten SRobemBer 1879 toegen beś 
Seitart mit ber jStwffd̂ rift: „Brnensti Cicho 
ve obeti neaakonuoati obecni" jtadB §• 800 
©traf. ©ef. nerboten.

(7905)
Sm Jiamen ©r. SRajeftat bes S?aiferź! 

®a§ f. !. Saitbcsgrridjt in ©traffacfjen 
ju SSien af§ iprefśgcrirf)! tjat auf Stntrag ber
1. I. ©taat2cntba(tfdjaft erfannt, ba^ ber Su= 
|alt ber Sfiummer 5470 ber cjeiifdjrift ,,91ei;e 
frete ipreffe" bbo. 2Bien 19 iRobember 1879, 
buret) ben Seitart mit ber lleberfdirtft „SBien, 
I8ten 9RobemBer“ ba§ SSergcBen nad) § 300 
©t. ©. unb burd) ben auf Seitc 4 ent̂ atte® 
nett Sorregponbenjurt mit ber Sluffdjrift „9Ka= 
brib, 9 Slobember", ba§ SSerfereĄett nad) §. 
84 @t. © Begrfinbe, unb e§ tuirb nad) Ś 
493 ©traf. )p_ D. ba§ Serb ot ber SQ3citcr= 
bćrbreitung btefer ®rndfcr)‘cift au§gefprod)cn. 

SBten, am 21 jRobcmber 1879. 
SBeiitenljillrr m. p.

jpittinger m. p.

Sm Jlamert ©r. SJiajeftat beg fatferg ! 
®as f. t. Saitbe-ggericbt tn SSien ©traff. 

at§ iprejjgertĄi Bat auf Slntrag ber faif. fon. 
©taatgantoaltfdjaft erfaunt, ba§ ber Snf)alt 
ber Ulummet 93 ber „Oefterr-nng 9RtIttar* 
Beitnng śBebette' be bato JSten, 19 Jłobem- 
ber 1879, burd) but gemfietonart. mit ber 
'Sluffdjrift „©In rttfflfdjer Sefud) itt SBirnbor 
100 Sal)ren“ bag SSerbredjen nad) §. 64 ©tf. 
©ef. begrttnbe, unb eg mirb nad) §. 493 @t. 
if). £>. bag SSerbot ber SBeiteroer&reitung 
biefer ®rurffd)rift auggefprodjeu. 

iSien, am 21 9iouembet 1879.
SBeittenfptter m. p.

ipittinger m. p



(7 8 8 0  2 — 8) O b w i e s z c z e n i e  l i c y t a e y i  Powiat skarbowy Kołomyja. że na zaspokojenie sumy 180 zł. w. a. z pa.
L. 27828/879 Culem wydzierżawienia poboru podatku konsumeyjnego od mięsa w okręgu dzierżawnym w Zaleszczykach ; P^ymusowa sprzedaż, _ realności pod ł. k.

począwszy od 1 stycznia 1880 do 81 grudnia 1882 z zastrzeżeniem wypowiedzenia dzierżawy przed upływem ostatnich dwóch lat, lub i 127 sab. rep. 93 w Modryczu, ciała tabu-
bez tegoż zastrzeżenia odbędzie się publiczna licytacja wedle następującego przeglądu.

ctt
S o
s~ ca’

M S

Dla
okręgu dzierżawnego

Przedmiot
dzierżawny

Oznaczenie
taryfy

Oena
wywołania Licytacya odbę­

dzie się dnia
Przed lub 

po południu W U w a g a

złr. ct.

1
Zaleszczyki z 27 miej­

scowościami mięso klasa taryfy III 3.600 3 grudnia 1879
od 8mej do 

12tej godziny 
przed południem

c. k. powiato­
wej Dyrekcyi 

skarbu w Ko­
łomyi

Jako wadyum składa się 10 prc. ceny wywołania.
Oferty pisemne w wadyum zaopatrzone należy do 2 godziny po południu dniem przed ustną licytacją do rąk Naczelnika 

k. powiatowej Dyrekcyi Skarbu wnieść.
Wykaz miejscowości należących do powyższego okręgu dzierżawnego znajduje się w c. k. powiatowej Dyrekcyi Skarbu,

c.

larnego niestaaowiącej dłużników Matwija 
j i Anny Barnów własnej w tutejszym c. k. 
| sądzie powiatowym w drodze publicznej li- 
| eytscyi na rzecz Salamona Zwangheima 
| dnia 2 grudnia 1879, dnia 7 stycznia i 9 lu- 
| tego 1880, każdym razem o godz. 10 rano z 
I tern przedsięwziętą zostanie, że realność ta 
I na pierwszych dwóch terminach tylko ra 
| cenę wywołania 330 zł. w. a. lub wyżej, 
| zaś na trzecim terminie także niżej ceny 
jj-szacunkowej sprzedaną zostanie.
| Wadyum 33 zł.
| Resztę warunków tudzież akt opisania
| i oszacowania można przejrzeć w tutejszej 
1 registraturze,
1 Drohobycz 18go października 1879.

koteź w kaaeelaryi dotyczącego c. k. Nadzoru Straży skrbowej, w który każd, mający chęć licytowania, wglądaąć może.
i.cyi mogą być w c. k. powiatowej Dyrekcji Skarbu przejrzane.Bliższe warunki licytaeyi’

Kołomyja dnia 16 listopada 1879.

(7877.2— 3) I d y k  %. I
L. 19629. O. k. wyższy sąd krajowy 

lwowski podaje w myśl ustawy z dnia 25 
lipca 1871 1. 96 D. pp. do powszechnej wia­
domości, że wskutek prośby Walentego 
Łindeabseha o utworzenie nowego ciała ta­
bularnego dla realności w Augustdorfie przy­
siółku gminy Saiatya pod 1 k. 25 w Saia- 
tyńskim powiecie sądowym a w Sniatyńskiej 
gminie podatkowej położonej, składającej się 
z parceli budowlanej 1. 1634 i parcel gran­
towych 1. 1966 i 6334/2 i dla realności w 
Augustdorfie przysiółku gminy Sniatya pod 
1. k. 26 w Sniatyóskim powiecie sądowym,

O. k. powiatowa Dyrekcja Skarbu

szli i tych wszystkich, którymby uchwała 
niniejsza wcześnie przed terminem doręcza­
ną być nie mogła, do rąk ustanowionego dla 
nich kuratora p. Teodora Kostraby zawia­
damia.

0 , k. sąd powiatowy.
Rożniatów 11 lipca 1879.

(7843 2— 3) *  »  f f t  81  6160.
,gur ^eranbrraguttg ber ©umme pr. 

1200 fi. óft. 32. f. 2R. &. tuirb ant 10 ©e* 
jembet 1879 uttb ant 22ten Satttter 1880 um 
10 Ufjr 83. 3R. bie geillnetljuttg ber ©abu* 
Iar=fReaIitat bes Johana Ohomiak jub. (£. (R. 

. 654/480 ttttb ber baju geljorigett @rmtbftit(fe
» w Sniatyńskiej gminie podatkowej położo- j 630, 632 uttb 313 m Patów ju ©mtften

beS Ieak Margosieb mit betu abgeljalten tocr* 
bert, baj) bie SŚeraiijjerung uttter bem ©djat* 
jungstoertlje non 2000  fl. mdjt ftattftnben 
lontte.

SBabium 200 fl. o.SB.
©er $aitjprei§ ift binnen 30 ©agett ju 

erlegen.
©er ©rftef)er fjat bie ttoćEj ttidjt falligen 

gruntową uważanym będzie, rówjjjie oznajmia | (gcfjufbett bti jur £jo£)e be§ SłaufprafeS ju 
się, że od dnia 1 k w i| Ł  1880 począwszy Ą -  fiberneljmen, tuentt fie ber ©laubtger bor bem

, J«- (7853 2 - 3 )  E d y  k  t .
1 L. 3798. Dnia 13 stycznia, 17 lutego, 
1 i 30 marca 1880 o godz. 10 rano odbędzie 
1 się w sądzie na rzecz Zakładu kredytowego

       j włościańskiego celem zaspokojenia 200 zł.
włościańskiego lwowskiego celem zaspokojenia jj w. a. z pn. przymusowa sprzedaż realności 
234 złr. 39 ct. w. a. z pa. przymusowa  ̂do m&sy spadkowej jpo Janie Rudkowskim 
sprzedaż realności Agnieszki Pajorowej i. k. f i  Ansie Rudko wskiej należącej pod 1. k. st. 
179 w Iwkowy położonej wykazem hipoteez-1 n. 245/subr.l31 w Mokrzysce, wykazom

nej, składającej się z parceli budowlanej 1. 
1633 i parcel grunt swych 1. 1965, 2016, 
3206, 3208/1, 3034 i 5010 e, k. sądowi po­
wiatowemu w S Matysie polecoaem zostało, 
ażeby tenże wygotował projekt otworzyć się 
mającego ciała tabularnego, który to projekt w 
tymże c. k. sądzie obwodowym przejrzanym być 
może, a od dnia 1 kwietaia 1880 za księgę

we prawa własności, za$gsgm i inne prawa 
hipoteczne na wyż opifeaaej nieruchomości 
jako nowe ciało tabularne do księgi grunto­
wej wciągnąć się mającej, tylko przez wpis i (7880 2— 3) 
do księgi hipotecznej nabyte, ograniczone. “ *

* innych przeniesione, uchylone być mogą
Równocześnie wzywa c. k 

krajowy wszystkich którzy by:
a) na zasadzie praw przed dniem otwar­

cia tego nowego ciała tabularnego nabytych 
domagali się zmiany wpisanych tamże sto­
sunków własności i posiadania bez różnicy 
czy zmiana ta przez dopisa/cjSifiodpisanie lub 
przepisanie, przez sprostowanie orznaezenia 
nieruchomości, lub połączenie ciał hipotecz­
nych, czyli też w inny sposób nastąpić ma.

b) już przed dniom otwarcia nowego 
ciała tabularnego na nieruchomości tej, lub | 
na jej częściach nabyli prawa zastawu 
żebnośei lub inne prawa do wpisu hipotecz­
nego przydatne, o ile prawa te jako należą­
ce do dawniejszego staau biernego wpisane 
być mają, a przy założeniu nowego ciała ta­
bularnego wciągnięte nie zostały ażeby w e. 
k. sądzie powiatowym w Sniatyoie swoje 
oznajmienie do dnia Igo lipca 1880 tem pe­
wniej wnieśli, ileże w przeciwnym razie u- 
i,racą prawo popierania oznajmić się mają­
cych roszczeń przeciw osobom trzecim, któ­
re na mocy niezaprzeczonych wpisów w no­
wej księdze grantowej zawartych, prawa hi­
poteczne w dobrej wierze nabędą.

Nakonmc czyni się uwagę, że obowią­
zku zgłoszenia ta okoliczność nie zmienia, 
że prawo zgłosić się mające z księgi' tabu-j bie ©agfafjrt auf ben 27ten gebruar 
larnej, już do użytku służyć nie mającej lub j beftimmt. 
z załatwienia, sądowego widocznem jest, lub 
że jakie podanie stron odnoszące się do tego 
prawa do sądu wniesionem zostało, tudzkż

©ermine nidjt atraeljaien moUte.
&. !. Śejirfógertdjt.

Nadwórna am II  ©eptember 1879.
9  » i 1 1  

31- 50196. 33om I. !. &anbe§gerid§te 
in Lemberg tutrb bem abtnefenben Abraham 

wyższy sąd j Antschel Sternbach ta ber ©egectttionSaitge* 
legentjeit be§ Ijterortlifcfjett ifraelitifdjeit. SŁr= 
meeinftituteS pto. 1100 fl. f. IR. ®. ber 
uofat ©r. Laadesberger mit ©ubftituirung 
be§ Stbt). ©r. Moritz Byk junt Surator be= 
ftcEt, mobon ber Slbmefettbe tjiemit tierftdnbigt 
unb augetuiefen tuirb, feirtem SJertreter bie ju 
feiner łBertljetbtgung erforberltcfjeit SSe êlfe 
mitjutfieilen, ober ftdj etueit anbereu SSertrê  
ter ju wafjlett unb btefe§ ©ertdjt Ijtebon in 
.Henntuifj ju fe^eu.

Lemberg am 8 iRobember 1879. 
s łu -! (7811 2— 3) 31- 606°-

S3om Rohatyner f. f. iBejirtśgeriiĄte 
toirb jur ^euntnij? gebradjt, bafj bebufs §e- 
reiubrtuguug ber u on Simon Kramer mteber 
Majer Hoehwaid erfiegten ©umme oon 300 
fl., am 2 SSniter unb' 3 gebruar 1880, 10 

SSormittag§, fjiergeriĄtó, bie egecutioe 
SBerfteigerung ber uuter SRr. 16 u. 25 in Po- j

nem 179 objętej.
Cena szacunkowa 500 złr. wadyum 50 

złr. w. a.
Warunki licytacyjne, wyciąg hipoteczny 

i akt oszacowania przeglądnąć możsa w re­
gistraturze.

0 . k. sąd powiatowy
Brzesko dnia 25 września 1879.

(7868 2j48) O b w i e s z c z e n i e .
L. 4913. Dnia 17 grudnia 1879, dnia 

21 stycznia i dnia 25 lutego 1880 o godzi­
nie 10 rano odbędzie się w tutejszym sądzie 
przymusowa publiczna sprsed&ż realności pod 
nr. 328 w Jasienicy ciała tabularaągo nie- 
stanowiąeej Józefa Kielara własnej w sprawie 
Rafała Gutwirta o 78 złr.

Cena wywołania wynosi 445 złr. wa- § 
dyna?. 44 złr. 50 ci.

Przy pierwszych dwóch terminach real­
ność tylko za lub wyżej ceny wywołania 
przy trzecim także niżej takowej będzie 
sprzedaną.

Resztę warunków wolno w tut. sądzie 
przejrzeć.

0 . k. sąd powiatowy
Brzozów 16 września 1879.

(7873 2— 3) <1 y  &  * .
L. 11780. Mendla Schlaf z pobytu nie-

wadyum 35
hipotecznym 245 objętej.

Oena ’ szacunkowa 350 zł. 
zł. w. a.

Warunki licytacyjne i akt oszacowania 
przeglądnąć można w registraturze.

0 . k, sąd powiatowy
Brzesko dnia 16 września 1879.

(7879 2— 3) L. 57263.
Obwieszczenie

c. k. krajowej Dyrekcyi Skarbu dla Galicy?.,
Za,kupno liści tytoniowych w r. 1879 

w Galicji zabranych rozpocznie się dnia 1 
grudnia 1879 i odbywać się będzie przy za­
rządzie wy kupna tytoniu w Jagielnicy, po­
cząwszy od 1 grudnia 1879 aż do ostatnie- 

| go stycznia 1880 r., przy zarządzie zaś wy- 
* kupna tytoniu w Monasterzyskach tylko do 
ostatniego grudnia 1879, przy zarządzie wy- 

j kup aa tyfconiu^w Zabłotowie aż do 13 lute­
go 1880.

Oświadczenie do uprawy tytoniu na r. 
1880 należy najdalej do końca lutego 1880 
wnieść, i oraz gruata do uprawy tytoniu 
przeznaczone według obwieszczenia z dnia 3 
października 1865 1. 31912 wymienić.

Te uświsdcsema mogą być wniesione 
podczas wy kupna przy magazynach dla wy*

dwijkie gelegeiten ŚRealitSt, namentltc^ ber ; ońgtratury.
‘ ^ P°miar^i Kopanie s " Bolechów dnia 30 czerwca 1879.

ftattftnben trnrh | (785a 2_ S) K o n k n n .
©er te n fs p r e ts  300 g. , , L. 13052. Oclem obsadzenia posady

r ^ ° a -L an bc“  fl6ti ctt 2 ©ermtttett Otcfe fankcyoaaryusaa c. k. prokuratoryi państwa! 
Jteautat nt(fit um ober uber ben ijSretS oon j pray sądzie powiat, w Andrychowie z roczną I 

< y ttlt 0eb5a<̂ t toerben fo rotrb | rsmuner&cyą w kwocie 20Ó złr. połączonej 
jur geftjtetlnng erfetdjternber _ iBebtngttngen, | roapisaje się niuiejszem konkurs.

18801 Kandydaci posiadający uzdoinienie i
,, . r , j warunki ustawą wymagane winni podania\

• s, <» StjttattonSbebtngungen ftttb | Swe w odpowiednie świadectwo, zaopatrzone
tn ber^Jtegtfiratur toorftnbtgt. | w przeciągu 14 dni od dnia trzeciego ogło-

zaanego zawiadamia się, że na skargę Szy- | kupna tytoniu i w ogóle u komisarzów stra- 
mona Prauss przeciw niemu o 50 złr. dziś 
1.11780 wniesioną termin do rozprawy drobiaz­
gowej na 16 grudnia 1879 wyznaczono usta­
wiwszy adwokata Buczkę kuratorem.

0 . k. sąd powiatowy 
Jarosław 21 listopada 1879.

(7867 2- -3) O few ieszca es iie ..
Ł. 3236. 0. b. sąd powiatowy w Bole­

chowie ogłasza, iż w dniach 29 stycznia 
1880, 27 iutego 1880, i 13 kwietnia 1880, 
o godz. 10 z rana publiczna, sprzedaż real­
ności pod 1. 84 w Boztoczkaeh położonej, 
ciała tabularnego nie stanowiącej, masy spad­
kowej Wasyla Hafiaka się odbędzie, na za­
spokojenie protensyi Neehemiasza Griinschlag 
w kwocie 27 złr. w. a. z pn.

Oena wywołania 65 złr.
Wadyum 10 proc.
Bliższe warunki w aktach tutejszej re-

że restytucja lub przedłużenie powyższego (7859 2— 3)
Rohatyn, 27 guli 1879. szaaia licząc, do c. k. prokuratorii państwa

terminu dla pojedynczych stron miejsca 
nie ma.

Lwów dnia 7 października 1879.
(7846 2— 3) E d y k  t .

L. 1007. W  dniaon 22 grudnia 1879, 
22 stycznia i 23 lutego 1880, o 10 godzinie 
przed południem, odbędzie się w sądzie tu­
tejszym licytacja realności wedle Dom. Tom. 
I, pag. 387, n. 1 haer. Prokopa Capów wła­
snej, pod n. k. 39 w Jasienowcu położonej, 
celem zaspokojenia sumy 115 zł. w. a. z pn. 
na rzecz Eiziga Spiegla.

Za cenę wywołania stanowi się cenę 
szacunkową 1165 zł. w,

E d y  k t  l i c y t a c y j n y .
L. 4435.1 w Krakowie wnic

0. k. sąd powiatowy w Rawie rozpisu- i (7842 2— 3)
Kraków 22 listopada 1879.

je przymusową licytację 
ruskiej pod i. k. f "  
dłużników Schmerla i

d y k t .
aLnośei w Ra.wie Ł. 5516. W tutejszym sądzie odbędzie 

str. 91 no w. leżąeej, f się celem zaspokojenia kwot 23 zł. 23 zł. 23 
Buchii Hofmanów we- i zł. 23 zł. 389 zł. 4 ct. w. a. z pn. na rzecz

dle dom t. II p. 281 n. 4 haer. własnej naje.  k. nprzyw. galic. akc Banku hipotecznego, 
rzecz c. k. uprz. gaiieyj. akcyjnego basku  ̂egzekucyjna sprzedaż tabularnej realności 1.
hipotecznego celem ściągnienia zs 
trzech rat po 56 złr. 70 et. w. a. z pn. na

10. w Weissesbergn Piotra i Krystyny 
Schreiber, leżącej macy Piotra Hauschilda

15 grudnia 1879, na 19 stycznia 18; 10 i na 1 i Iwana Dsreweckiego własnej w dniach 
i 26 stycznia 1880, każdym razem o 10 go- j 11 grudnia 1879, i 15 stycznia 1880, zawsze 
I dziale rano, na których terminach ta real-1 o godzinie 10 rano, tylko wyżej lub za es- 
| m>ść li za cenę wywołania 4000 złr. lub wy- j nę szacunkową.

mkową 1165 zt. w. a. | żej tej ceny sprzedaną będzie. 1 _ w razie meuaatej ttprzeuazy, wyznacza
Wadyum wynosi 10 pros. ceny szacun-1 Zakład wynosi 10 proc. t. i. 400 złr. I się do ułożenia warunków ułatwiających,

t Ś vrr c m  j A i r c m  I ^ V.  jl  i  T„  i *  • z B „  ś l r+n. o ł n / u r n i o  1 Q O A  «  nsn

W razie nieudałej sprzedaży, wyznacza

5 w gotówce, lab książeczkach galicyjskiej ka-1 termin na dzień 21go stycznia 1880 
■-' st oszczędności, obłig. iademnizacyjnyeb, i dżinie 10 rano.

Oena wywoławcza 2975 zł.

kowej.
Przy pierwszych dwóch terminach r e - ' sy 

alność tylko za lub wyżej ceny wywołania, j lub długu państwa, listach zastawnych pupi- 
przy trzecim także niżej takowej sprzedaną flarne bezpieczeństwo dających wedle i tursis, 
będzie. Reszta warunków w registraturze. j Hf Bliższe warunki, wyciąg tabularny przej- 

O ezem się interesowanych, tudzież o - : rzeć można w _registraturze. 
gólny rolniczo kredytowy Zakład dla Galieyi Rawa dnia U  września 1879. 
i Bukowiny we Lwowie, jako wierzyciela hi- (7854 2—3) ES d  y  k  ti.

o go-

Wadyu®.

tusądowej

potecznego, wreszcie wszystkich wierzycieli 
którzyhy po dniu 7go maja 1878 jako dsaiu 
wydania wyciągu tabularnego do tabuli we-

L w a w g k s  N r* %72 '•

L. 5726. Dnia 13 stycznia, 17 lutego i 
30 marca 1880 o godz. 10 rano odbędzie 
się w sądzie na rzecz zakładu kredytowego
lifs. 26  listopada 1879,

1298 zł.
| Resztę warunków wolno w 
| registraturze przejrzeć.
| 0 . k. sąd. powiatowy

Gródek 23 paździersika 1879.
| (7858 2— 3) O b w le s z e z e m ie .

L. 21493. 0. k. sąd powiatowy w Dro- 
' hobyczu podaje do publicznej wiadomości

skarbowej.
Oświadczenia, wniesione po upływie 

terminu, lub w których grunt do uprawy 
tytoniu przeznaczony według obwieszczenia 
należycie oznaczanym nie jest, będą odrzu­
cone.

Na przestrzeniach grantu poniżej 719% 
kwadratowych .metrów (t j. dwochset kwa­
dratowych sążni) nie będzie się udzielać po­
zwolenia do uprawy. Gminy, które nie upra­
wiają E&jmniej 2 877/iooo hektarów (pięciu 
morgów), nie zostaną przypuszczone do u- 
prawy tytoniu.

Ci, którzy bez otrzymanego pozwolenia 
uprawiają tytoń, albo którzy większe płasz­
czyzny tytoniem, zasadzają, jak wyrażono w 
pozwoleniu, lub inny gatunek tytoniu sadzą 
jak ten, na który pozwolenie opiews, albo 
n&konioe któray całego pozwoleniem objęte­
go gruntu bez usprawiedliwiającej przyczyny 
nie zasadzają, mają się obawiać kary we­
dług istniejących praw, a według okolicznoś­
ci utraty pozwolenia do dalszego sadzenia 
tytoniu.

Oo do cen wykupna na rok 1879/1880, 
wynagrodzenia za odstawienie, tudzież co do 
postępowania mającego się zachować przy 
wy ku pnie, odsyła się do obwieszczenia z d. 
23 stycznia .1878 1. 2822.

Lwów dnia 21 listopada 1879.
(7874 2— 3) B d y k t .

L. 9429. Na zaspokojenie wierzytelno­
ści Błażeja Gduli 83 złr. 59 ct. odbędzie się 
w tutejszym sądzie 9 stycznia, 13 lutego i 
19 marca 1880 licytacyjna sprzedaż real­
ności dłużnika Walentego Kopy emskiego 
spadkobierców własnej, pod 1. 28 w» Pawła- 
siowie położonej.

Wadyum wynosi 10 prc.
Oena wywołania 300 złr.
Bliższe warunki akt detaksaeyi i wy­

ciąg tabularny dostarczy registratura.
0. k. sąd powiatowy

Jarosław 21 września 1879.
(7860 2— 3) E d j k L

L. 3098. Podaje się do wiadomości, że w 
celu zapłacenia zakładowi kredytowemu włoś­
ciańskiemu sumy 150 złr. w. a. z p. a. pu­
bliczna sprzedaż reslaości Ik. 30/56 w Tru­
chanowie Ilka Procyszyn własnej, na 300 
złr. w. a. oszacowanej na dniu 27 listopada 
29 grudnia 1879 i 29 stycznia 1880 w tu­
tejszym sądzie sprzedaną zostanie.

Dalsze warunki można przejrzeć w tu­
tejszym sądzie.

0. k. Sąd powiatowy
Skole dnia 1 października 1879.



8
(7808 8— 8) E  d ;  k t .  i (7797 8— 8) 1i <1 y  Jk L  . zu hipotecznego pozycya 16 dawniej wedle

L, 10970. 0, k. sąd obwodowy Tar-1 L. 4805. 0. k. sąd powiatowy w Ober- Dom. 292 pag. 149 a. 4 on. na dobrach
newski podaje niniejszem do publicznej wia-1 tynie uwiadamia niniejszem niewiadomego z r Siedlce na rzecz pana Stanisława Marazałkie-
domośei, że na zaspokojenie wierzytelności J miejsca pobytu Marya&a Teoderowieza, że ce- f  wicza zahipotekowanej, która to egzeku- 
galicyjskiego zakładu kredytowego ziemskie-1 lem doręczenia mu uchwał tusądówych z | cyjaa sprzedaż w dwóch terminach to jest 
go w Krakowie w kwocie 7567 złr. 99 c i  I dnia 8 marca 18791. 097 i § czerwca 1879 do { dnia lOgo grudnia 1879 i dnia 2 Igo stycz- 
z należytośeiami dodatkowemi dozwoloną zo- j L 2598 w sprawie egzekucyjnej generalnej | nia 1880 każdym, razem o godzinie lOtej 
stała sprzedaż egzekucyjna dóbr Kowalowy I agencji lwowskiej c. k. a przy w. Biunione | przed południem przez ces. król. Notaryu- 
dolaej ł, II i III do dłużników Władysława 1 adriatiea di Sicurta naprzeciw Mikołajowi i | sza Żywiekiego w tegoż kencelaryi pod na-
i Bolesławy Żelechowskich należących. | Mary&nowi Teodorowiezom pto 304 złr. §7 j stępująeemi warunkami przedsięwziętą bę-

Sprzedaź odbędzie się przez lieytaeyę | ct. ustanawiano dla niego kuratorem adwo-1 dzie. 
publiczną w sądzie tutejszym w trzech ter- j kata krajowego, p, Unickiego w Sniatynie. | 1,
minach ig  stycznia, 10 lutego i 8 marca f Obertyn dnia 30 października 1879. 12600 złr.
1880, każdym razem o godzinie 10 przed jj (7801 — 3) M d  jr M. *. L. 12109. i miesięcznie w stanie biernym dóbr Siedlce 
południem.* i 0. k. sąd obwodowy w Stanisławowie | wykazem hipotecznym liczba 207 objętych

Cenę wywołania stanowić będzie war- j ogłasza, że w sprawie banku zaliczkowego j w powiecie sądowym
iość szacunkowa 39.900 złr. w. a. poniżej j w Stanisławowie przeciw Janowi i Katarzy- jj łożonych , na karcie 0. 
którsj w terminach pierwszych dwóch dobra j nie Konarskim o zapłacenie 500 złr. z pn. | wedle Dom. 292 pag. 
sprzedane nie będą, a na terminie trzecim * 
nie poniżej sumy 3000 złr. w. a.

Wadyuin przy licytacji złożyć się ma­
jące wynosi 3900 złr. w. a” \ 81 %  w Stanisławowie położonej pod n&stę- j pierwotnie przysłużało, ale z późaiejszem

Besztę warunków, wyciąg hipoteczny \ pująeemi warunkami. f pierwszeństwem hipoteoznem, jakie jej o-
i akt szacunkowy przejrzeć można w regi- ) ' ' Cenę wywołania stanowi kwota 80801 becnie za świadectwem pozycyi 19 karty 0. 
stratarze c. k. sądu obwodowego. | złr. 45 ct. w. a . zaś w - dyum 208 złr. 5 et. | wykazu hipotecznego liczba 207 dóbr Siedlce

Na wypadek jeżeli przy powyższych j wal. austr

Przedmiotem lieytacyi jest suma 
złr. z procentami po 17 zł. 50 et.

Nowosądeckim po- 
w poz. 16 dawniej 

149 a. 49 on. na

terminach licytacyjnych nikt przynajmniej Sprzedaż nastąpi ryczałtem w terminie |
| przysłużą.

Suma ta sprzedaną będzie najwięcej

w. a. oszacowanej na dniu 27 listopada 1879 
22 grudnia 1879 i 21 stycznia 1880 w tu­
tejszym sądzie sprzedaną zostanie.

Dalsze warunki można przejrzeć w tu­
tejszym sądzie.

Skole dnia 20 września. 1879.
(7822 3— 3) L, 5989.

Sprostowanie edyktu.
Sąd powiatowy Kęcki prostuje edykt 

z dnia 20 października 1879 i. 5428 do li­
cytacji realności Pawła Fołtyna w Czańeu 
pod n. k. 347 się odnoszący, w ten sposób, 
iż pierwszy termin licytacyjny nie na dniu 
26 lecz 22 grudnia 1879 się odbędzie.

Kęty 15 listopada 1879.
(7819 3—3) O b w ie s z e ś e a l fc

L. 4861. Sąd obwodowy ogłasza, że 
celem zaspokojenia sumy należącej się p. 
Mozesowi Geilerowi w kwocie 120 złr. w. 
a. z kosztami egzekucyjnemi w kwocie 7 zł. 
12 ct., 3 złr. 2 ct., 9 złr. 40 ct., 8 złr. 6 
złr. 77 ct. w. a. dozwala aa egzekucyjną 
publiczaą sprz&daż realności w Nowym Są­
czu pod 1. 53 położonej, własnością egzeku- 
ta Michała Wierzbanowskiego będącej i wy­
znacza do przeprowadzenia takowej trzy ter- 
nsina: na dzień 18 grudnia 1879, 20 styez-

eeay powyżej ustanowionej nie zaofiaruje w y-pierw szym  i drugim po cenie szacunkowej | ofiarującemu bez poręczenia za jej wypła-lnia 1880 i 20 lutego 1880, o godzinie
znacza się termin na dzień 8 marca 1880 . lub wyżej, zaś w trzecim także poniżej ta-1 calnośó i wartość,
o godzinie 4 po południu, na który wie- i kowei. 1 2. Za cen
rzycieli hipoteczni stawić się winni celem
ułożenia lżejszych warunków, według któ­
rych następnie sprzedaż licytacyjna w czwar- czoną być nie mogła, lub dk których wpisy 
tym terminie rozpisaną zostanie.

Głosy nieobecnych przy tym terminie

cenę wywołania tejże sumy z 
"Dla wierzycieli hipotecznych, którymby J przjmleżytościami stanowi się imienną war- 

niaiejsza uchwała wcale lub wcześnie dorę-1 tość 2600* zł.
3. Przy pierwszych dwóch termiach li- • 

tabularne po dniu 17 września 1879, nastą- f cytaeyjnych suma ta tylko za cenę wywoła-l i  rubrykę d6ehodów;

10
rano w tutejszym sądzie obwodowym od­
być się mające pod następującerai warunkami: 

1. Ta realność sprzedaną będzie naj­
więcej ofiarującemu ryczałtowo w stanie 
w jakim się z o aj duje bez poręczenia za obszar

doliczy się da większości głosów wierzycieli, Bardacha z zastępstwem p
, ustanawia się kuratora pana adw. dr. $ nia, lub też' wyżej takowej sprzedaną zo­

na termin przybędą 
"O rozpisaniu tej licytacji otrzymują 

zawiadomienie obydwie strony, c. k. główny 
urząd podatkowy w Tarnowie, c. k. Proku •

2. Jako cenę wywołania stanowi się 
1 wartość szacunkową w ilości 822 złr. 80 ct.adw. dr. B o -1 stani

senberga, f 4. Każdy z licytantów złożyć ma przed J w. a. a ta realność w wyznaczonych pierw-
Besztę warunków licytacyjnych jako | rozpoczęciem licytacji do rąk komisyi licy -1 szych dwóch terminach niżej tej wartości

też akt oszacowania i wyciąg tabularny, 1 taeyjnej, jako zakład sumę 260 złr. wal. a. | szacunkowej sprzedaną nie będzie;
przejrzeć można w tasądowej registraturze, I albo gotówką, albo w publicznych obliga-1  3. Każdy z licytantów ma przed roz~

ratorya skarbu we Lwowie, wszyscy wierzy- zaległości podatkowe i inne należytości rzą-;  eyaeh rządowych, lub krajowych, na oka- i  poczęciem licytacji złożyć do rąk komisyi
ciele*hipoteczni, a wszezegókości wierzyciele 3—  -  A- i~!------   ~  a  >-«- *-•*■ -     09 -  -
z miejsca pobytu niewiadomi, następnie ci 
wierzy cieie, którzy by po dniu 1 kwietnia 
1879, do hipoteki dóbr Kowalowy dolnej I,
II i III weszli, lub którymby uchwala in­

dowe w tutejszym urzędzie podatkowym.
Stanisławów 25 października 1879.

{7166 3— 3) M  i y  fc t .
L. 15007. Samborski e. k. sąd obwo-1 urzędowej Lwowskiej, 

dowy uwiadamia p. Jana Kuliczkowskiego z §

jjziciela opiewających, lub też w listach za-f  wadyum w ilości 83 złr. w. a.
| stawnych Towarzystwa kredytowego galieyj-1 4. Na pierwszych dwóch terminach
I skiego, a te wedle ostatniego kursu gazety | nastąpi sprzedaż tej realności za lub wyżej

| ceny wywołania, na trzecim terminie i po-
Z&kład najwięcej ofiarującego zatrzyma- j niżej ceny wywołania, jednak me poniżej 

siejsza z jakiegokolwiek powodu nie została życia i miejsca pobytu niewiadomego, że p. f ny zostanie i dopiero po złożeniu jednej j kwoty, jaką wszystkie długi hipoteczne wy-
doręczoną, do rąk kuratora, który niaiejszem Apolinary Hoppen, właściciel dóbr w Swary-1 trzeciej części ceny kupna wedle warunku | noszą.
w osobie" p. adw. Dra. Febusa Salomona z j ssowie wniósł przeciwko niemu pozew de ) 5go  zwrócony mu zostanie, zakłady zaś in-1 Warunki licyt&eyjuś, wykaz hipoteczny
substytucją p. adw. Dr. Feliksa Jarockiego prses. 9 października 18791.15007 o uznanie |nych licytautów odbiorą ci zaraz po ukoń-fi  akt oszacowania a mogą być przejrzane w
ustanowionym zostaje, tudzież przez edykt, 5 go (Hoppena) za właściciela jednej siódmej | czesiu licytacji.  ̂ f tutejszym sądzie, a wykaz podatkowy w urzę-

dóbr Swaryezów ut. dom 414 pag. J Besztę warunków licytacyjnych można Idzie podatkowym w Nowym Sączu.
322 a. 3 haer. na imię pozwanego zapisanej §.w registraturze c. k. sądu obwodowego | O ezem osoby, którymby niniejsza i
i za uprawnionego do poboru części kapitału | przeglądnąć. | przyszłe uchwały w tej sprawie doręczone

L. 10933. 0. k. sąd obwodowy w Ko- indem, a pa. i że dis tegoż pozwanego, jj 0. k. Sąd obwodowy | być nie mogły, lub któreby aa hipotekę tej
łomyi podaje dodatkowo do edyktu z dnia ustanowiono kuratorem ad aetum p. adw. jf Nowy Sącz 25 października 1879. | realności po 8 marca 1878 weszły, przez
16 października 1879 1. 10210 do wiado- dr. Pawlickiego w Samborze, któremu-przy-1 (7817 3— 3) O b w ie s z c z e n ie .  f kuratora adwokata Dra. Żelechowskiego z
mości, że w sprawie banku hipotecznego dzielono zastępcę w osobie p. adwokata dr. jj L. 20. W wykonaniu polecenia c. k. * podstawieniem adwokata Dra. Bersona" za-
przeciw Beissi Gugig o kilka sum eweninai- Ehrłicha w Samborze. f sądu krajowego w Krakowie z dnia 12 wrze- ! wiadamiamy.
nie termin do ułożenia ułatwiających warun- Wzywa się zatem p. Jana Kuliezkow-1 śnią 1879 1. 23209 w drodze egzekucji pra-j 0. k Sąd obwodowy
ków sprzedaży realności i. 17 w Kołomyi 1 skiego, aby ustanowionemu kuratorowi po-1 womoonego nakazu zapłaty z dnia 15 mam ! Nowy Sącz 23 sierpnia 1879.
termin na dzień 16 lutego 1880 o godz. 4 ' trzebnej informacji udzielił, lub też sądowi ( 1879 1. 4141 celem zaspokojenia należnej p. j (7812 3— 3) E  d y k t ,

>szenie którego równocześnie zarządza się. 
Tarnów dnia 25 września 1879.

(7799 3— 8)

swego zastępcę wskazał, w przeciwnym bo-1Filipowi Pokutyńskiemu od Pawła Toma- \ L. 2570. W myśl odezwy c. k. sądu 
' wiem razie skutki z zaniedbania tego sam | szewskiego sumy 700 zł. a. w. z odsetkami j krajowego jako handlowego we Lwowie dtto
sobie przypisze. |6 prc. od dnia 17 lutego 1879 1j3 prc. pro- j 80 maja 1879 1. 25928 odbędzie się w c. k.

Sambor 14 października 1879. | wizyi, kosztami w kwotach 3 zł. 16 złr. j sądzie powiatowym w Sądowej-Wiszni przy-
£  d y k  t. 121 ct. 27 zł. 52 ct. 19 zł, 91 ct. a. w. wyż- j musowa publiczna egzekucyjna sprzedaż re-

L. 62148. 0. k. sąd krajowy we Lwo-1 powołaną uchwałą dozwolona egzekucyjna j alnośei pod lk. 128 w Twierdzy położona, 
złr. w. a. odbędzie się pod warunkami w [wie podaje do publicznej wiadomości, że ee-1 sprzedaż przez publiczną licytację sumy; ciała tabularnego nis mająca w sprawie J>h- 
uchwale z dnia 18 lipea 1878 1. 6345 za- i lem ściągnięcia’ od Henryka Mullera na rzecz 1 1200 zł. a. w. z pn. w stanie biernym ra- i la Liebsharda przeciw Jasowi Lewko pto.
wartymi relieytacya realności pod 1. k. 309 : galic. banku kredytowego we Lwowie sumy | alnośei pod 1. 113 Ds. VI w Krakowie we- ' 638 złr. w. a. z p. n. w trzech terminach a
w Kołomyi, ciała tabularnego nie stanowią- wywalczonej 7000 złr. z przyaależytośeiami j dle ks. gł. wyk. dodatk. do gminy VIII tom. ] to dnia 3 grudaia 1879, dnia 7 stycznia

1 ' " *— : ------..............■ = - ■■■ -i •- . .. — l i : ------ - ...... .T..L _  3- - 3— *-« -  **A -  1 : 41 u- — o. Pawła Sroki ! 1880 i dała 11 iutego 1880 każdym razem
Tomaszewskiego : o 10 godzinie przed południem.

po południu został wyznaczonym.
Kołomyja dnia 13 listopada 1879.

(7798 3— 3) ©fetwfeaaessM le.
L. 9700. O. k. sąd obwodowy w Ko­

łomyi podaje do wiadomości, że w sprawie (7813 3— 3) 
A. Biisehia przeciw Wolfowi Eifer pto. 100

odbędzie się w ; Cena wywołania 600 złr.
Ńotaryusza jako ko- j Wadyum 60 złr. a. w.

nie na dniu"22 grudnia 1879 o godzinie 10 ' ryka Mullera, jak dom 166 p. 384 n. 18 i J miaarza sądowego w Krakowie ulica Bracka j Bliższe warunki licytacyjne można w
przed południem, przy którym takowa niżej j 19 haer. własnych a na kwotę 17205 złr. f 1. 163 w dniach 4, 15 i 19 grudnia 1879 \ fcusądowei registraturze przejrzeć, 
ceny szacunkowej sprzedaną zostanie. 74 ct. oszacowanych w jednym terminie a j każdym razem o godzinie 10 przed południem j Sądowa Wisznia dnia 22 października 1879.

Zakład wynosi* 70 złr." 6J/2 ct. w .-a. ; to dnia 14 stycznia 1880 r. o godzinie 10 j a to pod następującemu warunkami: -(7776 3— 3)
Warunki licytacji i protokołu grabie- j przed południem w sali na dole, na którym j I. Cenę wywołania tejże sumy stanowi 

ży, jakoteż ocenienia, przejrzane być mogę w j to term inie te realność i poniżej ceny sza-, jej wartość nominalna 1200 zł. w. a. pon i-} wie Wgkutek prośby wniesione5 przez E” fe 
tutejszej reg istraturze................................\ cunkowej ^sprzedaną będzie. _ t |żej której ceny suma ta w dwóch pierwszych • mię Szczepanek o amortyzację ''książeczki

I d y  k t  
L. 27323. O. k. sąd krajowy w Krako-

Wadynm złozyc się mające wynosi 1 terminach sprzedaną me będzie, w trzecim wk) adkowej k8Sy oszczędności miasta Krako- 
. . . . . . i d°Piero t e r ,m m i e  będzie sprzedaną poniżej) WJk nr. 80145 m  imię Eufemii Szczepanek

zawiadamia się strony wierzy- ceny szacunkowej za jakąbądz cenę. ; opiewającej, obejmującej wkładkę w kwocie
i cieli hipotecznych jakoteż wszystkich dalszych II.  .Ohęć_ kupna mający złoży przed ; 7j r_ ^  52 w a wzywa Vtebv

Kuratorem dla niewiadomych wierzycie-; 
li mianowany adw. Dr. Trachtenberg. {1720 złr.

Kołomyja 9 października 1879. » O ten
(7809 3 - 3 )  ” m a y  U J .  - \ cieli hipteczuycnjaaotez wszyswucu u»««zycn ; ix. _ uuęc *upna mający zauzy przeu ; ̂  235 et< gg w< a/  wzywa ,cażdego, ktoby

L. 7491. W dniach 29 stycznia, 26 j wierzycieli którzy po dniu 6 sierpnia 1878 j rozpoczęciem licytacji do rąk komisyi hey- i 8ię zaajdował w posiadaniu tej książeczki
lutego i 18 marca 1880 o 10 godzinie z j hipotekę na zlicytować się mającej realności J taoyjnej jako wadyum 10 prc ceny w yw o-• osJzeZędaości, aby o tem deaióeł sado- 

yadzoną zostanie przymusowa j prawa nabyli, m pia li, tudzież tych wierzy-. łania t. j. 120 zł. w. a gotówką lub papie- j tntej8zemu w przeciągil sześciu ffiieFj efiy
do lokacji kapitałów sierocieńskich : od dttia w m t /m ' Ą s z e  ogłoszenie pb

rana przeprowadzoną przymusowa ; prawa
publiezna**sprzedaż realności cod 1. k. 68 w j cieli hipotecznych, którymby uchwala licyta- j rami
Wadowicach górnych położonej, do Piotra i feyjna z jakiegokolwiek powodu doręczoną; zdatnymi według kursu tychże aa g ie łd z ie }^  trzeci w fozeeie Lwowskiej'"zamieszesb- 
Wiktoryi Migów należąeej, celem zaspokoję-1 być nie mogła, przez ustanowionego kuratora ; wiedeńskiej notowanego. _ . .  i nem będzie gdyż po upływie tego terminu
nia wierzytelności Berła Silbemana w kwo- } adwokata dr. Siterskiego z zastępstwem adw. i 
eie 130 złr. w. a. z pn, I dr. Szwedziekiego.

Ceq» szacunkowa wynosi 342 złr. 50 et. j Lwów dnia 18 października 1879. >, można.
Wadyum 34 złr. 25 et,
Protokół zastawniezago opisania, osza­

cowania tudzież bliższe

III. Bliższe warunki licytacyjne w biu- na ponowae żądanie Eufemii Szczepanek 
rze podpisanego c. k. ńotaryusza pizejizec  ̂rZ9CZ0fta książeczka wkładkowa krakowskiej

; kasy oszczędności za nieistniejącą uzaaną(7800 3— 3) *5 d y k t .  I O czem zawiadomienie otrzymują stro- . taBjĄ
-  król Sąd obwodowy ; ny interesowane, wiadomi wierzyciele z m iej-1 Kraków 24 października 1879. 

Sączu podaje do wiadomości, ż e , sea pobytu niewiadomy p. Paweł Toma- !. . i . . . . .  ~ ‘ ^ no<* ° i d y  b  i,
L. 18053. O. k.| panu Stanisławowi Marszałkiewiezowi o za- j nia, oraz wszyscy ci wierzycieli którzy bf poi

płacenie sumy 1250 zł. w. a. % przynalerzy- J dniu 23 sierpnia 1879 na sumie sprzedać j II we Lwowie czyni wiadomo, iż Jan Szy- 
tośeiami zezwolono celem zaspokojenia su- • się mającej prawo zastawu otrzymali, lub ’ mon, Karolina Dutkiewicz, Józef
my 1250 złr. wal. austr.
w. a. tudzież procentów

5 złr. 5 et. ? którymby uchwała licytacyjna oraz 
18 zł. 75 ct. sze uchwały z jakichkolwiek bądź

L. 5760. O
sze W ronki licytacyjne f w Nowym Sao J , , .    A „ ..  * ,

przejrzeć można w registraturze tutejszo są-j jw sprawie pani Anny Sehutzerowej przeciw j szewski do rąk kuratora p. adw. Dra Stycz-' (7838 3—3) 
dowej.

O. k. Sąd powiatowy 
Badomyśl 9 listopada 1879.

(7794 3— 3)‘ E  d  J  U &.
L. 2078. G. k. sąd powiatowy w Bo- 

ryni uwiadamia, że aa prośbę Dyrekcji c. 
k, uprzyw. zakładu kredytowego włościań­
skiego w sprawie przeciw Ihnatowi Mąjec- 
kieiau o 200 złr. w. a. odbędzie się licyta­
cja  realności pod 1. k. 47 w Tureczkach 
wyżnyeh w dniu 15 grudnia 1879 ó godzi­
nie 10 rano pod warunkami edyktem z dn.
29 czerwca 1873 1. 2747 już ogłoszo:nem< z 
dodatkiem tego zwalniającego warunku że 
realaość sprzedać się mająca nawet poniżej 
ceny szacunkowej może być sprzedaną 

Borysia 20 sierpnia 1879.

powiatowy del. s.

w. a. miesięcznie z góry od dnia 7go lute-' dów doręczone być nie m 
go 1878 do zapłaty przypadających wraz r&tora Dra Korczyńskiego.
z odsetkami zwłoki 15 procent rocznie od > Stefan Muezkowski
terminu zapłaty każdej raty procentowej !> O. k. not. jako kom. sąd.
liczyć się mającemu, wreszcie kosztami J Kraków dnia 17 listopada 1879.
egsekucyi w kwocie 7 złr. 22 ct. wal. aust. ; (7818 3— 3) i !  d  y  k  t.
i kosztami aa obecną prośbę w kwocie 14 j Ł. 2980. Podaje się do wiadomości, że
złr. 91 ct. wal austr. przyznanemi po wy- j w celu zapłacenia Zakładowi kredytowemu
kazaniu prawomocności pierwszego stopnia j włościańskiemu sumy 300 zł. a względnie j lub innego zastępcę zamianował i o" tem są-

| egzekucji na egzekucyjną sprzedaż przez 252 zł. 61. ct. w. a., publiczna sprzedaż re- dowi doniósł, gdyż inaczej wynikłe z tąd
I publiczną licytację sumy 2600 złr. w. a. alnośei 1. a 52 rep. 5 w Syaowódźku » i- skutki prawne sam ponosić musi.
?z przyaależytośeiami wedle karty 0. wyka- żnym Michała Baran własnej na 1000 złr. Lwów dnia 3 listopada 1879.

Ulroaan,
lej-1 Antoni Wytryhus właściciele realności pod 

pow o-! 1. 58 w Zamarstynowie wytoczyli pozew 
do rąk ku- j przeciw Izakowi Selzer o wykreślenie u 

j stanu biernego realności nr. 58 w Zamarsty- 
1 nowie sum 135 złr. 15 ct, m. k. i 10 złr. 

m. k. z pn.
Gdy miejsce pobytu pozwanego nie 

jest wiadomo, wzywa się tegoż, ażeby się za 
kuratora adw. dr. Weissa lub też w tut. są- 

j dsie zgłosił i miejsce pobytu swego podał,



9
(7864 2— 8) E  A J  &  C.

L, 6804. I) rśa 22go stycznia 1880, 
dnia 26 lutego 1880, i dnia 1 kwietnia 1880,
0 godzinie .10 rano odbędzie się w tutej­
szym sądzie przymusowa publiczna sprzedaż 
realności pod 1. k. 55 w Biako wicach poło­
żonej wykazem hipotecznym 1. 662 objętej 
w sprawie Dawida Begleitera, przeciw Ję­
drzejowi Wach pto 50 zł. w. a- z psu

Oena szacunkowa wywołania wynosi 
80 zł. w- a., wadyum 8 zł. w. a. Przy pierw­
szych dwóch terminach realność tyko za lub 
wyżej ceny wywołania, przy trzecim nawet 
poniżej takowej sprzedaną będzie.

Resztę warunków licytacyjnych wolno 
w tutejszo sadowej registraturze przejrzeć.

O. k. sad powiatowy miej. deleg. 
Sambor dnia 18go września 1879,

(7866 2— 8} E  d  y  fc t.
L. 8260. Dnia 29 stycznia, dnia 4 

marca, i dnia 8 kwietnia 1880, o godzinie 
10 rano odbędzie się w tutejszym sądzie 
przymusowa sprzedaż realności pod i. &. 
209 w Kulczycaeh położonej ciała tabular­
nego niestanowiącej w sprawia Izaaka Fei- 
lera przeciw Antoniemu Wolossyn©wsiiemu 
pto 20 zł. w. a. z pa.

Oeaa szacunkowa wywołania wynosi 
259 zł. 50 et. w. a. wadyum 25 zł. 95 et. 
Przv pierwszych dwóch terminach realność 
tylko za lub wyżej ceny wywołania, przy 
trzecim nawet poniżej takowej sprzedaną
będzie. . , .

Resztę warunków licytacyjnych wolno 
w tutejszo sądowej registraturze przejrzeć. 

Ó. k. sąd powiatowy miej. dlg. 
Sambor dnia 8go września 1879.

(7855 2— 8) E  d  y  *  t ,  _
L. 5727. Dnia 13 stycznia 17 lutego

1 80 marca 1880 o godzinie 10 rano odbę­
dzie się w sądzie na rzecz Zakładu kredyto­
wego włościańskiego celem zaspokojenia 200 
zł o w. z on. przymusowa sprzedaż realności 
Józefa Serafina 1. k. 221/828 w Iwkowy po­
łożonej, wykazem hipotecznym 328 objętej.

Ośna szacunkowa 400 zł. a. w. 
Wadyum 40 zł.
Warunki licytacyjne wyciąg hipotecz­

ny i akt oszacowania przeglądnąć można w 
registraturze.

C. k. Sąd powiatowy 
Brzesko dnia 15 października 1879. 

(7856 2— 8) K  A  y  Ir. *•
L. 8921. Dnia 20 styez ua 24 lutego 

i 6 kwietaia 1880 o godz. 10 rano odbędzie 
się w sądzie na rzecz Zasiada kredytowego 
włościańskiego we Lwowie celem zaspokoje­
nia 68 zł. 51 et. a. w. z pn. przymusowa 
sprzedaż realności Błażeja Ososnka 1. k. 38 
57 rep. w Maezkienicach położonej, wykazem 
hipotecznym 306 objętej.

Oena szacunkowa 150 zł.
Wadyum 15 zł. a. w.
Warunki licytacyjne, wyciąg hipotecz­

ny i akt oszacowania przeglądnąć można w 
registraturze.

C. k. Sąd powiatowy 
Brzesko dnia 5 listopada 1879..

(7857 2— 3) E  d  y  te U
L. 6922. Dnia 20 stycznia 24 lutego i

6 kwietnia 1880 o godzinie 10 rano odbę­
dzie się w sądzie na rzecz Zakładu kredyto­
wego włościańskiego we Lwowie celem za­
spokojenia 119 zł. 19 ct. a. w. z pn. przy­
musowa sprzedaż realności Wojciecha Gawli­
ka 1. k. 49 w Biesiadkach położonej nie bę­
dącej ciałem hipotecznym.

Oe.ua szacunkowa 400 zł.
Wadyum 40 zł. a. w.
Warunki licytacyjne i akt oszacowania 

przeglądnąć można w registraturze.
O. k. Sąd powiatowy 

Brzesko dnia 5 listopada 1879.
(7872 2— 8) K  d y  k  &>

L. 7827. O. k. sąd powiatowy w Czort- 
ko wie podaje do publicznej wiadomości, że 
celem wydobycia pretensji Mojżesza Marku­
sa dw. im. Mullera w kwoeie 800 złr. w. a. 
z pn. odbędzie się w tutejszym sądzie w 
dniach 8 lutego, 9 marca, i 13 kwietnia 
1880, każdym rasem o godzinie 10 przed 
południem, '  publiczna przymusowa sprzedaż 
realności pod 1. k. 154 w Bomaszówca poło­
żonej, wedle wykazu hipotecznego tejże 
gminy nr. 116 Iwana Oayszezuka własnej, 
z tern dołożeniem, że takowa dopiero przy 
trzecim terminie licytacyjnym niżej ceny 
szacunkowej sprzedaną być mośe.^

Zakład wynosi 160 złr. zaś cena wy­
wołania 1600 złr. w. a.

Warunki licytacyjne, ekstrakt tabularny, 
i akt oszacowania złożone w tus. registratu­
rze do przejrzenia.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
adw. dr. Czaezkowski.

Ozortków 22 września 1879.
(7870 2— 3) E d y k t

L. 6078. C. k. sąd powiatowy ogłasza 
źe celem zaspokojenia sumy 525 złr. w. a. 
z pn. od Piotra i Reginy małżonków Ziętków, 
Józefowi Sokieniowskiemu się należącej, od­
będzie się w dniach 12 stycznia, 9 lutego i 
8 marca 1880, zawsze o godzinie 10 rano, 
w gmachu tutejszo-sądowym publiczna licy ■ 
taeya gospodarstwa pod 1. 63 w Jaworznie 
położonego, objętości razem jedenaście mor­
gów 1597 kwadratowych sążni wynoszącego

bez żadnych budynków, przedmiotem ksiąg 
gruntowych aiebędącego Piotra i Reginy 
małż. Ziętków własnego.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa w kwocie 550 złr. w. a.

Wadyum wynosi 55 złr. w. a.
Na pierwszych dwóch terminach gospo­

darstwo to poniżej ceny kupna nie będzie 
sprzedane®.

Resztę warunków licytacyjnych, oraz 
akt zastawniczego opieauia i oszacowania 
przejrzeć można w tutejszo-sądowej registra­
turze.

Kuratorem dla niewiadomych wierzy­
cieli 1 tych którymby niniejsza rezoiaeya z 
jakiegobądź powodu doręczoną być nie mo­
gła ustanawia się tutejszego adw. dr. Gru­
dzińskiego.

Chrzanów 27 października 1879.
(7862 2— 3) E  A J  Jk t .

L. 28264. O. k. sąd powiatowy miej­
sko-delegowany dla spraw cywilnych w Kra­
kowie podaje do publicznej wiadomości, że 
celem zaspokojenia należytośei Maryauny 
Serek, a mianowicie kwoty 8 złr. 50 ct. 
a procentem po 6 proc. od dnia 8 lipea 
1875, kosztów sądowych 4 złr. 85 et., 1 złr. 
44 ct., 2 złr. 57 ct., 8 złr. 84 et, 2 złr. 44 
ct. i 18 złr. tudzież kosztów (podania depraeś. 
12 listopada 1878 i. 36479) w kwoeie 11 
złr. 82 ct. od Mikołaja Muchy się należą­
cych, odbędzie się w dniach 22 grudnia 
1879 i 22 stycznia 1880, każdym rasem o 
10 rano w gmachu sądowym pod nr. 28 li­
cytacja realności pod 1, 10 w Kocmyrzowie 
w powiecie Krakowskim położonej wedle 
wyciąga hipotecznego do dłużnika Mikołaja 
Muchy należącej.

Cenę wywołania stanowi kwota 600 
złr. wadyum wynosi 50 złr.

Realność nawet poniżej ceny szacunko­
wej zostanie sprzedaną.

Dla niewiadomych z miejsca pobytu 
wierzycieli ustanawia się adw. dr. Ozesnaka 
z substytucją adw. dr. Faustyna Jakubow­
skiego.

Resztę warunków licytacyjnych oraz 
■wyciąg hipoteczny preejrzsć można w tut, 
registraturze.

Kraków 27 października 1879.
(7881 2— 8) > g I«a M M rie .

L. 1420. Niniejszem ogłasza się kon­
kursu na stałe posady nauczycielskie:

1. Posada starszej nauczycielki przy 4 
klasowej szkole żeńskiej w Rohatynie, z pła­
cą, 450 zł.

.2. Przy szkołach etatowych w Krosien­
ko, Korzelicach i Ms dusze, z nłaeą 800 zł.

8. Przy szkole filialnej w Poluehowie 
wielkim z płacę 250 zł.

Prawo prezentowania przysłużą radom 
szkolnym miejśeowym.

Ubiegający się o jednę z poszczególtiio- 
nyeh posad, winni wnieść swe podania za­
opatrzone w potrzebne dokumentu, oraz do­
kładaj wykaz dotychczasowej służby i po­
branej za ten czas płacy, za pośrednictwem 
swej przełożonej władzy do tutejszej okręgo­
wej Rady szkolnej, najpóźniej do dnia 28go 
grudnia 1879.

Z e k. Rady szkolnej okręgowej.
Rohatyn daia 10 listopada 1879.

(7871 2 —8} m & w *s
L. 5956. Ok. sąd powiatowy w Ozort- 

kowie rozpisuje niniejszem publiczną licy ta - 
cyę gospodarstwa pod i. spisu 104 w Białej 
położonego ciała tabularnego nicstaaowiąee- 
go, dłużnika Mikołaja Juźdy własnego, na 
zaspokojenie pretensji Abrahama Silbsrrotha 
150 złr. w. a. z prayn. wyznaczając w tym 
celu _ trzy terminy w sądzie tutejszym mia­
nowicie 9 grudnia. 1879, 20 stycznia i 24 
lutego 1880 każdym r?.zem o godzinie 10 
przed południem z dołożeniem, że dopiero 
przy trzecim terminie realność ta niżej ceny 
szacunkowej 480 złr. w. a. sprzedaną zo-

| Niniejszy m więc edyktem wzywa się
* zapozwanego aby w należytym czasie oso­
biście stanął, lab potrzebne tytuły prawne 
ustanowionemu kuratorowi udzielił, lub in­
nego zastępcę wybrał i sądowi oznajmił, 
słowem stosownych do obrony środków u- 
źyi. gdyż wynikające z zaniedbania skutki 
sam sobie przypisać będzie musiał.

Lwów dnia 27 września 1879. 
pod i. 11 w’ Łęgu ad Nawojawa położonej | (7891 1— 8) i i i !  t,
Feliksa Zaczyka według wykazu hipotecznego | gp  17358. SSom Samboret t  l  $rei8*
86 własnej. _ f geric£)te rairb fiekmtt gemadfi, cg fei iiber

Wadyum wynosi 27 zł. w. a. zaś cena | ^  gefammte tuo immer beftnblidje bettegft*
wywołania 277 zł. 30 ct. w. a. _ I d̂ ef fo Wic iiber bas in bert Sdnbern, fiir

Gdyby przy tych dwóch terminach | bie Kottcurźorbnuttg bom 25 ©ejera*
sprzedaż przynajmniej za cenę szacunkową | pggg gitt gelegene rniberaegtidje Senno*
nie nastąpiła natenczas do ułożenia waiun-1 geJt j,eg g janu-n Freuadel tud)t protocoUir*

niewiadomych kuratorem w osobie adw. Dr. 
Michalskiego z podstawieniem adw. Dr. Li­
sowskiego w Krakowie.

Kraków daia 15 listopada 1879.
(7898 1— 3) M d j U

L. 6696. Dnia 12 stycznia, i 10 lutego 
1880, o godzinie 9 z rana odbędzie się w 
tutejszym sądzie powiatowym egzekucyjna 
publiczna sprzedaż realności włościańskiej

ków ułatwiających wyznacza się termin m 
19 lutego 1880 dla wierzycieli hipotecznych.

O. k. sąd pow. miej. dlg.
Nowy Sądź 17 października 1879. 

(7889 1— 8) * M ś j k h
L. 9673. Kołomyjski e. k. sąd obwo­

dowy rozpisuje odnośnie do edyktu z 29 
maj a 1879 I. 4516 celem ściągnięcia wierzy­
telności e. k. uprz. gał. akcyjn. Banku hipo­
tecznego we Lwowie 942 zł. 50 et. 942 zł.

i ten JrtaufmanneS in  Sam bor ber SonfurS er*
‘ offnet werben.

# u t  Seitung beźfetben tourbe ber i  f. 
SanbeSgerid jkratf Seiwnk unb ató einftweiliger 
Sftaffatietraaiter ber Slbbotat © r. Leo Witz 
in  Sambor bejtiimnt.

9XUe btejenigett, tneldje gegen btefe Son* 
curSmaffe etnen StnfpruĄ afó Soncurśglaubi* 
ger erljeben roollen, Ijaben itjre gorberungen 
fetbft raenn ein fftec^tsftreit bariiber antjangig. r (Y, « </v /-*-50 ct. 25895 zł. 25 c l  w. a. z pn. ̂  pomusowa i j02te, innerfjalb 60 ©age nou ber $unA 

sprzedaż w _ kołomyjskim _ obwoazie połoźo-1 nWĴ ttng bicfeS Śbicteś an, bei btefem l. !.
&etógeric£)te nad} iBorfdirift ber Soncurźor* 
bnung gur S8erntetbung ber in berfetben an* 
gebrobjten SJladjtljeile jur Stnmetbung, unb in 
ber t}ieju auf ben 30ten Sdnner 1880 um 9 
Ut)r beftimmten ©agfatjrt jur lłiqutbirnng unb 
Sftangbeftimmung ju bringen, roetcfje ©agfabrt 
jugtetd) at§ f8ergteic^§tagfat)rt beftimmt tnirb.

©en bei bet aÓgemeinen ©agfa^rt er* 
fĄeinenben angemetbeten ©Idabtgern fte t̂ 
ba§ JteĄt ju, burĄ freie SGBaEjt an bie Stelle 
oeS SRafjahermatterż, fo ratę ber iDłttglieber 
be§ @laubtg;rau§fd)uie§, racice bi§ ba^in im 
Slmte waren, anbere sj5erfonen if)re§ SSertrau* 
en§ enbgiltig ju berufen.

SSortdufig rairb jur iBeftattigung be§ bom 
®erid)te befteCten ober ©rnennung eine§ an* 
beren 9Kaffaberraatter§ ober @tefioertreter» 
beSfelbett unb SBatjt etne§ ®tdubigerauśfd)uf* 
fe§ bie ©agfay§ung auf ben lOten ©ejember 
1879 SSormittag§ 9 U^r bei bem Soncurś* 
commiffar attberaumt, ju Weiner bie ©taubi* 
ger unter Seibrittgung ber jnr SefiĄetntgung 

* « . , . . , , Itftrer 2Infbriid)e bieultdjen Selege ju erfcljei*
Pomewsz miejsce pobytu p. Michała I nen etjigelaben werben, .gugletd) rairb ben 

hr. Kar iickisgo wi&domem me jesi, u .tmo-1 (gjpp^Btąern. Weldbe ntdbt in Sambor raofjuen, 
wił c. k. sąd krajowy do zastępowania jego* • 9- '• - j  -  . . .

ayeh, Mikołaja Teodorowicza własnych dobr 
Hawrylak, .która dnia 12 stycznia 1880 o 
godz. 10 rano w biurze 6 pod następują­
cemu ułatwiającemi warunkami się odbędzie.

1) Wadyum zniża się na 5°/0 ceny 
wywołania tj. na 4893 zł. w. a.

2) Licytacja ta odbędzie ąię na po­
wyższym terminie także niżej ceny szacun­
kowej za jakąbądź cenę.

Resztę warunków w edykeie z 29 ma­
ja 1879 L 4516 wyszczególnionych zostawia 
się niezmienioną.

Kołomyja 18 listopada 1879.
(7901 1— 3) E  A j  k  t .

L. 45487. 0. k. Sąd krajowy jako han­
dlowy we Lwowie niniejszym edyktem wia­
domo czyni p. Michałowi hr. Karniekiemu 
iż Eugeniusz Dobrzański w dniu 24 września 
1879 przeciw niemu pozew o zapłacenie su­
my wekslowej 1000 zł. w. a. z pn. wniósł 
wskutek którego w dniu 27 września 1879 
1. 45487 nakaz zapłaty Zaskarżonej sumy 
wydanym został.

i na jego koszt i niebezpieczeństwo aa w. 
Dra Lubińskiego z substytucją adw .' Dra 
Dziubińskiego kuratorem z którym sprawa 
ta wedle obowiązujących ustaw przeprowa­
dzoną będzie i któremu wydany nakaz za­
płaty się doręcza.

Niniejszym więc edyktem wzywa się 
zapozwanego aby w należytym czasie oso­
biście stanął, lub potrzebne tytuły prawne 
ustanowionemu kuratorowi udzielił, lub in­
nego zastępcę wybrał i sądowi oznajmił, 
słowem stósownych do obrony środków u- 
żył, gdyż wynikające z zaniedba da skutki 
sam sobie przypisać będzie musiał.

Lwów dnia 27 września 1879,
(7899 1—3) m. £  y  k  £*

errinnert, bab fie nad) § 111 einen aftbort 
raobnt)aften gufteilmtggbebollmd^ttgteu natjm* 
tjaft ju maĄen ^aben, raibrigeit§ iiber Stutrag 
beś ©oncurścoinmtffarS auf itjre ©efaljr unb 
S£ojten ein Kurator fiir fie befteGt raerben 
raurbe.

©ie raeiteren SSer8ffenttiĄungen im Sau* 
fe biefe§ SoncurSoerfatjrenS raerben burd) ba§ 
2tmt§btatt ber „Gazeta Lwowska" befannt 
gegeben raerben.

S-mbor ben 23 Siobember 1879.
(7826 8— 3)

L. 10736. 0. k. Sąd powiatowy w Stry­
ju ogłasza niniejszym, że wskutek prośby 
Herscha Apfelgriina w celu wj dobycia wy­
walczonej preteasyi w kwoeie 400 zł. w. a.

L. 45484. 0. k. Sąd krajowy jako han- f z pa. publiczną sprzedaż realności pod 1. 29 
dlowy we Lwowie niniejszym edyktem w ij .- 1 na Podzamczu w Stryju Anny Zubrzyckiej 
domo czyni p. Michałowi' hr. Karnickiemu jj własnej, ciało tabularne stanowiącej w trzech 
iż Eugieniusz Dobrzański w dniu 24 wrze-1 terminach dnia 29 stycznia dnia 5 lutego i 
śaia 1879 przeciw niemu pozew o zapłacę-1 dnia 19 lutego .1880 każdym razem o godzi­
nie sumy wekslowej 1000 zł. w. a. z pn. 1 nie 10 z rana odbędzie się. 
wniósł, w skutek którego w dniu 27 wrze- i 
śnią 1879 1. 45484 nakaz zapłaty zaskarżę-1 

| nej sumy 'wydanym został. I
| Ponieważ miejsce pobytu p. Michała ? wej 
1 Karniakiego wiadomem nie jest, ustanowił j 
!c . k. sąd krajowy do zastępowania^ jego i

odbędzie 
Oeua wywołania 575 zł.
Zakład 57 zł. 50 ct.
Reszta warunków w registraturze sądo- 
lo przejrzenia.
Stryj dnia 6 października 1879.

E  «S y  ik f ,
W dniach 18 grudnia 1879

Oena wywołania 480 złr. w. a.
Wadyum 48 złr. w. a.
Niewiadomych wierzycieli kuratorem

c. k. notaryusz Adam Bieńkowski.
Resztę aktów przejrzeć można w tu­

tejszej registraturze, podatki w miejscowym 
urzędzie podatkowym.

Ozortków 17 sierpnia 1879.
2— 3) i d y k  t ,

L. 6499. 0. k. Sąd powiatowy Skole, 
zawiadamia iż s,a zaspokojenie zakładu kre­
dytowego włościańskiego, celem wydobycia 
sumy 300 złr. publiczna sprzedaż realności 
pod 1. d. 31 rep. 4 w- Stawska, dłużnika 
Wasyla Borys własnej, odbędzie się w 3 ter­
minach a to I  14 grudnia 1879, I I  17 sty­
cznia i III 17 lutego 1880 o 9 przed połud- 

f niern.
Suma wywołania 500 złr.
Wadyum 50 złr.
Bliższe szczegóły są w tueądowej re­

gistraturze do przeglądu są.
Skole dnia 8 grudnia 1878.

(7841 2—3) JS a  y  t ,
L. 30061. 0. k. sąd krajowy w Kra­

kowie ogłasza, iż ustanowił w sprawie kon­
kursowej Aleksandra Nowoleckiego w myśl 
§. 111 ord. ironk. dla wierzycieli jako to:

 ̂Stanisława Majerskiego, Leona Wieczńera i 
’ Franciszka Wodzickiego z miejsca pobytu

* * -- Dr SC7810 3" 3)S na jego koszt i niebezpieczeństwo adw. n i

1 Lubińskiego z substytucyą adw- . ’ x,‘ f %% stycznia i 19 lutego 1880 każdym razem
i bińskiego kuratorem z którym spia \ 0 godzinie 10 rano odbędzie się w tutejszym 
| wedle obowiązujących ustaw przeprowa zoną | sa|zie przymusowa publiczna sprzedaż real- 
' będzie i któremu wydany nakaz sap a y  ̂ f aości pod 1. k. 3 w Wulce duleeki.ej poło-

doręcza. ; \ żonej dłużnika Michała Wolanina własnej
Niniejszym więc edyktem Wi>y • § ; c8jeB1 zaspokojenia wierzytelności bankn gal.
w&nnor.i «.hv w czasi' handlu i przemysłu jako cessyonaryuszazapozwanego aby w należytym czasie 

biście stanął, lub potrzebne tytuły prawne 
ustanowionemu kuratorowi udzielił, lub in­
nego zastępcę wybrał i sądowi oznajmił, 
słowem stosownych dc obrony środków u- 
żył, gdyż wynikające z zaniedbania skutki 
sam sobie przypisać będzie musiał.

Lwów dnia 27 września 1879.
(7900 1— 8) M  d y k t

kantoru pożyczek hr. Reja w Mielcu w ilo­
ści 47 zł. 67. et. a. w. z pn.

Cent szacunkowa wynosi 900 zł. 
Wadyum 90 zł. a. w.
Resztę warunków przejrzeć mogą chęć 

kupna mający w tut. sąd. registraturze.
0. k. Sąd powiatowy 

■ 4A495 O k sad krajowy jako han- | Radomyśl dnia 21 sierpnia 1879.
1 diowy we Lwowie wia- (7805 3 - 3 )  _L. 5590.
® J • ■ - -   ©gl®s®eiiie licjttacyl*

Dnia 11 grudnia 1879 jako w ostatnim 
terminie odbędzie się w tutejszym sądzie 
biuro nr. 4 o godzinie 11 przed południem 
przymusowa licytacja nietabulataej realności 
Jakóba Hauka pod i. k. 21 w Korolówce po­
łożonej, celem zaspokojenia pretensji Mar- 
eusa Hoehmana 600 złr. w. a. z pn.

Cenę wywołania stanowi wartość sza-

domo czyni p. Michałowi hr. Karnickiemu, 
iż Eugeniusz Dobrzański w dniu 24 września 

S 1879 przeciw niemu pozew o zapłacenie su- 
I my wekslowej 1000 zł. w. a, z pn. wniósł, 
jj wskutek którego w dniu 27 września 1879 
J1- 45485 nakaz zapłaty zaskarżonej sumy 
jj wydanym został.
| Ponieważ miejsce pobytu p. Michał;:
1 hr. Kórnickiego wiadomem nie jsst, ustań-.-
| ^  «. k. sąd krajowy do zastępowania jego \ ,-unkowa 1145 złr w a 
I f  jfą o  k%ztJ ,  ^bezpieczeństwo adwo- Wadyum 10 'proc. '

I Dok ora Lubińskiego z substytucją adw. Nabyć można i poniżej wartości
s Dra Dziubińskiego suracorem z którym spra- Bliższe warunki i akt oszacowania
\ ta wedle obowiązująjącyeh ustaw prze- można w sądzie przejrzeć B,a
i p ę d z o n ą  będzie i Któremu wydany nakaz j C. fc. sąd powiatowy

zapłaty się doręcza. \ Brody 31 sierpnia 1879.



(7637 3— 3) m m f
L. 5525. Za -strony e. k. sądu powiato­

wego w Glinianach zawiadamia się Piotra 
Paeila z Lipowiec którego teraźniejsze miej­
sce pobjtu nie jest tut jszemu sądowi wia­
dome, ża Lwowski Zakład kred. włościański 
wytoczył przeciwko niemu pozew z 21 czerw­
ca 1879 1. 3764 o zapłacenie sumy 100 zł. 
w. a, z pa. i te do rozprawy na ten pozew 
termin na dzień 1 grudnia. 1879 na 10tą. 
godzinę przedpołudniem odroczony został.

Kuratorem mianowano dla niego .do te­
go sporu gospodarza z Lipowiec Wójcjećha 
Dołęgę, jest tedy rzeczą Piotra Paeila udzie­
lić ternu kuratorowi środków obrony lub in­
nego zastępcę zamianować i takowego sądo­
wi wymiesić, lub do rozprawy osobiście ja­
wić się.

0. k. Sąd powiatowy 
Gliniany 12 września 1879.

7875) # g i© 8!a ©rafie.
L. 5784. Komisja hipoteczna c. k. 

sądu powiatowego w Oleska uwisdami®, że 
dochodzenia miejscowe celem założenia ksiąg 
hipotecznych dla gminy katastralnej Czechy 
rozpoczną się. dnia 9 grudnia 1879.

Kto ma interes prawny w zbadaniu 
stosunków posiadania, może się zgłosić i 
wszystko przytoczyć, co dla wyjaśnienia lub 
obrony praw swoich uzna za stosowne.

W Oleskudnia 21 listopada 1879.
(7876)

L. 6159. Arkusze posiadania i inae a- 
kta służyć mające do założenia księgi grun­
towej dla gmin katastralnych Nowosielce i 
Grzęska, złożone zostały do powszechnego 
przejrzenia w c. k. sądzie powiatowym.

Zarzuty przeciwko prawdziwości arku- 
szów posiadania wnoszone być mogą w 
sądzie powiatowym, a do przeprowadzenia 
dalszych dochodzeń wyznacza się dzień 28 
listopada 1879, w którym, zarzuty także 
wnoszone być mogą.

0 . k. sąd powiatowy 
Przeworsk 20 listopada 1879.

(7845) O g ło s z e n ie .
L. 189. 0. k. Komisja hipoteczna za­

wiadamia, iż dochodzenia miejscowe, eelem 
założenia księgi hipotecznej dla gminy ka­
tastralnej „Mała,* dnia 27 listopada 1879 roz­
poczyna.

Ksżdy, kto ma interes prawny w zba­
dania stosunków posiadania, może się zgło­
sić i wszystko przytoczyć, co dla, wyjaśnie­
nia lub ochrony swych praw za stosowne 
u na.

Z e. k. komisji hipotecznej 
Ropczyce dnia 30 października 1879.

(7802 3— 3) i  h i I t
g(. 10500. SSom © ian iślnurr f 1. 

geridjte toreb fjtemii lunbgm adjt, baj) ju r 
rettibrtttgmtg ber burcf) Menel i  Graf miber 
J tz ig  G raf eijiegten gorbetung per 100 fi
0. 3S. j. 91. ©. bie egecutipe geii:»etl)ung be§ 
ber 9ład)1af?tnaffe be§ It-.iig Graf geljorigen 
pierten S^eilS ber ju Steoisławó# fuh. @91. 
23V4 gelegeneit ffteolłtćrt Bet blefem f. f . Shets* 
geridjie um 4ten unb J8 ®ejemBer 1879 je- 
beSmal urn 10 Ui)t SSprmittagS ftattfinben 
tntrb.

1. ®er 21uSruf»prei§ betragt 216 fi. 
23 fr. o. 23.

2. SBabtujn Betragt 21 fl. 63 Ir. b28.
®te ubrtgen geilbtetl)utig§bebutgmtgeu 

ber ©ritnbbudjSatSjug unb ber ©d)ćHjmtg§act 
fonnett in ber l)tergerid)t1ic£)en Śłegiftratur 
etngefefjett tnerben

Stauislau 25 OctoBer 1879.
(7796 3— 3) ® b w le»a e*e*R le .

L. 4154. W dniach 22 grudnia 1879, 
22 stycznia i 23 lutego 1880, odbędzie się 
przymusowa sprzedaż realności nietabalsrnej, 
pod nr. koask. 39/139 subrep. 113/115 w 
Óeniawie położonej, dłużnika Stefana Koudu- 
ra własnej, w tutejszym c. k. sądzie na rzecz 
zakładu włościan, na zaspokojenie sum? 100 
złr. w s. z pn. każdym razem b godzinie 10 
przed południem z tem, że na pierwszych 
dwóch terminach realność ta za• cenę sza­
cunkową lub wyżej aięj, zaś na trzecim także 
aiżej tejże sprzedaną będzie.

Oena szacunkowa 200 złr. jest ceną 
wywołania.

Wadyum wynosi 10 proc.
Resztę warunków w tutejszej registra­

turze przejrzeć można.
0 . k. sąd powiatowy 

Rożuiatów 17 października 1879.
(7828 3— 3) JE d  y  k  i .

L. 11561. 0. k. sąd powiatowy w Stry­
ju podaje do powszechnej wiadomości, że 
celem zaspokojenia pretensji ogólnego rolni­
czo kredytowego zakładu we Lwowie w 
kwocie 250 złr. w. s. z on. rozpisuje się 
publiczną licytaeyę %  części realności pod
1. k. 17/35 w D dhiach położonej Iwana 
Fediów, Daayły P diów, i Dmjtra Ostinza 
własnej na trzech terminach da/a 22 stycz­
nia 1880, dnia 5 lutego 1880 i dnia 19 lu­
tego 1880 o godzinie 10 rano w tutejszym 
sądzie,

Oena wywołania 615 złr.
Zakład 10 proc. na trzecim terminie

sprzedaż nastąpi także poniżej ceny wywoła­
nia.

O innych warunkach można powziąć 
wiadomość w tutejszo-sądowej registraturze.

Stryj dnia 20 września 1879.
(7825 3— 3) i£< d  y  fe u

L. 5208. Sąd powiatowy Kęefci odbę­
dzie ega'kucyjną sprzedaż realncś -i Józefa 
Nalborczyka w Oz&ń su pod a. k. 65 położo­
nej na pokrycie pretensji zakładu kredyt, 
włościańskiego we Lwowie w sumie 300 złr. 
z pn. w sądzie w 3 terminach w dniach 15 
grudnia 1879, 26 stycznia i 1 marca 1880, 
każdym razem o godzinie 9 rano.

Oena wywołania 550 złr.
Wadyum 55 złr.
Kuratorem dla niewiadomych ustano­

wiono dr. Chrzanowskiego z Kęt.
Kęty 27 października 1879.

(7820 8— 3) B  d  y fc %,
L. 7146. 0. k. Sąd obwodowy w Rze­

szowie zawiadamia Jndę Steinera, że Meilach 
Rosenbluth wniósł na dniu 11 listopada 1879 
i. 7146 pozew wókslowy o zapłacenie 100 
rubli na skutek którego wydał sąd w7 dniu 
dzisiejszym nakaz zapłaty mocą którego po­
zwany obowiązanym jest zaskarżoną kwotę 
w dniach trzech pod rygorem egzekueyi 
wekslowej zapłaaić lub zarzuty wnieść.

Ponieważ miejsce pobytu pozwanego 
tut. sądowi jest niewiadome, zatem ustano­
wiono na jego koszt i niebezpieczeństwo ku­
ratora w adw. Dra Rybiekiege z substytucją 
Dra M. Kostheim?.

Wzywa się zatem pozwanego, aby w 
powyższym terminie ustanowionemu zastępcy 
wszeikie środki do zarzutów dostarczył lub 
innego obrońcę sobie obrał w ogóle wszel­
kich środków prawnych użył inaczej wynikłe , 
z zaniedbania skutki sam sobie przypisze.

Rzeszów dnia 13 listopada 1879.
(7827 3— 3) O tow iesacjsem ie.

tudzież i tych wierzycieli, którzyby po dniu 
13 marca 1879, prawo rzeczowe do tej real- 
nabyli, tudzież tych, który raby niniejsza \ 
uchwala doręczoną być nie mogła, na ręce 
ustanowionego kuratora p. adwokata kraj. dr. 
Leonarda Tarnawskiego w Przemyśla i przt z 
niniejszy edykt.

Mościska dni a 10 sierpnia 1879.

® g -
©

M/oucesyoiiowane

Biuro wywiadowcze
w e  l i i w o w i e  R ynek  1. 40

ma do umieszczenia: 
flAF* Nauczycielki, bony, klucznice, panny służące. 
8AF* Guwernerów, metrów muzyki, rządców, ekono­

mów, pisarzy, leśniczych gorzelnik'w, kasyerów, 
ogrodników, kamerdynerów, lokai, furmanów, 

P8T* Z a j m u j e  s i ę  d ią g  
za skromnem wynagrodzeniem : Pośrednictwem sprze­
daży i kupna domów, majątków i realności. — Wy­
dzierżawieniem folwarków, większych i  mniejszych.

U w a g a .  Egzystując już od lat lOoiu, mam 
dokładną znajomość i polecam tylko ludzi pewnych 
i sumiennie odpowiadających swemu zawodowi.

Polecam się łaskawym względom P T. Pu­
bliczności
(6B i i i o - i 2)   ̂ I. iSirkle.

L. 1687. (7835^2— 3)

K on k u rs

i  i  * JigZjELrcszi
U l i

m

ńd.aiąey cię od kilkunastu lat
spucyalnie radykalnem leczeniem 

e h o r ś b  s k ś n r jr e l i  a safejufcemlK 
fartrl powstałych i dwe m  a© a  i a a  1 ©aa 
«XX». skutkiem jn a d tra y e iu  « s h ^ i » >

orfiyu. f iM ia m u rz y  m  Wałowej l. 3,
e>'il g o d z .  8 —1 0  i 3 —4 .

( ‘Także listownie; przy  ścisłej d y sk recji.) 
Jego „ jP ® r » d in ife “  w powyższych 

słabościach (drugie wydanie) można na­
być u autora i w księgarniach, po cenie 
1 zŁ 20 ct. za egsemplasmmm

(6566 17- 25)
Śti

jPSF"" zdolny w swym zawodzie 
na pensyę 40° rubli i wygody, 
d o  W ils s a  jest poszukiwa­
nym. -  Wiadomość A. K . (S-ą- 
siorowski, Lwów, ulica Żół­
kiewska 71. (7904)

W4 so

gł 3  wyprowadził się n a  u l i c ę  J a g i e ł -  u
i o ń s k ą  Nr. 5, p. I. "

^  Ordynuje od godz, 2 -4  po poł. , !

na posadę zarządcy szpitala powszech­
nego w Sanoku z prawem pobierania 

| rocznej remuneraeyi 300 z ł i wolnem
L. 12816. Ok. sąd powiatowy w Stry- pomieszkaniem, oraz ooowlązkiem zlo- 

ju podaje do powszechnej wiadomości, że / żenią kaucyi w wysokości rocznej płacy.
wskutek wezwania c. k. sądu powiatowego \ Rpfloktm Aw na te nosa de wniv4 ć
miei. del. S. I we Lwowie z 20 września j ReiieKtuj<*oy nA ^  P0Sa<1ś wm eSc
1878 1. 40768 w sprawie egzekucyjnej T o - ! mają swe podania należycie udoku-
warzystwa zaliczkowego we Lwowie, prze-1 mentowane najdalej d.o 15go grudnia

- | f m i a  wiadomości zgłaszających 
s i ę ; £ e  p o s a d a  | s iw o -  

w a r a  w  X <»^«m ci©  już obsadzona.
(7831 8 - 3 )

eiw Edwardowi i Ludwice Lisiekiwiezom i ś 
Dr. Wiktorowi Opolskiemu o 1000 złr. a. w. j 
z pn. rozpisaną została przymusowa Jipyta-1 
eya realności w Lubieńcach położonej, po- J 
wista tutejszego, ciała tabularnego niesta- j 
now :"oj bez f-czby kbńskrypeyjaej, pierw-; 
pousunyek Edwarda i Ludwiki Lisiekiewi- i 
t-zów własBąj, w trzech termimch do w 22 ' 
stycznia, dnia 5 lutego i dnia 19 lutego 1880 
każdym razem o 10 rano w sądzie tutejszym i 
odbyć się mają-a, z tern, że dopiero w trze-! 
eim terminie sprzedaż niżej ceny szaeun- • 
kowfj nastąpi. Jako cenę wywołania stano- i 
wisie V*ptę 4833 złr. 50 et., jako cena ż j 
sądowego ocenienia wynikła. Każdy chcący ‘ 
brać udział przy licytacji wisien złożyć do j 
rąk komisji jako wadyum 10 prc. od ceny ! 
wywołania tj 483 złr. 35 ct. w. a., co do l 
innych warunków mogą się strony w tusą- j 
dowej registraturze lub przy terminie lieyta- j 
eyjsym poinformować. f

* Stryj dnia 12 października 1879.
(7837 3— 3) E d y k t .

L. 5218. 0. k. sąd powiatowy w Mo-1 
ściskach podaje do ogólnej wiadomości że | 
eelem zaspokojenia wierzytelności «. k. uprz. 
galic. akcyj. banku hipotecznego we Lwowie 
w ilości:

a) 113 złr. 4.0 ct. w. a. z procentami 
po 6 proc, od 18 września 1876 i kwoty 1 f 
złr. 13 et. w. a. j

b) 113 złr. 40 et. w. a. z procentami 
po 6 proe. od 18 września 1877 i kwoty 1 
złr. 13 et. w. a. |

c) sumy 1758 złr. 22 et. w. a. z 7 1 
proc. odsetkami od 1.8 września 1877 nare­
szcie kosztów sądowych 11 złr. 50 et. w. a. | 
kosztów sporu 16 złr. 2 ct. i kosztów egze- f 
kueyjnyeh 20 złr. 82 ct. w. a. odbędzie się j 
przymusowa publiczna sprzedaż realności w j 
Mościskach pod 1. k. 151 położonej wedle f 
dom III p*g. 125 nr. 11 haer. FeibisiAczyli j 
Feibusia Singer własnej w dwóch terminach, ( 
to jest': dnia 5 grudnia 1879 i dnia 9 stycz- j 
nią 1800 każdym razem o godzinie l i te j ;  
przed południem. jj

Cenę wywołania wyprowadzono nas 
4560 złr. w. i niżej tej ceny realnośę na | 
po wyż oznaczonych ter minach sprzedaną nie \ 
będzie:

Wadyum .wynosi 456 złr. w. a. gdyby!
realność ta ua oznaczonych dwóch terminach i 
sprzedaną nie zoetała, natenczas do ułożenia i 
przystępniejszych warunków licytacyjnych \ 
wyżn&cza się termin na dzień 27 stycznia i 
1>80 o godzinie XI przed południem, z\ 
oznajmieniem iż niejawią y wierzycieli h po- j 
Iteezni .jako do większości głosów stawsjących ) 
przystępujący uw&żaui będą.

R-sztę warunków lieyt./cyi jakoteż eks- 
trakt tabularny są w kaneelaryi sądowej do 
przejrzenia. <

O tej Lcytacyi uwiadamia się wszys- '■ 
tkieh hipotecznych wierzycieli do rąk. wła­
snych Leiby Felseny i Losie Feiseny obojga 
co do życia i miejsca pobytu n ie w ia d o m y c h ,_______________

ki ago, «L

1879 w tutejszym magistracie. 
Sanok 18 listopada 1879.

Ładyzyńśki, burmistrz.

JSsL... &  a®. 
na posadę l e k a r z a  m i e j s k i e g o  (Dr. me­
dycyn’/) w  B la ż o jw le  od 1 stycznia 18S0, 
płaca roczna 300 a względnie 350 zł. Podania 
wnosić należy na ręce p. W . B y l s k i r g o  
przewodniczącego komitetu dla sprawy lekar- 

— Termin do zgłoszenia do dwóch ty- 
od pierwszego ogłoszenia w „Gazecie 

Lw ow skiej“ . (7832 3 - 3 )
: godni.

Z E L d £5E O  I I S I A V A I S
Przyjęte we wszystkich (C IA Ł T ZO  W A N E  ŻEI.AZO  BRA.VAIS) Zalecane przez wszystkich 

szpitalach. Przeciw lekarzy.
NIEDOKRWISTOŚCI, BLADACZCB, BEZSILNOŚCI, OSŁABIENIU, BIAŁYM UPŁAWOM, ETC.

Żelazo Brayais (płyn żelazny w kroplach skoncentrowanych), jedyny śro­
dek całkowicie wolny od wszelkich kwasów, bez smaku i bez woni, niespra- 
wiającyani zatwardzeń, ani rozwolnień, zapaleń lub osłabień żołądka; jedy- gf 
ny który zębów nie czerni. #■

Najbardziej ekonomiczny ze środków lekarskich żelazistych,
jeden bowiem flakon starczy na cały miesiąc. f/j

Skład glów nu  w P a ry ż u :  Ulica- L afayette , 18 (W pobliżu W . Opery.) i we w szystkich  aptekach. — W e  Lwowie L  
w aptekach PP. Mikolascha i Krzyżanowskiego. — W  Krakowie w aptekach PP. Trauczyńslciego i Redyka. —- fm 
W  Czerniowcach w aptece P, Goiichowskiego. — W  Warszawie w aptece i)-ra Heinricha i w składzie materyalów M  
aptecznych P. Mrozowskiego.

i
j ©  f®  W  Tm l i e i i a g i e l a

B a l s a m  b r z o i o w y .  |
Już sam. sok roślinny, który z brzozy cieknie, jeżeli się pień zawierei, 

znany jest od najdawniejszej pamięci jako wyborny środek piękności, jeżeli się« 
ale ten sok przyrządzi podług przepisu wynaiazey w drodze chemicznej na bal­
sam, wtedy nabiera on istotnie cudownej skuteczności. Jeżeli się tym balsamem j 
posmaruje wieczór twarz lub inne miejsca skóry, wtedy zaraz następ*.

| taego dnia wydzielają się inałe łuski ze skóry, która p « -1... 
ten* staje się mieniąc© białą i delikatną. Cf

Balsam ten wygładza powstałe na twarzy zmarszczki i blizny ospowate 
i nadaje jej kolor młodociany, skórze nadaje bieli, delikatności i świeżości,' 
usuwa w najkrótszym czasie piegi, ostudy, znamiona przyrodzone, czerwoności 
nosa, pryszczyki i inne nieczystości naskórne. — Cena stągwi wraz z przepisem 

użycia i zł. 50 c t , z przysłaniem pocztą o 1.0 et, drożej.
Do nabycia we L v» o . wi e  w aptece podRSrebrnym Orłein“ Z y g m u n t a  E u - c k e r a  przy j

ulicy Krakowskiej. (6183 1 8 -2 4 )

-m m m m m m  ■ ■ 
iUl

oJ Idc* utpirsK. g"«t1.io.^

AkcyjBego I t i k i  H ipotccziego
I s u p w j ®  i  s p a ^ K a d a J e

w s a y s t t f e  e f e M a  I
pod! waruiikaiRi najprzystepniejszesni.

ŁIS f  I  Ii I » 'i1 te'11

I. lipca p. P., X X X m I,
grudnia 1871 t. mogą być .użyfglio,lekowy ;

które według prawa i dnia' 
p  i najwyższego post. z dnia 17 |
j  aiakapitałów funduszowych, pupilarnyeh, kiauc -^ s t ó e t ó ^ ^ w f ^
^  ma kaueye i wadya, — są  w famie kantPr& * |l

f fs jystB ? s w /l«rają  dą beaw»
A»liw«ate pro-wIssyL ' P

.      - -........ ....  .......——.—-■ . i...——    —     -r.
W


